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Kraków, Niedziela $ Kwietnia 165%. 


im Reforma“ wychodzi codziennie, z wyjątkiem Niedziel i Świąt uroesystych. 
Prenumerata wymesi: 


* rocznie: 

SEE ©... 200% 20 zł. w. a. | 10 
ora, z przesyłką pocztową | 24 „ „ |12 
b 76 MMI ZE 14 
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32%, 
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półrocznie: 


lie , 
zy numer kosztuje 10 centów, z przesyjką pocztową 13 oentów ; — we Lwowie w 
Biurze dzlenulków Plona, ul. Karola Ludwika 9, do nabycia po 10 ct. 
Prenumeratę przyjmuje się tylko za caty miesiąc. 

z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenumerat: i ogłoszenia (inseraty) uprasza się nađe 
franco do Administracyi Nowej Reformy w Krakowie. — Listy reklamacyjne nieopieczę- 
nie podlegają opłacie pocztowej. — Listów niefra'kowamych nie przyjmuje się. 
Rękopisów nadsyłanych Redakcyu nie zwraca. 
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kwartalnie: || miesięcznie: 

sł. w. a. || 5 zł. w. 8. || 1 zł. 80 ot. 
n n » p = ct. 

7 n » 2 a 50 ct 


n Gę n „ZEE 


Od Wydawnictwa. 


_ Celem uregulowania nakładu upraszamy 


A wczesne odnowienie prenumeraty, któ- 
$j warunki podano w nagłówku, obok 
Sulu dziennika. Prenumeratę zamiejsco- 
Ją i miejscową przyjmuje tylko Admi- 
Btracya Nowej Reformy w Krakowie, i 
_Bencye wymienione w nagłówku dziennika. 


_Prennmoratorowie N. Reformy nabywać mogą, na mocy 
nawy zawartej przez nas z wydawcą, znane i piękne „AL- 
MX PAMIĄTKOWE ADAMA MIÓKIEWICZA* po ee- 
|. Wyjątkowo zniżonoj. Album tó zawiera 70 wielkich 
ag niejszych rycin, odnoszących się do życia Mickiuwieza, 
lat dziecięcych aż do zgonu, a nadto obejmuje treści- 
MY tyciorys poety. 
Paa zwykła wynosi 7 złr. — a dla naszych Aboueu- 
Ne tylko 5 zir., za co już przesyłka nastąpi franko. — 
Pożytość nadsyłać należy do Administracyi naszego 


Na podstawie zawartej umowy Prenumeratoro- 
k N. Reformy mogą otrzymywać od 1 kwie- 
pe b. r. następujące czasopisma po cenie zni 

nej; 

»iiche muzyczne, teatralne i artystyczne" 
Jchodzące w Warszawie, wraz z dwutygodnio- 
Wym dodatkiem po następującej cenie : 

Krakowie: kwartalnie | złr. 86 ct. 

Ka prowincyi: kwartalnie 2 złr. 76 ct. 
hM YSL“, czasopismo literackie i nau- 
| e wraz z powieściowym dodatkiem po cenie 

złr. 50 ct. kwartalnie. 
prone MODY“: po cenie znacznie zni- 

ej, a mianowicie: | złr. 20 ct. kwartalnie. 


SE 
Od Administracyi. 


| 


„Ze względu, że przed Świętami czy- 
Się większe zakupna, postanowiliśmy 
lnteresie i kupujących i kupców, wy- 
6 nadzwyczajny dodatek instratowy do 

Wg <> Reformy * z dnia 10 kwie- 

A b. r. W numerze tym starać się bę- 

emy przedstawić kupującym cały sze- 

èg firm krajowych pierwszorzędnych, 

i Y przez to ułatwić stronom trudne często 

uformowanie się, gdzie można najtaniej 
najlepiej kupić towar. Ponieważ nadto 

Umer ten wyjdzie w nakładzie zwiększo- 

Jm i rozesłany będzie po całym kraju, 

ladarza się przeto dla P. T. Inserentów 

tzadka sposobność rozpowszechnienia ich 
| głoszeń i odniesienia rzeczywistej ko- 
tzyści. 

_ Zgłoszenia przyjmujemy do dnia 8 kwie- 

E> późniejsze łatwo z braku miejsca nie 

dą mogły być uwzględnione. 


RACŁAWICE. 


Tókiż damy się ciamiężyć ? 

Dalej bracia do oręża | 

Kto chca umrzeć lnb zwyciężyć, 

Ten prawie w AJAA. 1104). 
K W chwili, gdy nieśmiertelnej pamięci Tadeusz 

Ościuszko na czele zaimprowizowanej armii wy- 
ew z Krakowa, pilnowało Polski 26 tysięcy 

Oskali, z których sześć tysięcy zajmowało Litwę. 

dwadzieścia Koronę. 

Bezpośrednio przed sobą miał Najwyższy Na- 
tzelnik połączone oddziały : Tormasowa, Łykoszy- 
A i Ekespara, nad którymi dnia 2 kwietnia 
2294 roku objął komendę generał Denissów. 
„. Główny zastęp tych sił zajmował dnia 3 kwie- 
Ria Skalmierz, a składał się z czterech ba- 

lionów piechoty, dwoch batalionów strzelców. 
Mmnastu szwadronów jazdy regularnej, trzech pul- 
kozaków i dział 23. Nadto na lewem skrzy- 

JR Moskali w Koszycach stał podpnłkownik 
Mriasel z czterema szwadronami huzarów, 

ego samego dnia, Denissów dowiedziawszy 
p iż Kościuszko ciągnie ku Skalmierzowi, a 
Eae go zewsząd otoczyć, posłał Łykoszyną z ba- 
.%nem piechoty do Koszye w pomoc Frieslo- 
|; A a Tormasowa i Rachmanowa z czterema ba- 
i buami, sześcioma szwadronami, dwoma pułka- 
Mi kozaków i 14 działami do Działoszyc. 
jęk 


b 


| 


i 


uchy te moskiewskiego generała, przedsię- 

według ówczesnej taktyki Moskali, polega- 
) na wszechstronnem otaczaniu nieprzyjaciela, 
ŚRożliwiły Kościuszce rozpoczęcie akcyi wojennej 
Mezepnem działaniem. 

Wyszczególnione wyżej siły Tormasowa i Rach- 
Mowa równały Się, razem wzięte, półszosta ty- 
skm bagnetów i szabel; nasz wódz miał prze- 
i. Dim 4 bataliony, 26 szwadronów, dział 11 
kepto tysiąca kosynierów, czyli tazem do 8ze- 

tysięcy ludzi; mógł więc Śmiało uderzyć na 
" Jeżeli nie słabsze, to przynajmniej nie silniej- 
zaimprowizowanej armii jego, nieprzyja- 


od 
Saląkio zastępy. 


Kraków, 2 kwietnia. 


Czyją jest zasługą, że dwie ważne sprawy ru- 
skie: założenie giimnazyum ruskiego w Kołomyi 
i poparcie rezolucyj brodzkich — załatwiono w Sej 
mie krajowym spokojnie, bez wzajemnego dra- 
Żnienia. uczuć narodowych ? 

Czyja w tem zasługa? Zdawałoby się, że 
Sejmu, względnie stronnietw polskich i klubu ru- 
skiego, bo one jedynie były tutaj wyrokującemi 
czynnikami. Innego przekonania są koresponden- 
ci dwóch pism: Czusu i wiedeńskiej Neue Fre- 
ie Presse. Dziwna harmonia zapanowała znowu 
w zapatrywaniach korespondentów obu tych dzien- 
ników. I tak w telegramie ze Lwowa zapisuje 
Neue Fr. Fresse w numerze porannym z 81 
marca następującą wiadomość: 

„Usiłowaniom namiestnika hr. Ba- 
deniego powiodło się skłonić wszystkie polskie 
grupy poselskie w Sejmie do jednogłośnej uchwa- 
ły rezolucji, wzywającej rząd do założenia gi- 
mnazyum ruskiego w Kołomyi. Słychać, że akty- 
wowanie tej nowej ruskiej szkoły Średniej nastą” 
pi już w najbhższym roku szkolnym, przez co 
się spełni gorące życzenie Rusinów. Wskutek ta- 
kiego przez rząd zajętego Stanowiska 
porzucili posłowie ruscy dnia b. m. zamiar 
wywołania dłuższej rozprawy nad petycyą wiecu 
ruskiego w Brodach o zaprzestanie prześladowa” 
nia Rusinów, tak, iż petycya ta wbrew oczeki- 
waniom bez wszelkich zajść odstąpioną zastała 
rządowi do załatwienia.* 

Zaś lwowski korespondent Czasu pisze we 
wczorajszym numerze tego pisma w tej samej 
sprawie: 

„I nie ulega wątpliwości, że innym razem byliby 
Rusini gwałtownie protestowali i rzekome krzywdy 
przytaczali, ale teraz nie powiedzieli ani słowa, Tak 
samo w sprawie założenia gimnazjum ruskiego 
w Kołomyi nikt nie zażądał głosu; rzecz została 
uchwalona bez jednego słowa dyskusji. Nie na 
leży ztego wyprowadzać daleko się- 
gających wniosków i nie należy się łudzić 
tą pojednawczością usposobień, ale w każdym ra- 
zie tak gładkie przeprowadzenie dwóch spraw 
ruskich, w czem upatrywać można słu- 
sznie znaczuy šukes dla Namiestni- 
ka wywołała dobre wrazenie szczególnie w 
Wiedniu, zwłaszcza wobec tak gwałtownych 
sporów narodowościowych w Czechach. W za- 
chowaniu się Rusinów jest zapewne dyplomacya 
| wyrachowanie, ale nie muiejszą zapewne rolę 
odgrywa także zamięszanie między nimi. Grono 
posłów ruskich jest rozbite, a to rozbicie tem 
wybitniej na jaw występuje, gdy Romańczuk któ 
ry ich prowadził, jest jeszcze ciągle chory.“ 

Sprawdzamy tedy przedeWszystkiem w OCZY 
bijącą i tendencyjną zgodę w politycznych 
zapatrywaniach korespondentów Czasy i Nene 
Fr. Presse. - 

Inna rzecz, czy wiadomość kolportowana przez 
tych urzędowych korespondentów jest praw” 
dziwą, — powtóre, czy aplikowana w tej for- 
mie, oddziałać może korzystnie nasto- 
sunki polsko-ruskie ? ; d 

Co do kwestyi pierwszej, to pozwolimy sobie 
bardzo wątpić o iem, | aby wszystkie kluby 58}- 
mowa do tego stopnia pozbawione były 
ducha inicyatywy iniezależności, iżby 
w sprawach tego rodzajuzulegać miały wpływom 


Ze sposobności skorzystał Kościuszko bezzwło- 
cznie i wyruszywszy w nocy Z dnia 3 na ' 
kwietnia ku Dzałoszycom, stanął w piątek dma 
4 kwietnia przed wsią Kościejową, niedale- 
ko Racławic. 

Tu przednia straż nasza Spotkała awangardę 
Moskali, która cofnęła się szybko ku swoim, zaj: 
mującym tak zwaną Kościejową górę ; 

Kościuszko rozwinął swą armię naprzeciw tej 
góry, na wzgórzu, oddzielouem od niej doliną, 
opierając owe prawe skrzydło o łęboki parów, 
a lewe zasłaniając laskiem, od którego ku pozy- 
cyi Moskali, prostopadle do naszego szyku, cią- 
gnęła się lesista przepaść, zamknięta 0d strony 
nieprzyjaciela wzgórz szeregiem- 

Od środka naszej pozycyi, w tym samym 
mniej więcej kierunku, prowadziła wąwozista, głę” 
boko w teren wżłobiona droga. 

Droga ta spadała po pochyłości zajętego przez 
naszych wzgórza, przecinała. dolinę, oddzielającą 
to wzgórze od koświejowskiej góry į wstępowała 
na tę ostatnią, po zwróconym ku polskiej POzy- 
cyi jej stoku. 

Naprzeciw tej drogi postawił Kościuszko ba- 
teryę, złożoną z sześciu armat, obok nich, W 8a- 
mym środku swego szyku, kosynierów, wspartych 
dwiema trzeciego i tyluż Kompaniami Szóstego 
regimentu piechoty. Resztą Swej grtylergi i pół- 
batalionem piechoty obsadził lasek, zasłaniający 
część frontu lewego skrzydła, ps którem pod 
wodzą generała Zajączka stanęło półtora batalio- 
na piechoty i cała nasza jazda; prawe Wreszcie 
pomiędzy kosynierami, a Wspomnionym wyżej 
parowem zajęła reszta naszej piechoty. 

Pożycya obrana przez Najwyższego Naczelnika 
była bardzo korzystną, szczególnie z tego wzglę. 
du, iż lasek przed czołem lewego skrzydła nie 
pozwalał nieprzyjacielowi dokładnie ocenić sił 
naszych, podczas gdy ze wszystkich punktów 
polskiego stanowiska, można było Z łatwością 
przejrzeć cały szyk bojowy. 

Od pierwszej do trzeciej z południa stały woj- 
ska nieprzyjacielskie bezczynnie naprzeciw siebie, 


— 


NOWA. 


REFORMA 


namiestnika. Przecież przy głosowaniu nad refor- 
mą ordynacyi wyborczej hr. Kazimierz Badeni 
stanął po stronie tak wybitnej mniejszości. 
że o dominującem jakiemś i decydującem jego 
stanowisku w Sejmie mówić się nie powinno. 
Nadto twierdzenie, że to, co zrobił Sejm, nie jest 
„Sukcesem“ jego, lecz namiestnika, i to nie 
jako posła, iecz jalè reprezentanta rządu, — 
twierdzenie takie jdSbmpo prostu obrazą reprezen- 
tacyi kraju, której odmawia się zdolności i woli 
do powzięcia decyżył w ważnych sprawach. 

Korespondent Czasy cieszy się, że tendencyj- 
na jego wiadomość „dobre wrażenie spra- 
wi w Wiedniu“ — i przypomina przy tem 
Czechy. Właśnie wspomnienia to ochłodzićby 
musiało zapąły rządu do pojednawczej akcyi na- 
miestnika Galicji, — bo rząd nie zapomniał chy- 
ba, że klęskę, jaką ponósł w sprawie ugody eze- 
sko-niemieckiejj ma w pierwszym rzędzie temu 
do zawdzięczenia że w pośredniczeniu między 
©zechami j Niemcami posuna? się za daleko. 

Zdrowy zmysł polityęzny domaga się zatem, 
aby w sprawach polsko-ruskich które rozstrzygane 
być mogą w Sejmie bezpośrednio przez reprezen- 
tantów obu narodowośck nie uciekano się pod 
opiekuńcze skrzydła u. gdy rzecz załatwić 
można bez jego Interwencji, 


O Morskie Oko. 


W odpowiedzi na inierpelacyę Koła polskiego 
w Sprawie zatargu o Morskie Oko wyjaśnił był 
minister Zaleski, że w obeenem stadyum sprawa 
ta dzieli się na 3 fazy, zupełnie odrębne, które 
niezawisje od siebie roztrząsane być muszą 
Pierwszą jest Spór prywatny hr. Wład. Zamoj- 
skiego przeciw ks. Krystanowi Hohenlohemu 
o prawo własności spornych parcel nad Morskiem 
Okiem i Czarnym Stawem, drugą sprawa obrazy 
sądu galicyjskiego przez urzędników ks. Hohen- 
lshego i żandarmów węgierskich, trzecią wreszcie 
Sprawa uregulowania granicy politycznej między 
Galieyą a Węgrami nad Morskiem Okie o. Co do 
pierwszej oświadczył ministet,! że władze polity- 
czne w roztrząsanie sporu prywatnego wdawać 
się nie mogą; eo do drugiej zapewnił, że rząd 
zajął się energicznie Sprawą obrazy austryaekiej 
komisyi sądowej i że po przeprowadzonem do- 
chodzeniu winni do surowej pociągnięci zostaną 
odpowiedzialności; CO do trzeciej wreszcie oznaj- 
mił, że sprawa uregulowania politycznej granicy 
po zgromadzeriu odneśnych dokumentów w kró- 
tkim cząsie załatwioną zostanie. 

V tych dniach rozstrzygnął sąd 
najwyższy w Peszcie prowizorycznie 
prowadzony Spór cywilny pomiędzy ks. 
Hohenlohe a hr. Wiad. Zamojskim. Wyrokiem 
tego sądu zniesione zostały orzeczenia sądów wę- 
Blerskjich dwu pierwszych instancyj w Starej Wsi 
1 W Koszycach. przyznające prawo własności spor 
nych parcel ks. Hohenlohemu a ostateczne roz- 
strzygnięcie sporu cywilnego odroczonem 
ŁOStało do chwili załatwienia sprawy polity- 
cznej o granicę pomiędzy Galicyą a Węgrami. 

Obecnie zbliża się ostatni a najważniejszy okres 
Sprawy, mianowicie załatwienie sporu polity- 
Cznego i uregulowanie granicy węgiersko-gali- 


w 


PO za doniosłością armatniego wystrzału, jakby 
Wyzywająć Się wzajem do rozpoczęcia boju. 

, Kościuszko widząc górującą pozycyę nieprzyja- 
cielgką i znakomitą odporaość swojej, nie chciał 
pierwszy rozpoczynać walki — wodzowie mos- 
kiewsey nie zbyt zgodni i zazdroszezący jeden 
drugiemu starszeństwa, również się ociągali. W resz- 
cie około trzeciej godziny, powtarzając na mniej- 
Szą skalę błąd Denissowa, rozdzielili swe siły na 
trzy kolumny. 

Z tych jedna pociągnęła po za wzgórza na- 
Przeciw naszego lewego skrzydła, by mu zajść 
Z boku, druga ruszyła wprost na nasz środek, 
a trzecia podążyła po za las, położony przed 0a- 
RA prawem, by z tej strony Kościuszkę oskrzy- 
dlić. 

Niezgrabny ten manewr wyzyskał nasz wódz 
po mistrzowsku. 

Skoro środkowa kolumna, mająca najkrótszą 
drogę do przebycia, zsuneła się nieco po stoku 
Kościejowskiei góry i rozpoczęła gwałtowną ka- 
nonadę, na Środek polskiego szyku, Kościuszko 
kazał jej odpowiedzieć kilkunastu działowemi 
strzałami, 8 nie tracąc czasu, zwinął kosynierów 
i cztery kompanie piechoty w kolumnę szturmo- 
wą , zagrzał kilku słowy i pchnął do ataku. 

Ludzie co czoło tej kolumny składali, od wczo- 
raj zaledwo byli żołnierzami — żaden z nich gwi- 
zdu kul nie słyszał, a przecież teraz stopieni w je- 
den zastęp, niby biała lawina, przesypana Czer- 
wienią krakusek, a stalową kos szezecią poSzyta, 
ruszają odważnie naprzód, wśród gromkich okrzy- 
ków: „Vivat wolność! vivat Kościu- 
szko!“ 

Na bateryi moskiewskiej błysnęły lonty, Ogni- 
sta wstęga przeleciała wzdłnż paszcz armatnich 
i pierwsza sałwa śmiertelna powitała białą lawi- 
nę, toczącą się głęboką drogą po stoczystości 
| ią ku dolinie, oddzielającej go od Mo- 
skali. 

W lawinie zawrzało, zakotłowało, ale pęd jej 
ani na mgnienie oka nie zwolniał.. Vivat wol- 
ność! vivat Kościuszko! i pędzi naprzód 
niepowstrzymana. 
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Rocznik XI. 


Promuzaeratę przyjmują; 


zamiejscewą: Aaministracya „Nowej Reformy" 1 wszystkie urzędy pocztowe: mieęjuce= 
wą: Administracya „Nowej Reformy“. — "bedac nowości F. A. Grigara | Główna 5 


w Rynku. — Biuro (Ig. Herz) Plac Maryascki, 9. — Handle: E. Smidowicza 
skiego w Bukiennicach.J. Bajera przy ul. Grodzkiej. 

Zamiejscową prenumeratę t ogłoszenia przyjmują Biura dzienników: We Lwe. 

wie Ludwik Plohn, ulica Karola Ludwika 11. — W Tarnowie Józef Pisz — W Przemy- 

glu Heszeles. — W Jarosławiu Krzyżanowski, — Ww Wiedniu pp. Haasanstein & Vo- 

2 gu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wroeła- 

A. Oppelik, E Mosse (także w Berlinie, Hamburgu, Monechiun i Norymkardze). — 


gler (także w Hambur 
wiu). — 
ae | Goldschmiadt, M. Dukes, 


cyjskiej przez ministerstwo. Nie od rzeczy będzie 
wobec tego przypomnieć dziś w przededniu Toz- 
strzygnięcia tej ważnej sprawy, jakie argumenta 
i podstawy swych roszczen przytaczają obie stro- 
ny sporne i na jakich danych oprzeć się wiuien 
sędzia, któremu przypadnie w udziale wydać sta- 
nowcze a tak doniosłe, nietylko dla stron spór 
wiodących, ale i dla całego naszego kraju, orze- 
czenie. 4 

Jak daleko pamięć i tradycya górali zakopań- 
skich sięga, sporne parcele były zawsze wspólną 
własnością obszaru dworskiego i gminy Białki, 
przyległej do Zakopanego. 'Terytorjum Sporne, 
jak za tem niezliczone pisane i niepisane prze- 
mawiają dowody, należało politycznie do dawnego 
polskiego starostwa nowotarskiego, A przeto razem 
z przejściem Galicyi pod rządy austryackia weszło 
jako cz:ść składowa wraz z całym krajem do 
kompletu krajów Przedlitawii, Jako dowód najpo- 
ważniejszy i rozstrzygający przedstawiono mini- 
sterstwu węgierskiemu autentyczne przywileje 
królów polskich, nadające sołtysom białczańskim 
prawo pasania bydła na całym spornym obszarze. 
Kiedy w roku 1824 Homolacmowie nabyli od 
skarbu austryackiego dobra zakopańskie, stali się 
posiadaczami spornych parcel nad  Morskiem 
Okiem, i wówczas na myśl nikomu nie przycho- 
dziło kwestyonować czy to prawo własności dzie” 
dziców Zakopanego do spornych parcel, czy też 
polityczną gianicę pomiędzy Galicyą a Węgrami. 
Że tak jest, tego dowodzą: a) współczesne azieła 
geograficzne i mapy, jak dzieło Hacqueta Z roku 
1794, który z polecenia rządu austrysckiego 0b- 
jeżdżał Karpaty i opisywał szczegółowo granice ; 
b) opis urzędowy granicy, sporządzony przez 
e. k. komornika Merunowicza w r. 1824 przy 
oddawaniu Homołlacsowi posiadania Skarbowych 
dóbr Zakopane; c) dokument, Podpisany przez 
Homolacsa, właściciela Zakopanego i Palocsaya, 
dawnego właściciela Jaworzyny, mocą którego 
Homolacs uznawał pretensje Palocsaya do tery- 
toryum, 0 które się dziś rozchódzi. W akcie tym 
sporne parcele oznaczone są jako leżące na ory- 
ginalnej mapie katastralnej galicyjskiej w gminie 
galicyjskiej Brzegi. ą 

Sprawozdania z komisyj, odbytych, dawniej już 
w sprawie uregulowania granicy prży Morskiem 
Oku, mapy katastralne galicyjskie, księgi urzędu 
podatkowego w Nowym Targu. a w końcu za- 
przysiężone zeznania. przesłuchiwanych w r. 1891 
w sądzie nowotarskim sołtysów białezańskich, 
którzy pamiętają, jak Homolacsowie sporne par- 
cele odbierali w posiadanie od rządu austrya- 
ekiego oto szereg wymownych świadectw 
i dokumentów na udowodnienie prawa Galicji 
w ogólności, a hr. Wł. Zamojskiego w szezegó|- 
ności do posiadania i własności spornych par- 
cel. 

Ks. Hohenlohe na udowodnienie swych roszczeń 
oprócz gołosłownych zaprzeczeń nie przedstawił 
żadnych dowodów, a jedyny dokument, na ja- 
kim się opiera, jest akt Homolacsów, wyżej 
wzmiankowany, a w którym ci poprzednikowi jego 
Paloesagowi przyznają prawo W/8SNOŚCI spornych 
parceli. Co do tego dokumentu rzeczą sądów bę- 
dzie orzec, ile on wart, zwłaszcza że nigdzie 
w księgach, katastralnych i tabularnych nie uwi. 
doczniono tego przeniesienia własności, które mo. 
gło mieć kiedyś walor, lecz dawno zasiedzianem 
zostało. 


Artylerzyści moskiewscy uwijaią SIĘ z szaloną 
szybkością — JUŻ armaty przetarte, Już ponabija: 
ne — joż błysły |onty i pO raz wtóry zionęły 
paszcze czarne, zasypująe lawizę gradem karta- 
cZY-* s 

Lecz lawina ; tym razem nie zwolniła A 

rzmiała jeno okrzykiem: „vivat wolność! 
viyat ościugzko! i jakby jej nowych sił 
przybyło: wbrew prawom ciężkości, toczy się 
szalonym pędem w gÓT% ku armatom... 

Z gorączkowym, rozpaczliwym pośpiechem, krę. 
cą SIĘ Przy nich kanoniery — pot spływa stru- 

ami Z pod kąszkietów» drżą ręce ze wzruszenia 
į pośpiechu — jyż działa po raz trzeci nabite, już 
lonty wzniesjone 7 ZAPÓŹDO! bo już baranki od 
krakusek Głowąckich i Swistackich zmiatają proch 
z armatnich paneweż, Już biała lawina zalewa 
armaty, a ostre KOSY dzwonią w takt śmiertelny 
usd głowami Moska!... 

Piechota moskieWska Spieszy artyleryi na po- 
moc — skrzyżowały Się kosy i bagnety — ehwi- 
ję, mgnienie 053 ZaWrzała walka i znów biała 
lawina toczy się FO Świeżej kwietniowej mura- 
wie. pędząc przed sobą pierzcbające hufce Mo- 
skali, a za sobą ŚCieląc gzlak krwawy, wymo- 
szczony trupami Najezdników. 

Chyżo pierzchają Moskale: ochoczo, z prawdzi- 
wie krakowską fantazy ścigają ich kosyniery, 
jakby szli z dziewojąami w tańcu. Lecz od szero- 
kich kog zamachów ręce już mdleć zaczynają, 
pot strugami Spływa z pod krakusek, a od 
szybkiego biegu tchu w piersiach zaczyna bra- 


| kować... 


Co raz bardziej zwalnia się chyżość pogoni, 
coraz więcej najezdników wymyka się z żela 
znych ko8 uścisków — W tem zadrżała ziemia na 
lewo, powietrze sję wstrzęsło jakby zmącone po- 
dmuychem Uraganu — to w sam czas pchnięta 
przez Zajączka z lewego skrzydła brygada kawa- 
lervi narodowej, błyszcząca okazale stalą i kar- 
mażynem, wsiada NA karki pierzehających Mo- 
skali... 

W czasie tego świetnego ataku, nasze lewe 


i 8. W. Niemojew- 


H. Sohalek, J. Danneberg. — W Paryżu Becietć Mu- 
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Sprawa politycznej granicy pomiędzy Galicyą 
z Węgrami łączy się tu tak ściśle ze sprawą pry- 
watną ks. Hohenlohego i hr. Zamojskiego, że nie 
podobna ich niemal rozdzielić. a nie ulega żadnej 
wątpliwości, że orzeczenie w sprawie politycznej 
pociągnie za sobą rówrobrzmiący wyrok w Spo- 
rze prywatnym. 

Charakterystyczną cechą całej tej sprawy i ca- 
łego sporu jest to, że obu spór wiodącym stro- 
nom nie chodzi o istotną wartość samego skraw- 
ka ziemi pokrytej nagiemi skałami, ale że cho- 
dzi tu o rzeczy donioślejsze. Wprawdzie i obszar 
900 morgów kwadratowych składający owe 3 
parcele mógłby obudzać zaborcze chęci stron wo- 
jującyeh — ale w danym wypadku motorem spra- 
wy Są Wręcz odmienne czynniki, które nadają ca- 
łemu aatargowi zupełnie odrębny charakter. Po 
stronie węgierskiej czynnikiem takim jest umie- 
jętne podniecenie przez ks. Hohenlohego ze sta- 
nowiska szowinistycznego, dumy narodowej wę- 
gierskiej. Rozsądny i egoistyczny przeciwnik, lubo 
sam Prusak z rodu, umiał nagle w imię dobrze 
zrozumianego własnego interesu przywdziać płasz- 
czyk węgierskiego patryoty i tem zdobyć sobie 
poparcie miejscowych władz węgierskich. 

Po stronie naszej, czynnikiem który nas pobu- 
dza do energii w obronie słusznej sprawy, jest 
gorąca miłość tego uroczego zakątka i przeświad- 
czenie o zasadniczości naszych żądań. Podczas gdy 
Hohenlohe upiera się stanowczo dla dogodze- 
nia chwilowej zachciance i dla postawienia na 
swojem, podczas gdy dla niego teu skrawek na- 
gich skał nie ma żadnej wartości i o tyle tylko 
może mieć znaczenie, że zaokrągla mu obszar 
polowania — dla nas posiada on cenę niezmie- 
rzong: prelium affectionis, której wartość podno- 
siły wieki posiadania. Gdy w Węgrzech mało kto 
wie o Morskiem Oku i Czarnym Stawie, u nas 
ten kąt ziemi, jeden z najromantyczniejszych na 
całym Polskich krain obszarze, znanym jest każ- 
demu dziecku. Pielgrzymuje w te miejsca rok- 
rocznie Polska cała, aby zachwycać się pięknoś- 
ciami o których tyle prawi literatura, poezys pol- 
ska. Ten narodowy pietyzm, pełen kultu dla tych 
pereł tatrzańskiej przyrody, jest najważniejszym 
dla nas bodżeem do bronienia nasłuszniejszych a 
tak brutalnie ręką Prusaka wydzieranych nam 
praw naszych. 

Wobec wagi, jaką społeczeństwo polskie przy- 
wiązuje do tej sprawy — wobec zwinteresowania, 
jakie ona budzi na całym obszarze Polski -- wo- 
bec pietyzmn, jakim kzaj cały otacza uroczy kąt Tatr 
polskich, niepomyślny dla nas wynik sporu, bo- 
leśnie dotknąłby całe polskie społeczeństwo, gnę- 
bione i tak już bezlitościwie przez wroga słewiań- 
szczyzny i cywilizacji. , 

Ufni w słuszność sprawy, odwołujemy się 
że do poczucia sprawiedliwości węgierskich mę- 
żów stanu, którzy sprawę rozstrzygać będą, a na- 
szym władzom przypominamy raz leszcza obowią- 
zek bronienia praw mieszkańców kraju „przed 
gwałtem i napaścią. Sytuacya nad Morskiem 
Okiem nie jest dziś do lekceważenia — % przyjść 
może do najsmutniejszych następstw, jeżeli lu- 
dność miejscowa czując się pozbawioną opieki — 
sama zacznie bronić swych praw, swej ziemi 
i swej własności. 


oz" 


skrzydło, zaręczyło się w gorący bój ogniowy, 
z prawo-skrzydłową kolumną nieprzyjacielską. 

Grenadyery „imperatorowej", chociaż dziesią- 
tkowani ogniem polskiej piechoty i artyleryi, po- 
suwają się wytrwale naprzód, narażając naszych 
swą palbą na dotkliwe straty.. W tem Najwyż- 
Sy Naczelnik, upewniwszy się o stanowczem ro- 
zbiciu środkowej kolumny, przybywa na lewe 
skrzydło, chwyta półbatalion regimentu 2go iza- 
chęciwszy kilku gorącemi słowy, rzuca na Mo- 
skali. Na ten widok milknie ogień polskiej pie- 
choty, chylą się bagnety, gromki okrzyk hura! 
przebiega szeregi i bataliony nasze uderzają zu- 
chwale na nieprzyjaciela. Ten odpowiada tym sa- 
mym okrzykiem i z pochylonemi bagnetami ru- 
sza do ataku — na kilkanaście kroków jeduak 
przed naszym frontem nie staje mu serca — 
łamie swe szeregi i pierzcha w nieładzie... 

W tei samej niemal chwili, lewo skrzydłowa 
kolumna moskiewska, która miału najdłuższę do 
przebieżenia drogę, zjawia się za parowem, © który 
opartem było nasze prawe skrzydło i rozwiną- 
wszy się okazale, zdumionem okiem spoziera po 
pobojowisku, zasłanem trupami najezdników, i po 
tumanach kurzu, w których nikną ich niedo- 
bitki. P 

Wobec takiego widoku, wódz jej nie próbował 
forsować przejścia przez parów. lecz przesławszy 
naszym kilkanaście strzałów działowych , zwinął 
swą kolumnę i cofnął ją chyżo śladem dwóch 
innych jej towarzyszek. | 

Była ósma wieczór — słońce od dawna już 
skryło się gdzieś za widnokręgiem — blady dwu- 
rogi księżyc spojrzał z jasnego nieba i srebrzy- 
stem światłem oblał racławiekie pola, a na nich 
wśród potrzaskanych lawet i jaszczyków, wśród 
dział zdobytych, z poszarpanym u nóg szianda- 
rem „imperatorowej wszech Rosy!" największego 
z bohaterów Polski, otoczonego radośnym tfu- 
mem sukman i barwnych mundurów, wykrzy 
jących w ipojeniu zwycięstwa i radości: „vivat 
naród! vivat wołność! vivat Kościu- 


szko! 
k Eustachy Śmiałowski. 
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runku, by tylko te gminy były obciążane, które 
same tego chcą i mogą podołać ciężarom. 

P. Władysław Koziebrodzki oświadcza się 
za ustawą, którą uważa za epokę w ekonomicz- 


Sejm krajowy. 


Lwów, 1 kwietnia. 


(Sprawozdanie s XVII posiedzenia, 3 sesyi VI 
peryodu). 

(ad.) Posiedzenie dzisiejsze rozpoczęło się o 
godz. 10 min. 30. Pos. Korytowski otrzymał 
8 dniowy urlop. Pos. Sawczak popiera petycyę 
gmin Nowa Wieś i Łosie w powiecie nowosą- 
deckim o wynagrodzenie szkód, zrządzonych przez 
dziki, 

Z porządku dziennego przekazano komisyi a d- 
ministracyjnej w pierwszem czytaniu spra- 
wozdania Wydziału krajowego w przedmiocie ze- 
zwolenia reprezentacyi powiatowej w Wieliez 
ce na zaciągnięcie pożyczki w kwocie 80.000 złr. 
i takież sprawozdanie o czynnościach przygoto- 
wawczych w celu urzadzenia kolonij rol- 
niezych i poprawczych. Sprawozdanie 
Wydz. kraj. w przedmiocie reformy postę- 
powania sądowego w sprawach nie- 
spornych odesłano do komisyi prawniczej 
a sprawozdanie z petycyi gminy Berehy górne 
i Wydziału powiatowego w Lisku o przyjęcie na 
fundusz krajowy kosztów utrzymania w Buda- 
peszcie Józefiny i Michała Łużańskich, przekaza- 
no komisyi budżetowej. 

Pos. Skałkowski uzasadnia wniosek w spra- 
wie uwolnienia i nadal właścicieli ma- 
jętnościtabularnychod opłat narzecz 
funduszu propinacyjnego od zakła- 
dania nowych gorze!ń, browarów i 
miodosytni. Mowca odwołuje się do istnieją- 
cej pod tym względem praktyki, która według 
interproiacyi ustawy z r. 1875, przyjętej przez 
ministerstwo spraw wewnętrznych, zmusza właści- 
cieli nowych gorzelń do opłacania po 2000 złr. 
Wniosek odesłano do komisyi ad ministraceyj- 
nej. 

Pos. Emil Torosiewiez z iście szlacheckiem 
zacięciem i werwą uzasadnia swój wniosek o w y- 
znaczenie zakonowi zreformowanych księży 
Bazylianów we Lwowie zasiłku ze skarbu 
krajowego w kwocie 2000 złr. „Wniosek mój, 
woła mowca z emfazą — przyjdzie i przyjść 
musi na porządek dzienny (Głosy: Oho!) w Sej- 
mie katolickim, w Sejmie polskim, gdzie szla- 
chta jest w większości, a książę San- 
guszko mśarszałkiem.* W dalszym ciągu 
unosi się mowca nad poświęceniem i zasługami 
Bazylianów w kraju, a oburza się zepsuciem i roz- 
pustą, jaką szkoły u nas szerzą w ogóle. Wnio- 
skodawca prosił o odesłanie swego wniosku do 
komisyj szkolnej, zgodził się jednak wskutek 
przedstawienia ks. Czartoryskiego na przekazanie 
go komisyi budżetowej. Imieniem Rusinów złożył 
ks. Siczyński oświadczenie, że głosować bę- 
dą przeciw odesłaniu tego wniosku do jakiej- 
kolwiek komisyi. Ostatecznie małą większością 
głosów, (unii konserwatywnej) odesłano wniosek 
do komisyi budżetowej. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisyi dro- 
gowej w przedmiocie organizacyi oddzia- 
łutechnicznego Wydziału krajowego i te- 
chnicznej służby dróg krajowych (Sprawozdawca 

Grastaw "FR W TT y hao  wrańały 
= rozprawy przyjęte, również rezolucya p. Nie- 
dzielskiego tej treści: „Poleca się Wydziało- 
wi krajowemu, aby w przedmiocie zaprowadzenia 
szkoły konduktorów drogowych przed- 
łożył Sejmowi na najbliższej sesyi szezegółowy 
program tak co do programu nauk, jak co do 
kosztów, któreby mogły w przyszłości fundusz 
krajowy obciążyć. 

Następnie przyjęto także bez rozpraw sprawo- 
zdanie komisyi przemysłowej o sprawozda- 
niu Wydziału krajowego o przemysłowych szk o- 
łach uzupełniających. (Sprawozdawca p. 
Rutowski.) 

Z kolei p. Adam Sapieha zdawał imieniem 
komisyi gospodarstwa krajowego sprawę o spra- 
wozdaniu Wydziału krajowego w przedmiocie 
podniesienia hodowli bydła. Nad tym przed 
miotem wywiązała się długa rozprawa. (Wnioski 
komisyi podaliśmy wczoraj; prayp. red.) W dys- 
kusyi ogólnej zabrał głos najpierw p. Bobczy ń- 
ski i oświadczył się przeciw nakładaniu na gmi- 
ny ciężaru utrzymywania buhajów. Mowca zapo- 
wiada poprawkę do projektu ustawy w tym kie- 


nym rozwoju kraju. Pomiędzy poprawą rasy by- 
dła i odpowiednią hodowlą zachodzić musi ścisły 
stosunek i łączność. Trzeba pod tym względem 
korzystać z doświadczenia innych krajów. Ustawa 
powinna zwrócić główną uwagę na naukę pod- 
niesienia chowu i utrzymania bydła w mniejszej 
własności. Mowca zapowiada rezolucyę: by wy- 
dans praktyczny podręcznik chowu bydła roga- 
tego, przeznaczony wyłącznie dla mniejszych 
właścicieli, a któryby uwzelędniał różnice stosun- 
ków budowlanych w poszczególnych częściach 
kraju. Diuga rezolucya tegoż posła domaga się. 
by Wydział krajowy polecił nauczycielom wędro- 
wnym zająć się popularnemi wykładami o cho- 
wie bydła. Co do ilości buhajów w naszyła kra- 
ju podnosi mowca następujące dane: W całym 
kraju w roku 1890 było 278519 cieląt niżej 1 
roku, byków po nad 1 rok 99647, jałówek zdol- 
nych do rezpłodu 420.715, krów 1,291.583. by- 
dła rogatego w ogóle 2,431.151. Lieząc przecię- 
tnie po 1 licencyonowanym buhaju na 60 krów, 
potrzeba dziś 30.000 bubajów. Tymczasem istnie- 


jące obory zarodowe nie mogą w Żaden sposób 


zaradzić temu brakowi. Mowca stawia wniosek, 
by wykonanie tej ustawy było nie na 6, ale na 
10 lat rozciągnione. 

Pos. Abrahamowicz zaznacza podniesienie 
się hodowli bydła w ostatnich latach w naszym 
kraju. Jest to niepospolitą zasługą przewodn'czą- 
cego Tow. gospodarczego p. Adama Sapiehy. 
Mowca głosować będzie za ustawą, zdaniem jego 
jednak zachodzi potrzeba nietylko nadania usta- 
wy, ale także dostarczenia środków do jej sku- 
tecznego przeprowadzenia. Ofiara kraju. corocznie 
30.000 złr. przez lat 10, jest znaczną, Sejm przed 
nią zawahać się nie może, ona się opłaci sowicie. 
Ale zapytuję, co na to wys. rząd ? Wniosek, pro- 
ponowany przez komisyę, wydaje się mowey zbyt 
platonicznem żądaniem, zapowiada więc p. Abra- 
hamowiez rezolucyę, wzywającą rząd do większej 
lub takiej samej ofiary, jaką składa kraj, a radzi 
akcyę kraju wstrzymać zupełnie aż do 
chwili, kiedy rząd stanowczego w tym względzie 


z swej strony nie da oświadczenia. 


Ciętą odprawę na ostatnie [zwłaszcza wywody 


dał poprzedniemu mowcy pos. Huryk. Oświad- 
cza się on także za potrzebą skłonienia rządu do 
znaczniejszych subwencyj, ale nie należy zwlekać 
akcyi kraju; my popieramy na każdym kroku 
rząd, on z nas wybiera podatki, ale też gdzie 
nie ma co brać, tam się traci prawo do brania! 
Mowca kreśli dosadnie stan gospodarstw włościań- 
skich i wzywa do jaknajwiększego pośpiechu. bo 
to pierwszy krok do podniesienia ekonomicznego 
dobrobytu w kraju. (Oklaski.) 


Pos. Kramarczyk oświadcza, że posłowie 


włościańscy głosować będą za ustawą projekto- 


waną, a przeciw poprawce p. Abrahamowicza. 
P. Struszkiewiez zapuszcza się w 17-le- 


tnie dzieje usiłowań podniesienia hodowli bydła 
w kraju. Punkt ciężkości calej sprawy leży nie 


w ilości ofiarowanych funduszów, ale głównie w 
ustawodawczem uregulowaniu sprawy Rząd swego 
czasu był dosyć hojnym dla hodowli hydia, z! 

ini] sakbmancge z najrozmaiiszych powo. 
dów. Mowca wyłapuje p. Atrabamowicza na nie- 
konsekwencyi w wywodach. Rada w nich zawarta 
może powstrzymać i osłabić działalność ustawy, 
powszechnie uznanej za zbawienną Każde epó 
Źnienie jest dla sprawy samej bardzo szkodli 
wem. 

Komisarz rządowy Łoś zaznacza, że po odnie- 
sieniu się namiestnictwa do ministerstwa rolni- 
ctwa to ostatnie reskryptem z 18 marca b. r. 
oznajmiło, iż nietylko można liczyć na subwen- 
cye dotychczas udzielane Towarzystwom rolni 
czym w kwotach 16.000 i 5.500 złr., ale nadto 
ministerstwo — w razie przyznania mu wyższych 
dotacyj ze strony Rady państwa nie omieszka 
także dla Galicyi wyznaczyć odpowiednio wyż- 
szej i stałej subwencyi na podniesienie chowu 
bydła. 

P. Rutowski uznaje za fakt niezbity, że dla 
gospodarstwa rolniczego w kieruuku hodowli by- 
dła pora obecna przedstawia się o wiele korzy- 
stniej, niż w kierunku produkcyi zboża. Nowe u- 
gody, zawarte z Szwajcaryą a przedewszystkiem 
z Niemcami, zapewniają nam na cały szereg lat 


NOWA REFORMA. 


otwarcie targów niemieckich, nadto zachodnie |jałmużnami (Oklaski). Trzeba więe i produkcyę 
prowincye monarchii coraz bardziej potrzebują | włościan oprzeć na podstawach szerszych. Hodo- 
dowozu bydła i mięsa z krajów wschodnich. Po-|wlę bydła podnieść u włościan, znaczy podwoić 
winniśmy przeto obecną sytuacyę wszelkieni si- |jego majątek. Rząd — jeśli chce od nas brać — 


łami wyzyskać i bezzwłocznie do czynnej a-|niechaj nam też pomoże, niech nas postawi na 


keyi przystąpić, zwłaszcza że oprócz usiłowań 
Towarzystw gospodarczych, wobec  niedostate- 
cznych subweneyj rządowych, usiłowań w tym 
kierunku w kraju dotąd nie było! Wszystkie kraje 
własnemi siłami coś zdziałały, Galicya jedna nie nie 
zrobiła! Pod względem finansowym kraj nasz rol- 
niczy żałował każdego centa, by produkcyę swą 
zwiększyć! Ze strony skarbu państwa płynęły 
subwencje. Były one zbyt skąpe i niedostateczne, 
nie odpowiadały wysokości zadania, a przede- 
wszystkiem nie były sprawiedliwe, zwłaszcza że 
smutny stan naszego gospodarstwa krajowego 
rządów był winą. Kiedj w latach 1869 — 1880 
otrzymaliśmy od rządu w ogóle 110 tysięcy 
złr. — kwota bardzo małoznacząca — to je 
dnak w r. 1881 rząd łożył 60000, czyli 49% 
ogółu tego rodzaju wydatków w państwie, w r. 
1882 55%, w 1883 44%. Od tego czasu wyno- 
szą te subwencye 24—26 %. Dziś więc wołajmy 
na rząd! Przedstawmy mu ogrom zadania nie 
ustawajmy w usiłowaniach, aby ca subwencya 
była większa, Wobee korzystnych zapewnień ko 
misarza rządowego, żądanie nasze może nie bę- 
dzie bezowocnem. Ale czy przez to kraj ma się 
uchylić od spełnienia ciążących na nim obowiąz- 
ków? OCzy to wzmocny stanowisko nasze w tej 
walce z rządem? P. Abrahamowicz jest mowceą 
psychologicznym niejako. Przedstawia się jako ser- 
deczny przyjaciel ustawy i wniosków komisyi. Są 
jednak przyjaciele, od których broń mnie Boże! 
Zdaje mi się, że ta sprawa w objęciach p. Abra 
hamowicza usnęłaby na długo. Mowca odczytuje 
z sprawozdania ustępy, mówiące o ofiarach. jakie 
inne kraje łożą na popieranie hodowli bydła, — 
wymienia Tyrol, Morawy, Styryę. „Domagajmy 
się więc usilnie Od rządu, by dał więcej, ale nie 
spychajmy z roku na rok spraw, które według 
powszechnie przyjętego uznania, przyczynią: się 
znakomicie do wzmocnienia siły produkcyjnej 
kraju“. W końcu uprasza mowca, by nie stawiać 
drobnych poprawek, bo one mogą zaszkodzić 
przyjęciu samej ustawy, ( Oklaski.) 

Pos. Stan. Badeni powiększa „szereg tych, 
którzy przez przewodniczącego komisyi gospodar- 
stwa krajowego zostali pobici“. Pociesza go jednak 
że w tym szeregu stawali niejednokrotnie tacy 
mężowie jak Hausner, SŚmarzewski i inni. Mowca 
podnosi ogromne koszta, jakie ta ustawa za sobą 
pociągnie. Idąc tą drogą, deficyt budżetu krajo 
wego — i tak już bardzo znaczny — z każdym 
rokiem będzie niepomiernie wzrastał. Proponowa 
ne kwoty w bardzo małej części — zdaniem mow- 
cy — będą mogły być w tym roku użyte. Więc 
nie w celu nakłonienia do głosowania przeciw 
ustawie, ale w celu zaznaczenia, że cała Izba po- 
winna ewentualnie podzielić się odpowiedzialno- 
ścią radzi p. Badeni, by obiedwie pozycye wsta- 
wić dopiero w budżet na rok 1898. 

Ostatni — w rozprawie ogólnej — zabrał 
głos sprawozdawca pos Adam Sapieha. Na 


nogi, a niech nie podcina ich, jak to przez łat 
100 czynił. (Oklaski i brawa). Dziś rząd już coś 
robi, i ministrowie rolnictwa jakichkolwiek od- 
cieni muszą na tej drodze iść dalej, nie Żeby 
nas kochal‘, ale bo w tem interes państwa. Wy- 
działowi krajowemu nie będzie więc trudno uzy- 
skać większą subwencyę. Odpowiadając na wy- 
wody pos. Badeniego, zaznacza sprawozdawca, że 
komisya gospodarstwa krajowego, jeśli pozostawi- 
ła kiedykolwiek ślady jakie w budżecie, nie po 
trzebuje się za nie rumienić, ale z otwartem i 
podniesionem czołem przyznaja się do tego. 
(Oklaski). Defieyt w budżecie co roku się pod- 
nosi — to prawda. Ale w jakim stanie Sejmy 
zastały nasz kraj? I gdzieby był dziś teu kraj, 
gdybyśmy nie byli większej części tych nakładów 
poczynili? Wszak chodziło o to. żeby ten kraj 
żył. żebyśmy wszyscy nie zeszli na dziadów! 
(Oklaski). Aibo więc obciążymy budżet, albo cof- 
niemy kraj nasz | cofniemy najdrażliwszą stronę 
stosunków naszych, bo chodzi o masy małych 
rolników. którzy w dzisiejszych warunkach po 
prostu żyć już nie mogą. (Oklaski). 

P. Abrahamowiczowi dziękuje mowca. że 
w przemówieniu swojem z wykrzyknikiem posta- 
wi słowa: „A eo wys. rząd dla nas zro- 
bił?“ (Oklaski). Istotnie, pomiędzy tym. co kraj 
daja, a eo rząd daje krajowi. zachodzi bardzo 
wielka i bardzo niekorzystna różnica. „Proszę je- 
dnak p. Abrabzmowicza. żeby o tem argu- 
mencie nie zapomniał i gdzieindziej, 
(Długo'rwałe oklaski) a niechaj będzie tego za- 
wsze pewny, że mu przyklaśniemy. jeśli w Ko 
le polskiem i w Radzie państwa po- 
trafi w tej sprawie zająć stanowisko 
praktyczne i dla kraju pożyteczne!" 
(Oklaski). 

Następnie przypomina sprawozdawca. że rząd 
przez trzy lata dawał Towarzystwu gospodarcze- 
mu po 50.000 złr. Gdyby taka sama subwencya da- 
wana była przez lat 10 lub 15. dziś nie potrze- 
bowalibyśmy się już nad tą sprawą tak długo 
rozwodzić. Tempo akcyi należy teraz przyspie- 
szyć a nie powstrzymywać. Pvdnieść rolnictwo 
to znaczy podnieść wielkie masy ludu. Podnieść 
e matervalnie — to znaczy podnieść je też mo- 
ralnie. My więksi rolnicy nie patrzymy na owies 
lub pszenicę, ale na tę ideę, która przez podnie- 
sienie ludu dó lepszej nas wiedzie przyszłości. 
(Długotrwałe oklaski). 

W rozprawie szczegółowej, przy poszczegól- 
uych paragrafach projektowanej ustawy, stawiano 
mnóstwo drobnych poprawek. Przemawiali pp, 
Abrahamowicz. Koziebrodzki. Straszkiewicz, Bob- 
czyński. Stadnicki, Rutowski, Kramarczyk. Hu- 
ryk, Siczyński, Paszkowski, Rożankowski i inni. 
Wyjaśnienia dawali oprócz sprawozdawcy członek 
Wydziału krajowego p Romanowicz i ko- 
misarz rządowy Łoś Ostatecznie przyjęto 
całą ustawę w drugiem czytaniu wraz 


wstępi» rozprószył obawy, jakoby projektowa jy kilkoma stylistycznemi przeważnie poprawkami. 
ustawa pod jakimkolwiek względem mogła nie|Ze względu na spóźnioną porę (godzina 3 popo- 
przynieść korzyści. Jesteśmy ludźmi praktyczny - łudniu) marszałek odroczył posiedz+sie do godzi- 
mi praktycznych ludzi-ioż powoła Wydział kra- nv 5 wieczorem. Przyjdą więc pod obr:dy prze - 
jowy do przeprowadzenia sprawy. Ciężar utrzy* |dewszystkiem zgłoszone do powyższej umwtawy ro 
mania huhajów spadnie na gminy. Skoro jednak zolucye, następnie wnioski w sprawie pod- 


cheemy podnieść wartość ich majątku, to słu-| wyższenia płacy nauczycielom ludowym. 


szna byśmy ta} podnieśli ciężary. Nie zgadza 
się mowcea Z pos. Bobczyńskim, by wyxonanie 
ustawy pozostawić dowolności ginin. Ustawa 
zmusza, nie pyta każdego. czy chce się do niej 
stósować, Narezolucyę pos. Koziebrodzkiego spra- 
wozdawca Się godzi. jakkolwiek uważa ją za na: 
leżącą do przepisów wykonawczych. Jeśli Wy- 
dział krajowy otrzyma odpowiednie fundusze, to 
za lat sześć będziem mieli aż nadto buhajów. 
Jest w kraju wiele obór, które działają znaakomi- 
cie. Pos, Hurykowi dziękuje mowca, bo przemó- 
wienie jego wykazało. jak ważna jest ta sprawa 
dla gospodarstw włościąńskich Jednym z głów- 
nych powodów tego, że rok rocznie wpływają 
do Sejmu Setki petycji z powodu głodu, nieu- 
rodzaju, wylewów, Myszy I t. p. jest jednostron- 
ność w rolnictwje włościżńsk' em. Włościanin nasz 
wył:cznie produkuie ziarno. Gdyby ta jednostron- 
ność panowała W większych gospodarstwach, 
Sejm musiałby i wielkich właścicieli obdarzać 


Odwet. 


NOWELA. 


—— 


(Ciąg dalszy). 

Kaplica, dzieło budowniczego Włocha z piętna- 
stego wieku, przytyka do pionowej skały, a Ściana 
ku jezieru zwrócona jest zupełnie otwartą. U góry 
oszklona, u dołu żelazną kracianą przegrodą opa- 
trzona. Przez tę przegrodę, w której znajdują się 
także drzwi, „można całe wnętrze, bardzo zresztą 
płytkiej kaplicy, bez trudn dokładnie oglądnąć. 
Ołtarz bez ozdób, dwie, trzy, sosnowe ławki, oto 
wszystkie jej sprzęty. Każda z dwóch bocznych 
ścian tworzy arkadę — ściana w głębi ma ich 
dwie. W nich to mieszczą się freski, któremi 
bazylejski mistrz Stickelberg ozdobił tę kaplicę 
Niedawno on je wtedy był ukończył i ztąd Tells- 
platte nadzwyczajnym tego roku cieszyła się tu- 
rystów napływem. TY 

Przedmiotem tych fresków, jak już wspomnia- 
łem, jest historya Tella i przysięga na Gratli. 
Boczna ściana po lewej ręce przedstawia scenę 
w Altdorfie, kiedy Tell zestrzeliwszy jabłko z 
głowy swego dziecka, groźną prawicę z drugą 
strzałą wyciąga ku (esslerowi i wyznaje Mu o- 
twarcie, że dla niego ona była przeznaczona, 
gdyby jabłko był chybił. Obraz pierwszej arkady 
Ściany w głębi ma za przedmiot TeNspiqite pod- 
czas burzy i skok Tella na nią 2 łodzi; druga 
arkada tejże ściany przenosi widza do Huhle 
Gasse pod Kiissnacht. Gessler ugodzony strzałą 
w Samo serce, pada z konia, a w głębi między 
drzewami, w Świetlanym blasku zachodzącego 
słońca, nito w aureoli, ukazuje się Wilhelm Tel] 
z łukiem w ręku. Arkada bocznej Ściany PO præ 
wej ręce mieści obraz przysięgi Szwajcarów na 
Gruth. — Zbyteczna nadmieniać, że freski są 
godne przedmiotu, jakoż powszechnie za arcy- 
dzieło są uznane. Wzory do postaci swego U- 
tworu zbierał mistrz w kantonie Uri, i są one 
portretami żyjących jeszcze po większej części 


ludzi. Środze się jednak gniewał na artystę ten 
którego on przedstawił w postaci Gesslera.. — 

Prócz owych trzech osób, nikogo więcej nie 
było na Tellsplatte. Wstrzymałem jednak łódkę, 
aby i im dozwolić się oddalić. Odwrócony od 
nich błądziłem wzrokiem po śnieżnych stokach 
szczytu Uri-Rothstocku... 

W tem od Tellsplatte zagrzmiał znany mi do- 
brze głos: 

— Brawo Tell, tak nado, bej w gołowu! (tak 
trzeba, mierz w głowę). 

Nie było najmniejszej wątpliwości, że to puł- 
kownik .... te jego głos i jego ulubione przysło- 
wie. Kilkoma uderzeniami wioseł zbliżyłem się o 
tyle, że wytężając głos, mogłem być usłyszany na 
Tellsplatte. . 

— Witaj mi, Mikołaju Wasyljewiczu ! — krzy- 
knąłem i całą siłą zacząłem łódkę pędzić do 
brzegu. 

Pułkownik nie wiedział, że przebywam w tych 
stronach. Nie mało też był zdziwiony tem powi- 
taniem, w rosyjskim wyrzeczonem języku. Zwró- 
cił się do jeziora, ręką oczy przysłonił i zaczął 
się bacznie wpatrywać w szybko ku kaplicy po- 
mykającą łódkę. Nareszcie poznał. 

— A!— krzyknął, zeskakując po granitowych 
stopniach aż do samego brzegu. — Ty jakim cu- 
dem tutaj? Otóż to mi niespodzianka! 

— Mnie się nie dziw, pułkowniku, ja tu mieszkam 
od roku — odrzekłem, przybijając do brzegu, — 
ale wy?.. was ja tu najmniej spotkać się spo- 
dziewałem... 

Uściskaliśmy się. 

— Masz słuszność... gdyby mnie samemu przed- 
wczora był kto powiedział, że się będę włóczył 
po ścieżkach, któremi ongi chodził Wilhelm Tell, 
byłbym mu się w oczy roześmiał... A wiesz, tęgi 
ehłop był ten wasz Tell !... 

„Dwaj towarzysze pułkownika na wpół z zdzi- 
wieniem, na wpół z uśmiechem spoglądali na to 
Powitanie, 


Mężczyzna mógł mieć lat ledwie nad dwadzie- 
ścia i mocno zakawał na studenta jakiegoś wyż- 
szego zakładu. Kobieta także była młodą. młod- 
szą nawet wydawała się od towarzyszącego jej 
mężczyzny; twarz miała okrągłą, o miłych, acz 
pięknością nie uderzających rysach, postać nie 
wysoką i Można by ją było łatwo wziąć za pod- 
lotka, dopiero 60 z Pensyi wyszłego, gdyby nie 
swoboda i pewność w ruchach i to coś w spoj- 
rzeniu, co dojrzal®g już znamionowało kobietę. 
— Twoja łódka? — zapytał pułkownik wła- 
ściwym sobie Jakonjicznym sposobem. 

Moja. | 

— Dźwignie Ćztery osoby ? 

—. Qztery osoby? 

— No: mnie. ciebie i tych tam? — objaśnił, 
wskazując na swóleb towarzyszów, którzy ciągle 
jeszcze stali u Kraty kaplicznej. 

— To pułkownik Z nimi? 

— Jak chceSZ: ja 2 nimi, albo oni ze mną. 


— Więe prosłęż Mnie przedstawić. 

— O, jaki formalista! Chodź... 

Wznieśliśmy się pO stopniach na mały taras 
przed kaplieą. 

— ‘Mój znaiomy, porządny Człowiek — rzeki 
pułkownik, zwróeając SIĘ do mężczyzny i kobiety 
i na mnie wskałując; — moi znajomi, porządni 
ludzie — dodał potem do mnie się zwracając i 
na nich wskazuje, — Dość ci na tem? — zapytał 
w końcu. 

Podałem rękę obojgu nieznajomym z uśmie- 
m. 

— I cóż, dźwignie Nas czworo twoja iólka? 
— Dźwignie — odparłem, 

— Powieziesł na Gróżli? 

— Z ochotą... ale wprzód pułkowniku wypa- 
dałoby nam na spotksnie coś wypić. U przystani 
jest restauracya i dobre tam piwo. Do Gritli 
więcej jak godzina drogi a na jeziorze skwarno. 
Jeżeli państwo pozwolicie, to proszę z sobą. 

— Kiedy wypić, to wypić... Chodźmy! — za- 


|— aa TFECK A — — 


Walka z anarchizmem we Francji. 


Wczorajsze telegramy donoszą o nowych are- 
sztowaniach anarchistów, mianowicie na 
prowincji w Lugdunieiw SaintFtienne. 
W Lugdunie pojmano bardzo niebezpiecznego 
anarchiste Jarroux, u którego znaleziono zna- 
ezną ilość dynamitu. W Paryżu także areszto- 
wano jeszcze jednego anarchistę, niejakiego D e- 
lannoy. podejrzanego o udział w zamachu przy 
ulicy Clichy i w kradzieży dynamitu w fabryce 
pod Avesnes. 

Władze przygotowały oprócz tego kilka nowych 
rozkazów banieyjnych i wysłano polecenie na 
prowincyę, aby ze wszystkich miast francuskich 
wydalono anarchistów-cndzoziemców. Poddani au- 


wołał pułkownik ochoczo i podążył pierwszy ku 
ścieżce, a za nim jego znajomi. 

Uwiązawszy łódkę poszedłem i ja za nimi. 

Nie uszliśmy jeszcze pół drogi, kiedy naprze- 
ciw nas, zdążając do kaplicy, pojawiło się grono 
ludzi, złożone z kilku kobiet, dwojga czy trojga 
chłopiąt i dwóch mężczyzn. Między kobietami, 
idącemi przodem, ściągała na siebie uwagę jedna 
strojną. smukłą postacią, wytwornym strojem, 
który bezspornie damę wielkiego Świata zdradzał. 
i tą pewnością siebie, eo na pierwszy rzut oka 
każe się domyślać osoby, że tak powiem, „wyż- 
szego pokroju*, przywykłej do wydawania innym 
rozkazów. Jeszcze jakie sto kroków, a musieliby- 
śmy się spotkać oko w oko z onem gronem, na 
wązkiej ścieżynee, dozwalającej tylko dwom oso- 
bom kroczyć obok siebie. 

Pułkownik z młodzieńcem, idący przedemną i 
swoją towarzyszką, zasłaniali nas zupełnie, tak że 
nikt z grona owego nas dotąd dostrzedz nie 
mógł. I nie myśmy też ujrzeli je pierwsi. 


— La grand: demoiselle! — szepnął pułko- 
wnik, obróciwszy się do nas twarzą i zatrzymu- 
jąc nas. 

— Ona, tn?.. śni ci się pułkowniku.. — od- 


parła jego towarzyszka z niedowierzaniem, zrę- 
cznem jednak poruszeniem ręki spuściła szybko 
zasłone z pokrycia głowy na twarz. 

— To ona! — potwierdził młodzieniec — puł- 
kownik się nie myli. 

W tej chwili dama, o którą chodziło. zatrzy- 
mała się i obróciwszy się do jeziora, przybliżyła 
do ócz lornetkę, kierując ją na przeciwległy brzeg 
i wznoszącą się tamm grupę gór Uri-Rothstocku, 
która nadzwyczaj malowniczy przedstawiała wi- 
dok. Towarzyszące jej grono dam i mężczyzn Za- 
trzymało się także z skwapliwością i Uszanowa- 
niem, które najmniejszej wątpliwości nie zosta- 
wiały eo do służebnego ich do przewodniczki sto- 
sunku. Ruch i postawa tejże, przy tem rozgląda- 
niu się po okolicy, miały w sobie coś lekcewa- 
żącego, niedbałego, jak gdyby była przekonaną, 


Kraków, 3 Kwietnia 1882, 


strysecy anarchiści Krach i 


Rubins 
zwrócili się do ambasadora hr. Hoyossa 
śbą o protekcyę. Ambasador nie mógł jed" 


dać zaręczenia za ludzi, których nie zna 0s% 
Zresztą żadnych przekroczeń anarchistami" 
nie zarzucają; jeden z nich jest krawcem, 
zegarmistrzem. i akglb 
Zeznania wszystkich towarzyszów Rammi 
jednogłośnie przedstawiają go jako szafa 
grupy czynnych anarchistów i sprawcę £ 
przy ulicy Oliehy tak, iż nie może by 
wątpliwości co do tożsamości jego osoby: F 
szcza że pomiary antropometryezne 2880m 
zupełnie z pomiarami, zdjętemi z Ra „pl 
Saint-Etienne. W mieszkaniu Ravachola za8% my 
zamówienie na 1500 nabojów  dynamko"ag 
które miały być użyte do demonstracyj w ody 
1 maja. Srodki pieniężne ua cele proP*5 gg 
i na zamachy miał Ravachol i jego pół 
ścią z fałszowania monety, cześcią 2 FE 
dokonanego przez Ravachola po zamot 
pewnego kapitalisty w Monuubrison. i 
Policya zapewnia, że do demonstracy) 
zrobili aaarchiści olbrzymie przygotowś 
dzięki pojmaniu i uwięzieniu najuiebezpEó? p 
szych anarchistów, zwłaszcza zaś Ravachol p 
ryż uniknął bardzo poważnego niebezpiecz” wg 
Skutkiem tego wzmocniło się stanowiskć © 
ktora polieyi Lozógo, a komisarz D7 
który dokonał aresztowania, odbiera mnóstwo 
winszowań i przyjmuje deputacye z powiib 
niami. Kelner L'Herot, który dopomógł * 
mania Ravachola otrzymał 1000 frankó 
grody i stał się do pewnego Stopnia bobać” ń 
dnia. Publiczność tłumnie ciśnie się do WE 
w której aresztowano Ravachola i kelner 0% 
bajeczne napiwki. Tylko anonimowe listy gy 
chistów zamącają mu spokój, gdyż a68%* 
grożą mu śmiercią. ? 
Szczególne podejrzenie wypowiedziano %* 
ny radykałów i socyalistów, jakoby zamachy 
chistów i rzekome przygotowania do rogi” 4 
1 maja były po prostu komedyą. urządzoną Pi 
przeciwników postępu i socyalizmu. jakoby © m 
chy były sprowokowane przez władze i roak) p 
nistów. Jeszcze na sobotniem posiedzeniu I ir 
selskiej republikańsko socyalistyczny poseł “a mę 
saing powiedział, że zua tylko dwie kateg” ję 
anarchistów: płatnych najemników AT | 
cyi i klerykałów. Paryska rada miejsks P 
dziela widocznie do pewnego stopnia to zai A 
wanie, gdyż wielu członków Rady podnos 4 
rzut, że pieniądze na propagandę anarchizmu w 
z tajnych funduszów partyi reakcyjnej. W P' 
opozycyjnej coraz częściej znajdujemy przypo” T 
nie starej prawniczej zasady: „winien, kto nd: 
sta“ — i na tej podstawie opozycja składa “i 
powiedzialność za rozwój anarchizmu i 28 20v 
chy dynamitowe na klerykałów i reakcyomie i 
którzy istotnie przy przyszłych wyborach m 
cypalnych największe osiągnąć mogą korzyści j 
zaniepokojenia, jakiego doznaje ludneśc Par pe 
wobec szerzących się dążności anarchistyczny 
Dla poparcia swoich zarzutów dzienniki rady! 
ne przytaczają wiele nazwisk arystokratyczny” 
zamieszanych do propagandy anarchistycznej, S% 
zwracają uwagę na sympatye wielu anarch 
francuskich dla kościoła katolickiego, co zre 
należy raczej do wyjątków, a nie jest bynajm% 
noyszechuym objawem. ~ 
ocyalista Longuet, ziga Kśrola"M afekt 
wołuje się na poufue wyznanie byłego p'® ¥ 
policyi Gragnona z czasów, kiedy pows" 
poczęły grupy anarchistów. Pomiędzy anarehis j 
mi, jak zapewniał Gragnon, znajdowało Się a 
stwo płatnych przez policyę, jakoteż kreatu! “< 
akcyi, która opłacała ich usługi. dg 
Niepodobna zresztą uważać anarchizmu 11 
cuskiego jedynie za narzędzie reakcyi. Anarch" 
powstał samodzielnie jako patologiczny objaw 
cyalny, związany Z wadami i niedomaganiami 
woczesnego życia społecznego. Nie wyklucze > 
wszakże przypuszczenia, że partye niezadowolo 
z obecnego Stanu rzeczy, usiłując wyzyskać 
ruch na własną korzyść, popierają propagat 
anarchistyczną dla wzbudzenia wśród Indoe | 
niezadowolenia z republiki i rządów republiš 
skich, a zarazem dla odstraszenia umysłów 
radykalizmu i socyalizmu. 
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że łaskę wyświadcza cudom przyrody, TaGząć 
nie zwracać uwagę. 

Nasza towarzyszka raz tylko nanią okiem P 
ciła | kiwnąwszy głową pułkownikowi, na 2 
że się z nim zgadza, szybkim krokiem napow 
do kaplicy się puściła Ledwie za nią zdążyć 
trafiliśmy. Grono owe także za nami ruszyło F 
bawem. l 

— Wieź nas pan co rychlej na jeziorol - 
zwróciła się do mnie błagslnym prawie głos” 
gdyśmy stanęli u łódki. I nie czekając, aż £ 
odwiążę, wskoczyła do niej i wiosła jęła 
dać. Pułkownik siadł do steru, młodzieniec 
pomagał mi w odwiązywaniu węzła, który 
nieszczęście tak się był jakoś zaciągnął, że 
rusz go było rozplątać. Już nas dochodziły 6% 
sy wykrzykujących pacholąt i można było zró? 
mieć, że mówią po rosyjsku. Gdyby nie gó, 
krzaki leszczyny i bukowe drzewka, «między ** 
remi ciągnie się ta część ścieżki, moglibyśmy * 
byli widzieć nawzajem dokładnie. 'Towarzyś* 
nasza z niecierpliwości zagryzała usta, lecz *y 
słowa nie rzekła, bojąc się może, by głos jej * 
był usłyszany. F 

Nareszcie oswobodziliśmy łódkę i zepchnęg 
jezioro. Kilkoma uderzeniami wioseł skierows* 
ją tak, że nas od kaplicy zakrywał zup% 
gąszez zarośla. Właśnie wtedy dama ze 8% 
swoją wstępowała na taras. Milcząe ukazałem |. 
kownikowi miejsce przeciwległego brzegu, do #0 
rego miał sterować i pomknęliśmy naprzód. 

— (o to za Święty, mamo, ten tam w AW 
li? — zadźwięczał po chwili od kaplicy sre 
głos pacholęcia. hę” 
3 pe” Mane-Tekel-Fares dla twojego oj% = 

ar....! 

Pułkownik to, stentorowym swoim base» 
słał dziecięciu z łódki tę odpowiedź, — 1007 3 
nie dokończył, bo rączka towarzyszki D3820) S- 
kryła mu usta. Wyraz jej twarzy zdradzść 
tem najwyższe oburzenie i przestrach #8 
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Kraków, 3 Kwietnia 1892. 


Przegląd polityczny. 


Kraków, 2 kwietnia. 


W sobie posłowie nasi zapamiętali słowa po- 
adams Sapiehy, skierowane przeciw pos. 
_ Śbrahamowiezowi na wczorajszej sesyi sejmo- 
og Pos, Dawid Abrahamowicz zdobył się na 
j "agè i zarzucił rządowi, że nie popiera nale- 
interesów kraju naszego. Pos. A. Sapieha 
odaj do tych słów uwagę, że szkoda, iż słów 
gb nie słyszy rząd z ust posłów naszych w 
tlzje państwa! Tak też bywa bardzo czę- 
» Posłowie konserwatywni nabierają czasem 
m szu w Izbie sejmowej i czynią gorzkie wy- 
dh rządowi, — ale gdy się spotkają oko w 
+ b z członkami gabinetu w Wiedniu, w Radzie 
latwa, io w jednej chwili czują się ubezwła- 
ieni, wyższe względy polityczne biorą górę nad 
| esami kraju, — i święta zgoda panuje zno- 
R między rządem a tymi posłami, którzy się 
Bedtam we Lwowie tak odgrażali. 
“Bejm obraduje z widocznym pośpiechem. Wezo- 
"odbyły się dwa posiedzenia; na wieczornem 
_Stwiona być miała sprawa podwyższeniu płac 
zycielskich. 


| 
Ze spraw ruskich. 

| Do Diła donoszą z Wiednia, że ministerstwo 
i Światy zatwierdziło przedłożenie lwowskiej Rady 
| polnej, aby z dniem 1 września br. otworzono 
» ©gigroklasową żeńską szkołę ćwiczeń z ruskim 
Bykiem wykładowym przy utrakwistycznem se- 
adj żeńskiem we Lwowie; 2) cztero- 
Ako wą męską szkołę ćwiczeń z językiem ruskim 

, Mo wykładowym przy seminaryum nauczyciel- 
itim męskiem w Stanisławowie i 3) taką 

| ną cztorókiasową szkołę ruską przy semina- 
Yum męskiem w Tarnopolu. We wrześniu 


ly U bieżącego ma byś otwartą we wszystkich 
l i szkołach klasa pierwsza, w 1893 klasa dru- 
| t. d. 


| tgan narodowców z wielką radośsią wita swą 
Dl ość, a założenia trzech nowych szkół 
fugkim językiem wykładowym uważa za za- 
fkojenie częściowe najpilniejszych potrzeb Ru- 
W na polu szkolnictwa. 
4 
| Z Bukowiny. 
nfnerosem bnkowińskiego Koła pol- 
. kięgo (stowarzyszenie polityczne, przed rokiem 
| pżone) wybrany został hr. Jan Kapri, za- 
© prezesa p. Michał Czarnecki, radca 
du krajowego w Czerniowcach, sekretarzem p. 
ppi Witkowski, naczelnik reprezentacyi kra- 
p Wakiego Towarzystwa ubezpieczeń, skarbnikiem 
« Kazimierz Rade cki, stolarz artystyczny, rach 
te trzem dr. Tadeusz. Niementowski, no- 
lyusz w Koemaniu. 
si pelskie postawiło w wiejskim okręgu wy- 
j, ym stanowieckim kandydaturę p. br. 
Dać *PT 880. której rząd się nie sprzeciwia. 
go zrzekł się iam kandydatury radca sądo- 
w Pompe. a zapewne zrzeknie się też kandy- 
któ” ks Manastyrski, Rusin prawosławny, 
t Zz góry nie może mieć widoków przeciw 
_ADZYGEOWi rzĄdowemu. Jeżeli br. Kapri wybra- 
EU zostanie w. Stanowcach, ormiańsko-poloki 
mitet wyborczy przystanie na równy podział 
 Bndatów ze świeckiej kuryi dworskiej w razie 
Tzeciwnym zażąda dla siebie z tej kuryi 5 man- 
dów (na © zza 
Upa sadagórskim okręgu wiejskim zanosi się na 
, rtą walkę wyborczą między centralistą K o p- 


a sędzią powiatowym, a przewódeą Ru 


w bukowińskich, prof. Smalstockim. 


Z Austro- Węgier. 


Pomimo wiadomości, że Rada państwa ma w 
F wiosennej załatwić sprawę regulacyi waluty, 
` Alg. Zig. donosi,iiż delegacye wspólne ma- 
g, gromadzie się już 23 maja b. r. Według te- 
| dziennika ministerstwa dla spraw wspólnych 
jadają już budżet wspólny, a wkrótce po świę- 
E. wielkanocnych mają się odbyć wspólne kon- 
wę ministeryalne. W dalszym ciągu donosi 
SRC Zły. że minister wojny ma zażądać 
Ry zwoienia Badzwyczajnych kredytów, których 
tą 


Odmówiono na rok bieżący i spodziewa się, 
taig „aietrowie skarbu obu połów monarchii obe- 
wad będą bardziej skorzy do zezwolenia na te 
zwyczajne wydatki. Miła zapowiedź. 

ny sprawie regulącyi. waluty donoszą z Pe- 
De że tamtejsze ministerstwo skarbu wniosło 
R enia dla sejmu węgierskiego, Ustawa o 
wagi i ustawa 6 nabyciu złota ma być już w 
Nia tniu przedłożoną obu ciałom prawodawczym. 
Jost 6z znaczenia dla sprawy regulacyi waluty 
Ostatnia mowa ministra Wekerlego w to- 
Ur yakusyi budżetowej. Minister oświadczył, że 
% k regulacyi waluty nie pomnoży się liczba 
Y wspólnych, a prawo Węgier do bicia 
R Lety mie będzie wcale na szwank narażone. 
razy nie może minister zapewnić, że po. 
a więciu przywilejn banku austro-węgierskie . 
Ù% utworzonym będzie odrębny bank węgierski, 
Mwniony do wydawania bankuotów. .. 
Omisja ugodowa Sejmu czeskiego nie ukon- 
wyć na przedwczorajszem posiedzeniu dyskusyi 
tag ati i nią przystąpiła do głosowania. Powodem 
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doe był wieczór u namiestnika, na który Mło- 
tig 4! nië przyszli ostentacyjnie. Na posiedze- 
M »rzedwczorajszem przemawiali pp. K u ts che- 
wyje ithemmer i Scharsch mjidt, których 
tą dczenia streścił wczorajszy telegram. Przed 
Pr, Nęciem posiedzenia p. Plener pragnąć 
i Jspieszyć głosowanie, oświadczył, że zrzeknie 
N Błósu jeżeli również pp. Kwiezala i Va- 
Śnij. nie będą przemawiać, P. Vaszaty 
Więzy ł jednak, że tego nie uczyni, Musiano 
tonia, roczyś głosowanie do następnego posie- 
Sata Które miało się odbyć wczoraj. Według 
ię dich wiadomości posłowie młodoczescy mają 
od Drzyjść na tą posiedzenie komisyi, na którem 
tmi zie się głosowanie, aby w ten Sposób uła. 
miran Necie wniosku o odroczenie da | a 
M. Staroczechami i szlachią ma przyjść po- 
twa legje w tym duchu, aby zamiast 2 dotych- 
lg Wych wniosków o odroczenie wnieść i uchwa- 
ia 4 wspólny wniosek. Referentem komisyi 
Ogoh Brad u, 

n Sólną, dyskusga badżetowa w Izbie poselskiej 
k rio zakończyła się niezwykle pręd- 

już at a dię bowiem dopiero 30 marca, 
ty ięgo dnia o godz. 3 po południa oŚwiad- 
Prezydent, że zamyka dyskusyę z powodu 


braku zapisanych do głosu. Tak krótka dyskusya 


ogólna nad budżetem jest jedyną w dziejach par- 
lamentu węgierskiego, Raz tylko za Tisz y ukoń- 
czono taką dyskusyę w trzech dniach. W wę 
grzech istnieje jednak zwyczaj, że przy każ- 
dym rozdziele odbywa się dyskusya ogólna. Mi- 
mo to załatwienie budżetu posunęło się znacznie 


naprzód. 


Z Niemiec. 


W dziennikach niemieckich powtarzały się 
wieści, że stosunki finansowe króla pruskiego Są 


kłopotliwe, mówiły to o potrzebie powiększenia 


listy cywilnej, to o potrzebie zaciągnięcia po- 


życzki. 


W odpowiedzi na te wieści zapewnia Nordd 
Allg. „Zig. że one nie mają żadnej podstawy, 
że ani ministerstwo domu królewskiego, ani ad- 
ministracya prywatnej szkatuły królewskiej nie 


myśli o żadnej pożyczce. 


Pogłoski o ustąpieniu Bóttichera nie były bez 
podstawy; potwierdza je urzędowy Reichsanzei- 


ger, mówiąc, że Bótticher rzeczywiście podał się 


do dymisyi i dodaje, iż cesarz nie tylko nie przy- 
jął tego podania, ale odpowiedział Bótticherowi 
listem pełnym żyezliwości, w którym wyraził ży- 
czenie, aby tenże pozostał na swojem dotychcza- 
sowem Stanowisku. 

W ściśiejszym wyborze jednego posła z okrę- 
gu Strzelicee do parlamentu wyszedł zwycięzko 
wolnomyślny Wilbrandt 9.892 głosami przeciw 
konserwatywnemu hr. Schwerizowi, na którego 
padło 7.587 głosów, — o 700 głosów mniej. niż 
przed dziesięciu dniami podczas pierwszego wy- 
boru Taki wynik, wcale niespodziewany, cieszy 
niewymownie wolnomyślnych tem więcej, że do- 
tąd wspomniany okręg był reprezentowany przez 
konserwatywnego posła Podobny wynik był w 
wyborach uzupełniających w trzech okręgach — 
niekorzystny dla konserwatywnego strounietwa, 
a pomyślny dla wolnomyślnego. Jest to ważne 
znamię czasu, świadczące, że właśnie pod wpły- 
wem ostatnich wypadków w Niemczech stron- 
nietwo konserwatywne traci coraz „więcej grunt 
pod nogami, a coraz większy wpływ zdobywa 
sobie idea wolnomyślna. 


Z Bułgaryi. 

Według korespondencji z Sofii do Köln. Ztg. 
wzburzenie w Bułgaryi na rząd turecki szerzy 
się coraz więcej. Wprawdzie sfery decydujące. a 
głównie książe Ferdynand i Stambułow wiedzą 
że nie Bułgaryi zadaniem jest rozciąć węzeł spra- 
wy wschodniej, ale zapisać należy, że w miejsce 
dotychczasowego zaufania między Bułguryą a 
W. Portą powstała teraz niechęć i rozczarowanie 
z tego, że W. Porta zapomina 0 tem, jż z jej 
stosunku zwierzchuiczego do Bulgaryi spływają 
na nią nietylko prawa, ale i obowiązki poma- 
gania rządowi bułgarskiemu w jego trudqem po- 
łożeniu. 

Rząd bułgarski śledzi dalej wytrwale za tajne- 
mi węzłami spisków i zamachów, jakie się kuły 
i kują pod opieką rządu rosyjskiego. I tak we- 
dług korespondencyi z Sofii do węgierskiego 
dziennika Egyetertes rząd bułgarski otrzymał no- 
we i bardzo ważne wiadomości o organizacji 
spiskowej, o morderstwach dokonanych na Bel- 
czewie i Vulkowiczu i o planach zamordowania 
Stambułowa i ks. Ferdynanda. Oto dwaj emi- 
granci bułgarscy, zajmujący w gronie spiskowców 
wybitni-jsze stanowisko, bawiący teraz w Bel- 
gradzie. Kosta Iwanow, dawniej przez kilka 
Jat naczelnik policy w Sofii, i Wasyl Brusz€%: 
dawniej oficer bułgarski, uwiadomi|i Stambułowe: 
iż mu dostarczą wszelkich dokumentów, jeżeli 
rząd zniesie wyrok banicyi na nich wydany ? 
uwolni ich od wszelkiej odpowiedziajności przeć 
sądem. Skutkiem tego uwiadomienia rząd but 
garski wysłał do Semiina dwóch tajnych komi- 
sarzy i Gi w obecności dyplomatycznego agant? 
bułgarskiego w Belgradzie otrzymali od wymie” 
nionych wyżej spiskowców protokolarnie spisale 
bardzo ważne zeznania i wiadomości, które bež 
zwłocznie w szyfrowanych depeszach przesłano 
Stambułowowi. Na tę wiadomość przyszła 
ks. Ferdynanda telegraficzna odpowiedź z ula- 
skawieniem obu spiskowców, i ci udali się w PO 
dróż do Sofii. Jakich wiadomości oni udzielili, 
oczywiście jest urzędową tajemnicą 

Rząd rumuński, kierując się zasadą między!" 
rodowej uczciwości i życzliwości dla Bułgaryi. "5 
baczne oko ua spiskowców bułgarskich, przeb)” 
wających w Rumunii, a niektórym dał rozkaz WJ” 
niegienia się z kraju. 

Powodem tego rozkazu były listy z pogróżk 
mi do agenta dyplomatycznego bułgarskiego W >] 
kareszcie i tajne zebrania emigrantów i spiek? 
wców. Garstka tych emigrantów przeniosłź 
z Bukaresztu do Gałaczu bliżej granicy rosyj 
według zapewnień niektórych dzienników sy} 
bułgarski nie zważa nawet na paszporia 1° 
skie, i ludzi więcej podejrzanych wydała. 


Fir>MBIITA. 


Kraków, 2 kwietnia 


Odsłonięcie tablicy Koścluszkowskiej. Wyś**ł 
Tow. imienia Tadeusza Koświuszki uprasza na 
zamieszczenie wiadomości, iż w duiu 4 bm. i: W 
poniedziałek, odbędzie się uroczystość odsłonięcia ta- 
blicy pamiątkowej, umieszczonej staraniem i kosztom 
Towarzystwa imienia Tadensza Kaścinszki na real" 
ności l. 45 w Rynkn głównym, w której Tadeusz 
Kościuszko mieszkał w r. 177%, podówczas jako Ka- 
pitan inżynieryi wojsk polskich. 

Uroczystość rozpocznie msza Św. odprawiona o 80- 
dzinie 11'/ w Katedrze na Wawelu, poczem 
zgromadzona publiczność uda się przez plac Fran- 
ciszkański i ul. Bracką ua Rynek główny, przed 
w mowie będącą realność, a 

Po odegraniu przez muzykę „Harmonii” ky- 
mnu „Jeszcze Polska nie zginęła”, pre788 Towa- 
rzystwa Jan Skirliński wypowie zastosowaną do 
okoliczności przemowę | dokona aktu odsłonięcia A 
blicy, poczem „Harmoniat odegra „Poloneza 
Kościuszki, 

Chór Towarzystwa »: 
twem p. Steibeita odśpiewa 
Jareckiego. 

Odegrauiem „wieńca pieśni polskioh* 
przez orkiestrę „Harmonii* Nroczygtość zakończoną 
zostanie, 

Rad utrzymaniem porządki czuwać będzie straż 
ogniowa ochotnicza wraz 2e strażą obywatelską, pod 


„L utnigs od kierównie- 


„Straż nad Wista" 


o | Pognaniy 


siĘ bywca, 
iskiej; | P 
d 


NOWA REFORMA. 


kierunkiem mistrza ceremonii p. Ludwika Marynow- 
skiego. i 

Wydział Towarzystwa zwraca się z uprzejmą 
prośbą do szanownych mieszkańców ua- 
sz0go miasta O wzięcie jak najliczniej- 
szego udziału w ureczystości, oraz 0 
łaskawe przyczynienie się do utrzyma- 
nia porządku, by fsk poważna uroczystość ni- 
czem zakłóconą nie została. 

Jak już donosiliśmy wydział Tow. imienia T. 
Kościuszki zaprosił do gremialnego udziału wszyst- 
kie poważniejsze Xorporacje i instytucye w mieście. 
Nie wątpimy też ani ng chwilę, że zwłaszcza ne- 
sze korpoTacye rzemieślnicze zechcą wziąć 
gremialny udział W patry tycznej uroczystości. Mło- 
dzież akademicka i gzkyj średnich weźmie także 
niechybnie udział W tym akcie. 

„Dowiadujemy SIę, it wydział Towarzystwa na pa- 
miątkę rozda między uczestników uroczystości po- 
niedziałkowej portrety Tadeusza Kościnszki ze sto- 
gownym okolicznościowym napisem 

Przypominamy, 20 wjęczorek Kościuszkowski w 
rocznicę zwycięstwa Pod Racławicami odbędzie się 
w poniedziałek 4 b. m. o godz. T'ją wieczorem w 
sali ogrodu strzeleckiego, 

Dochód z wieczorku Przezuaczony jest, jak wia- 
domo, ua oświatę MiHonowyeh mas Indu polskiego, 
nie umiejącego czytać ani pisać, a tem samem po- 
zbawiouego poczuća Przypąjężności uarodowej, — 
Wobec celu szlachetnegu, na jaki przezuaczono do 
chód, nie potrzebujemy chyba zachęcać publiczności 
do zainteresowania SIĘ Wieczorkiem. 

Bilety można jeszcze otrzynać w niedzielę rano i 
w poniedziałek rano ! PO południu w Administracyi 
Nowej Reformy, lub u p. Maryi Siedleckiej. 
ulica Szpitalna L % il pięt.g, 

Zaproszenie. 23:74 Towarzystwa Imienia Ta- 
deusza Kościuszki MA ZaSzęzy, zaprosić szanownych 
Członków tegoż Towarzystwa, ażeby dnia 4 kwietnia 
br. tj; w poniedziałek O 111, w południe, zechcieli 
się zgromadzić W k varza ną Wawelu w celu wzię- 
cia udziału w odsłonięcih tablicy pamiątkowej. 

Prozes: J. SkiriŃSki; Sekretarz: Dr. Chmur- 
sku. 

Do „Sokołów: Zastępca prezesa Towarzystwa 
„Svkół", dr. Napoleon Oybuląki, uprasza — pod 
nieobecność prezesa dra tycznia, — za naszem po- 
średnictwem druhów n»SOKolichu, aby w ponie- 
działek 4 bm s58''Mmadzjć się zecheieli 
w gmachu „SOkoła* o godziuie1lli przed 
południem, skąd £remialnię ze sztaudarem na 
ozele, udadzą się +2 "awal, a stamtąd na Rynek 
Główny, celem wzię0à Udziały w uroczystym akcie 
odsłonięcia tablicy pamiątkowej na 
oześć Kościuszk!. Uprasza się druhów, aby 
stawili się w MUUdRrach, Wydział? Tow. 
im. Kościnszki, którJ Ga tę uroczystość za- 
prosił nasze LOWATZYgŁ wo, wyznaczy re 
prezentacyi „Sokola“ Stosowne miejsce w pochodzie 
i na Rynku. 

Na dom akademicki. P. Zahrądnik, aptekarz w 
Jeziernie, ofiarował znaczny procent ze sprzedaży 
swych wyrobów aptekarskich na rzecz funduszn bu- 
dowy domu akademickiego w Krakowie. Procent ten 
męże wynosić rocznie sumę od 60—100 złr. Gdyby 
więlu naszych kupców i przemysłowców poszło śla 
dem p. aptekarza Żahradnika, dom akademicki ry 
chłoby stanął I 

Zmarli. W Cannes zmarł przebywający tam na 
kuracyi Władysław Kronenberg, jeden z trzech 
sypów Leopolda, słynnego kapitalisty. Ś p. Włady- 
słąw Kronenberg urodził się w r. 1848; gimnazyum 
nkończył w Warszawie, [oczem wstąpił do iustytu- 
tu inżynierów w Petersburgu, a następnie ukończył 
szhołę centralną w Paryżu, W r 1882 założył W 
Bzęsznie pod Częstochową wjejką przędzalnię, którą 
w dwa lata później odstąpił Towarzystwu „Hille i 
m. pią z Zyrardowa Š, p. Kroneuberg z zamiło- 
lee, oddawał się muzyce i wydał własnych kil- 
ip ad pod Pseudouimem „Wieńcą”, W osta 

zasaoh Stale mieszkał za granicą, Z potom- 

stwa at jedną tylko córeczkę , w wieku lat 
ry aś sprowadzone będą do Warszawy i po- 
akra grobach rodzinnych na CMentarzn ewan- 
ak: w iiia Ożeuiony byt z pauną Che- 

'p, K2 prefekta za cesarstwś. 

woje "a zmarł Aleksander Wiśniewski, 
Z r. 1830, Zmarły spędsił długie lata w 


, gdzie j i rac D 
znacznego Mają: i skrzętną PIACĄ dorobił się 


Qnegdaj . Auf . 
AT gda) zmarłą w Oświęcimie Franciszka z Dut- 


Gaj Nied zielska, przeżywSzy lat 83. 
3h wet Przeździecki, dłygoletni sekretarz 
8 J m. Seretn ną Bukowinie, zmarł w dniu 27 
marca, 
Księgarnia K. 
niąc 
adjunk 


Bartoszewicza Przeszła w tych 
na własność p. Leonarda Ź%*lińskiego, 
ta firmy pp. Gebethnera i Wolfa. Nowona- 
ra > „TUtyuowauy bibliograf i współpracownik 
sswodnika bibliograficenego , BIŁ długoletuim 
wapółpracownikiem firm D. E. Friedleina w Krako- 
wie, Altenberga we Lwowie i Gebethnera w War- 
“zawie i zdobył sobie wsąechstroune W 8WJ™ zawo: 
Zle wykształcenie, które pozwala Księgarni jego 
wróżyć pomyślny rozwój. . 
dczyty. Na rzecz Towarzystwa oświaty ludowej 
w sali ratuszowej wypowie dr. Witold Skarzyń. 
ski w niedzielę najbliższą i we wtorek dwa od. 
Szyty „O kwestyi soeyalnej“. Autor wybornej mo- 
nografii o Adamie Smithcie i wielce zajmującej Toz- 
prawy o większej własuości w Poznańskiem, w 8W0- 
Jej nowej. pracy o socyalizmie występuje do pole- 
miki ze swoim niegdyś profesorem dr. Dihringem, 
Jednym z najciekawszych myślicieli socyaluych. — 
Odezyty te, nie dawno wypowiedziane W Poznaniu, 
zostały zaliczone do najzuakomitszych, jakie w tem 
MIEBCI6 w ostatuich latach wypowiedziane zostały. 
Głęboka treść, jak i wdzięczna forma Fkładały się 
DA całość zajmującą i poważną. Nie można, wątpić, 
że Nasze miasto postara Się skorzystać Z nadarzają- 
cej się sposobności słyszenie znakomitego ekonomi- 
By | mówcy parlamentarnego i powita licznie go- 
ścią Poznańskiego, który do nas przybywa w chęci 
wsparcia pożytecznej instytueyi. Ceny bardzo przy- 
stępue ułatwią tem więcej liczny współudział, 

Na cześć p. Floryańskiego odbyło się wezoraj 
Po koncercie w salach hotelu „pod różą* zebranie 
towarzyskie, w którem wziął udział komitet urzą- 
dzający wieczór z rektorem Korczyńskim na czele, 
chór „Lutni“, oraz liczne grone osób Z świata ar- 
tystycznego i literackiego. 

Koncert panny Józefy Szlezygier, zapowiedzia 
hy na środę 6 bm. w sali Towarzystwa muzycznegć, 
budzi niezwykłe zainteresowanie afer Muzykalnych 
naszego miasta, a sympatya, jaką Cieszy gię kon- 
certantlra, tem bardziej zawieść nie powiuna, iż ar- 
tystka wspólnie z innymi artystami polskimi, jak 


Myszuga, Seideman, Dąbrowska itd. dostała dymi- 
syę w operze warszawskiej. Urządzeniem koncertu 
dla p. Szlezyger zajmuje się Towarzystwo muzyczne, 
a szczególnie dyr. Żeleński, który też nie szczędzi 
starań i zabiegów, by koncert stał się prawdziwą 
biesiadą artystyczną. Bilety po cenie 2 złr. za pier- 
wszurzędne, 1 złr. za drngorzędne krzesło, 40 et. 
za wstęp sprzedaje księgarnia Krzyżauowskiego. 

Na wystawie sztuk pięknych w Sukiennicach 
jutro w niedzielę od południa wystawiony będzie 
biust ś p Adryana Barauieckiego, czcigodnego za- 
łożyciela Muzeum techniezno-przemysłowego i wyż- 
szego zakładu naukowego dla kobiet, istniejącego 
przy temże Muzeum w Krakowie, wykouauy przez 
jednę z uczennic zakładu, artystkę p. Rożniatowską. 
Od osób, które już pracę tę utalentowanej rzeźbiarki 


widziały, dowiadujemy się, iż rysy twarzy á. p., 


Baranieckiego świetnie uchwycone zostały. Pełne pie” 
tyzmu dla zmarłego dawne i teraźniejsze uczennice 
zakładu zechcą zapewne obejrzeć ów biust na wy- 
stawie. 

Zarząd Chóru „Sokoła“ w Krakowie zawiada- 
mia druhów, że z dniem 7 kwietuia (we czwar- 
tek) o godzinie 8 wieczorem rozpoczynają się próby 
śpiewów na zjazd jnbileuszowy sokolski we Lwowie. 
Zarząd wyraża nadzieję, że druhowie ze względu 
pa ważność sprawy i z powodu, że stosunkowo bar- 
dzo krótki czas do dyspozycyi pozostaje, gorliwie ua 
próby nczęszczać będą, tembardziej, że przygotowa- 
nych jest wiele nowych i interesujących śpiewów, 
Próby odbywać się będą, jak zwykle, w poniedział- 
ki i ezwartki o godz. 8—9 wieczorem. 

Z teatru. Jutro w niedzielę wznowioną będzie ko- 
miezna krotochwila ze śpiewami Feliksa Szobera, 
pt. Podróż po Warszawie. 

We wtorek powtórzoną zostanie znakomita kome- 
dya Sardou „Starzy kawalerowie.* 

Pani Antonina Hoffmanowa, Wskutek po- 
lecenia iekarzy, w tym sezonie zupelnie już wystę- 
pować nie będzie. 

W ambulatorvum Braci Miłosierdzia=w Krako- 
wie udzielono porady lekarskiej w marcu b. r. 738 
osobom. Z tych było 435 osób z Krakowa, 146 z 
Podgórza, a 157 z okolicy, Ordynacya lekarska od- 
bywa się codziennie od godz. 9 do 11 przed połn= 
dniem i od 3 do 4 po południu, Operacye zębów 
dla biednych od godz. 9 do 11 przed południem i 
od 2 do 4 po połuduiu. ; 

P. Stanisław Jachimowicz, malarz pokojowy 
i dekoracyjny, członek Tow. „(żwiagdy*, człowiek 
młody i energiczny, otworzył własną pracownię W 
Krakowie, przy ulicy Wielopole L 6, P. Jachimo 
wicz pracował przy odnawianiu cioła Maryackie- 
go, gdzie się odznaczył wielkiemi zdolnościami, a Ja: 
ko szłowiek urzciwy i prawy, daje wszelką gwaran 
cyę- Że na nowem swem stanowisku dołoży Stara- 
uia. aby być zawsze pożytecznym obywatelem mia- 
sta i kraju. 

Pogłoski. Coraz głośniej rozchodzą sie po mie- 
Ście wieści o zabraniu kościoła św, Piotra w Kra- 
kowie przez QQ. Jezuitów i o przeniesieniu z niego 
parafii Wszystkich Świętych do maleńkiego kościół- 
ka św, Idziego, ueleżącego obecnie do 00. Domiui- 
kanów. Pogłoskę notujemy z obowiązku dziennikar- 
skiego z nadzieją, iż przez właściwe sfery zostanie 
zaprzeczoną. lub wyjaśnioną. 

Z Podgórza douoszą nam: Z powodu Śmierci 
dwóch asesorów i rezygnacyi z zastępcy bnimistrza 
p. Markwiczyńskiego, wybrała Kada miejska w dniu 
28 z. m. zastępcą bnrmistrza p. Romana Kleina, 
zaś asesorami pp. Walentego Emilewicza i doktora 
praw Peipera. Życzymy Nowo ukonstytuowanemn 
Magistratowi wytrwałości w pracy, zwłaszcza obe- 
onie, gdzie w krótkim czasie będą większe wydatki 
na budowę dwóch szkół, strażnicy pożarnej, a spra 
wa niwelacyi miasta wymaga także szybkiego zała 
twienia. 

Z teatru |Iwowskiego. „U kolebki narodu“, kon- 
kurBowy dramat Bełcikowskiego, ukaże się Da sce- 
nie lwowskiej w poniedziałek dnia 4 bm. W obsa- 
dzie ról Zaszła pęwna zmiaua na korzyść całości 
Rytygerem będzie p. Woleński, Imramem p. Milew- 
ski. Wystawa sztuki pod względem kostyumowym 
i dekoracyjnym. jak donoszą dzienniki lwowskie, 
przedstawi 8ię wspaujule. Lechici wystąpią w pan- 
cerzach bawolich, zbrojni w pałki i łuki, Niemey 
w żelaznych I łuskowych zbroicach. Koszta wysta” 
wy dramatu przenoszą sumę dwu tysięcy złr. 
Próby odbywają Bię bez przerwy. Antor zapowiedział 
awe przybycie na pierwsze przedstawienie. 

Na cześć Amosa Komensky'ego odbędzie się 
dzisiaj (W sobotę) „Wieczorek muzykalne- dekiamacyj 
ny w Towarzystwie „Przyjaciół oświaty“ we Liwo- 
wie Jest to jedyne Towarzystwo polskie we Lwa 
wie które poczuwało się do obowiązku złożyć hołd 
nieśmiertelnemu pedagogowi, syuowi pobratymczego 


naroda. BW przed 300 laty laty głosił, że pierw 


szą cechą Í 
język ojezysty. 

aaa yć o. „Obwiaty ludowej“ w Tarno- 
wie jnż od lat dwunastu rozwija swą działalność 
w bliższych i dalszych okolicach Tarnowa, z zakre- 
sem podobnym Towarzystwom oświaty w Krakowie 
i Lwowie. Wprawdzie gdy Towarzystwo krakowskie 
cieszy Się zuaczuą liczbą członków i liczne nowe 
otwiera Czytelnie, to my w Tarnowie bardzo słaba- 
go od miejscowej i okolicznej inteligeneyi doznajemy 
popsrcia i obecnie zaledwie 94 liczymy ozłonków. 
Mimo tych przykrych warunków, dzięki dobrej woli 
ks. kanonika Jaworskiego, przewodniczącego Towa- 
Tzystwa, i praey księdza Gadowskiego, jakoteż bi- 
bliotekarza p. dyrektora Schiitza, otwarliśmy w ro- 
ku ubiegłym sześć nowych Czytelni, obdzielilismy 
Bźdą z jstniejących 19 gazetami ludowemi i roz- 
dzieliliśmy między uie aż 1068 dziełek ludowych 
0 zdrowej, przystępuej i pouczającej treści. Prócz te- 
go utrzymujemy Ozytelnię przy „Gwieśdzie” w Tar. 
nowie, gdzie również urządzamy Szereg odczytów 
publicznych o naukowej i umoraloiającej treści, — 
W r. 1891 wziął wydział dwukrotnie Inicyątywę 
w urządzaniu obehodów narodowych, mianowicie : 
w rocznicę Konstytucyi 3-80 maja i w rocznicę 
śmierci Adama Mickiewicza. Dochody Towarzystwa, 
wynoszące w tym roku 339 złr. 58 ct., powiękazył 
przedewszystkiem gzozodry dar w kwocie 100 złr. 
Kasy oszczędności w Tarnowie, jakotęż dar 25 złr. 
tntejszego Towarzystwa zaliczkowego, Rozchody wy- 
nosiły 350 złr. 34 ot. Aby dalszą i skuteczną roz- 
wijać na tem polu dziażaluość i módz otwierać no- 
we ludowe Czytelnie, o które liczne gminy uprasza 
ją, Towarzystwo „Oświaty ludowej“ w Tarnowie 
uprasza 0 poparcie miejscowa i okoliczną- inteligen- 
cy€; : 
tylke 10 ct. WYNOSI. í 

Letargiczny sen. Ki Mysłowie donoszą, że 5 
oya zwłok po 4'/,-miesięcznym śnie zmarłego 
nika Latosia, wykazała obłożenie mlecza pacierzo- 


podstawą wychowania młodzieży powi- | 


temwięcej iż minimalną miesięczna wkładka! 


ek | : 
gór | wielka arya z czeskiej Opery Bendeła „Lejla“, w 
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wego substancją nienaturalnę, która presz iacisk 
mechaniczny sprawiała senną bezwładaość. Subatan- 
T ta poddaną jest obecnie mikroskopowemu zba- 
auiu, 

Proces prasowy. Z Petersbusga donoszą, iè w 
cywilnym  kasacyjnym departamendie segatu ros- 
strząsana była skarga kasacyjna sukoesorów Chopj- 
La przeciw firmie „Gebethner i Woli“ o prawo'wy- 
dawnietwa utworów zmarłego kompozytora. Że tro- 
ny ficmy stawał adwokat przysięgły Krmushsr z 
Warszawy. Senat wbrew wnioskowi towarzysza pro- 
kurators skargę kasacyjuą sukossrów Ohopina od- 
rzucił i wysok poprzedniej instancyi mt 3 

Z Bukaresztu donoszą, że mieszkający tom Eme- 
ryk Barszyński, Polak, urzędnik kołejowy, ohary od 
dłuższego czasu na płuca, postagowił zabić w 
młodą piękną żonę. Kochał ją gerąco, a wiedząc, 
że wkrótce umrzeć musi, nie mógł się pożodsić = 
myśią, iż żona może po jego Śmierci poślubić wego 
innego. Onegdajszej nocy więc zabił ją %piącę wy- 
ztrzałem z rewolweru, w głowę skierowaayn Ta wa- 


stępnie sam sobie odebrał życie. Rano znajeziono 
trupy obojga małżonków. 
Dola dzieci w Paryżu. Przed Radą maunicyngj. 


ną Paryża składał niedawno jej człenek, Jerzy Ber- 
ry, sprawozdanie o moraluości i wyzysku dzieci pa- 
ryskich, zbadanie których było mn powierzone. — 
Przez 10 lat ostatnich skazano w samym Paryżu 
18.000 dzieci, między któremi 14.000 dziewcząt, 
młodszych od let 16, za profesyonalne żebractwo i 
nierząd. Przedsiębiorcy, posvłający legiony dzioei, 
młodszych od lat 5, na żebrączy zarobek, vekrutają 
je u mameck i piastunek, otrzymujących miejsca w 
binrach stręczenia; przeszedłszy ten wiek, chłopoy 
awansują na mnzykantów szynkowych , dziewozęta 
ua kwiaciarki, a rzemiosło to decyduje o ioh przy* 
szłym smutnym losie Rodzice. powiersający swe 
dzieci przedeiębiorcom , otrzymują 40 pra, akystego 
zysku, a jeżeli kwiaciarka wraca do domn ge 
nocy, dopłscają im prócz tego 5 fr. Na braku pa- 
ryskim wytworzył się jnż apecyalny wstrętay typ 
agenta który, jak wyżeł, węssy u biedoych rodzi 
ców obiecujące dzieci, aby z nich ciągnąć haniebne 
zyski. 


Ze Stowarzyszeń. 


== Walne zgromadzenie Stow. ku ws 
ubogich uczniów wyznania mojżeszowego nogi 
się „dnia 25 marca br, Po przyjęciu sprawozdania .1 
udzielwuiu absolutoryum dotychczasowemu wydziało- 
wi Wybraui zostali pp. Gustaw Barucb, Leopold 
Epsteiu, Tadeusz Epstein Wilhelm Feldmann, dr. 
M. Kohn, dr. L. Lustgarten, dyrektor Munk i dr. 
L Rothwein dj 

Wydział, ukonetytuowawaszy się, wybrał presesęm 
p. Gustawa Barucha, zastępcą dra L. Rotliweiùa, 
akarbuikiem dra F. Eichhorna, sekretarzem p. Ta- 
deusza Epsteina. 

Wszelkie pisma, tyczące się Stowstzyszenia, upra» 
sze 'się przesyłać na ręce sekretarza p. Tadeusza 
Epsteina, Kraków, Rynek gł. 12. 


, Breneoiotkę srebrną ktorą znalazł przy baszcie Flory- 
jańskiej uczeń szkoły czteroklasowej na Kleparza, może 
właściełka odebrać w kancelaryi szkoły. 


| Korespondeneys KRedakeyi. 
Prof. B. w Krakowie Dziękujemy, — zamieścimy w saj- 
bliższym numerze. 


Repertoar teatru krakowskiego. 

W niedzielę 3 kwietnia: „Podróż po War- 
szawie”, krotochwila ze Śpiewami w 5 aktach Fo- 
likaa Szobera. 

We wtorek 5 kwietnia: „Starzy kswalerowie", 
komedya w 5 aktach Wiktoryna Sardod. 

We czwartek 7 kwietnia: „Śchadzka*, Kotne- 
dya w 1 akcie Zygmunta Przybylskiego Í_ „Wróble“, 
komódya w 3 aktach Labiche i Dolaeowi 

W sobotę 9 kwietnia: Po rau pierwezy „OŚ- 
cze nasz“, dramat w 1 akcie Coppó'ege ìi „Gwałiu 
co się dzieje“, komedya w 3 aktach Al lu. Fre- 
dry, ojca. i a zzeggwuf Ke 
PER "5 


li. Koncert ma dom: akademicki. 


Wo: orajszy koucert, podobnie jak i 
fundueż budowy domu akademickiego m = 
był stę przy szozelnie zapełnionej sali — a dargky 
umiejętnie ułożonemu i obfitemn programowi, której 
go okrasą był współndsiał przybyłego s Pragi ge 
Władysława Floryańskiego, należał de najs 
piękniejszych, jakie mieliśmy w tegorocznym sesonić! 
Sympatyczny gość odezuł i zrozumiał, że on jest 
bohaterem wieczoru, skupiającym całe zainteresowae 
uie, to też z hojuością bogacza rozsypywał perty 
swego repertoaru, porywając mistrzowskiem ich wy” 
konaniem. Już nietylko zapał artysty, porywanego 
pięknością wykonywanego utworu, widniał w śpie 
wie p. Floryańskiego, ale także zapał rodaka  ne- 
strojonego na swojską patryotyczną nuię i niosýoego 
z radością talent ewój pięknej- sprawie w ofienae 

Po wstępie, którym była dobrze wybrana i bar- 
dzo piękna uwertura s Coriolsua, odugresa"nnysiw = 
oznie przez orkiestrę 18 pułku pod kieruasipyw p, 
Hocka, — burzą oklasków przywitany „Fior 
pierwszemi zaraz nutami pieśni Żeleńskiego w 
w niewolę słuchaczy. „Te rozkwitłe ciche drzewa", 
pieśń jedua z nBjpiękniejszych % śpiewniku Żeleń- 
skiego, wypłyuęła tak czysto, tak dokładnie, Że już 
dała najpełniejszy przedsmak biesiady artystycznej, 
jaką: Floryański miał zgotować słuchaczom. Pieżt 
Niewiadomskiego: „Dziewozę s: buzią Jak malina“, 
odznacza się rozwichrzoną faktnrą, gwałtownym ry. 
tmem i oryginalną, ale niew Szatpaną melody. 
Floryański odśpiewał ją z werwą, dobrze do rodia. 
ju kompozycji zastosowant: ak obudził żal, że nić 
wybrał raczej czarującej sw4 pięknością, a tak po 
puarnej w kraju i s% granicę melodyi Galle % 
tych! samych słów. „Krakowiak Moniusski, 
rzony na żądanie, dopełnił tej wstępnej 
śpiewa . | 

Z kolei usłyszeliśmy piękny Koncert O-moll Salut. 
Swinma, odogra0y % tOW. orkieet? przes E 
go. Nie potrzebujemy rozwodzić się pad zaletami 
uznakej gry koncertanta, tem więcej Że utwór ten 
siysceliśmy Już w grze p. Bylickiegt HE teszłoro- 
ony koneercio „Lutni*, całać wykonana z ole 
gancję 1 brawurą, wypadła bardzo artystycznie í 
sjednała wykonawcy ei oklaski. sień + 

Kulminacyjnym punktem. zainteresowania była 


której Floryański znalasł sposobność zaprezestować 


cały zasób Środków artystycznych głosu, szkoły i 
uczucia. Lubo arya sama nie jest zdolną obudzić 
głębszego zainteresowania, to wykonanie jej ukazało 
w najlepszem świetle zalety śpiewu Floryańskiego 
czystości metalu, siły i ekspressyi dramatycznej. — 
W nierównie większym stopniu podobała się arya 
Stefana ze „Strasznego dworu“, traktowana z nie- 
porównaną siłą uczucia, miarkowanego poczuciem 
artystyoznem. Że oklaskom i wywoływaniom i co 

tem idzie nadprogramowym dodatkom nie było 
końca, zbytecznem dodawać. 

Prawdriwą ozdobą programu był współudział p. 
Hoska, witanego Zawsze na estradzie z zasłużonem 
uznaniem. Dzielny skrzypek wykonał przy akompa 
niamencie swej orkiestry Adagio Spehra i „Mazu 
rek* Zarzyckiego z elegancyą, czystością i zdumie 
wającą werwą i pewnością smyczka. 

Długiego i obfitego programu koncertu dopełniła 
deklamacya pp. Siemaszków, którzy wygłosili „Lek- 
cyą deklamacyi* Gawalewicza, — oraz produkcya 
chóru „Lutni“, który pod batuią p. Steibelta od- 
śpiewał bardzo pięknie Polonez Mūncheimera i Estu- 
dianting Lacome'a. 

P. Floryańskiemu wręczono wśród burzy okla- 


sków piękny wieniec z odpowiednim napisem. 
i W. Pr. 


bal 


Wiadomości nankowe, literackie i artystyczne. 


— Z wmactowni Jana Matejki wyszedł w tych 
dniach nowy obraz historyczny, przedstawiający „Za- 
ślabiny ksiącia Światopełka z córką Bolesława Chro- 
brego*. Obraz ten przeznaczony jest do prywatnego 
zbioru rodzin Masarakich i książąt Światopełków 
Czetwortyńskich. Byłoby ze wszech miar do życze- 
nia, aby zarząd wystawy Towarzystwa sztuk pię- 
knych dołożył starań o zapoznanie publiczności z 
tem najnowszem dziełem mistrza Matejki. 

— „Świat. Nr. 7. Ozdobą zeszytu jest piękna 
produkcya tchnącego poetycznym wdziękiem i peł- 
nego oryginalności obrazu Jana Styki: „Matka Bo- 


podniesienia hodowli bydła. Izba zajęła się wnie- 
sionemi do nchwa? poprawkami. 

Pos. Stan. Badeni wniósł, byskwoty propo- 
aowane przez komisyę, wstawić dopiero w bu- 
dżet krajowy na rok 1898: wniosek ten nie utrzy- 
mał się podobnie jak poprawka p. Abraha- 
mowicza, żądająca wstrzymania całej akcji 
kraju do czasu, ażby rząd z swej strony subwen- 
cyę podwyższył. Zaledwie kilku posłów głosowało 
za tą propozycyą. Natomiast utrzymał się wnio 
sek p. Skałkowskietgo, by wypłata propo- 
nowanych kwot, mogła nastąpić dopiero po 1 
lipca 1892. 

Wszystkie zresztą wnioski komisyi zostały u 
chwaione wraz z poprawką p. Wład. Kozie- 
brodzkiego o rozszerzanie wśród ludu nauki 
o racyonalnym chowie bydła. 

Z porządku dziennego następuje sprawozdanie 
komisyj szkolnej o sprawozdaniu Wydziału 
krajowego oraz o wnioskach pp. Zolla i Ma- 
deyskiego, Asnyka, ks. Kowalskiego, 
Kramarczyka tudzież Okuniewskiego 
w sprawie zmiany ustawy o stosunkach pra- 
wnych stanu nauczycielskiego. (Spra- 
wozdawca p. Zoll). (Ostateczne wnioski komi- 
syjne podaliśmy już poprzednio; przyp. Red.) 

W rozprawie ogólnej zabrał głos p. Anto- 
niewicz i wyraził uznanie Sejmowi za gorliwe 
zaopiekowanie się nauczycielami. Mowca zwraca 
jednak uwagę na szczególne upośledzenie nau- 
czycieli po wsiach, którzy nie mogą mieć zajęć 
ubocznych, jak nauczyciele w miastach. Długie 
wywody mowcy obracają się głównie około in- 
spektorów szkolnych, na których p. Antoniewicz 
mocno narzeka. 

Pos. Wojciech Dzieduszycki oświadcza 
na wstepie, że będzie głosował za wnioskami 
komisyi szkolnej i budżetowej. W przewidywaniu 
jednak, że na tej ofierze nie będzie jeszcze koń- 
ca akeyi, rozchodzi się o to, w jakim kierunku 
nowe ofiary Sejm będzie musiał uchwalać. Sły- 
chać zdania, że szkolnictwo ludowe mija się 
zswoim właściwym celem: zamiast oświecać lud, 


ślubowali ubóstwo. 
dzisiaj o godz. 10. Na porządku dziennym prze- 


miocie szkolnictwa 
11 w nocy. 


siedzeniu Sejmu krajowego 


misyom, Bez rozpraw przyjęto reorganizacyę od- 


krajowym, nie mniej przedłużenie niektórych kre- 
dytów budowlanych i uwolnienia od dodatków 


wane dla poprawienia stosunków zdrowotnych w 
mieście. Petycye konserwatorów zabytków histo- 
rycznych przekazano Wydziałowi do bliższego 
rozpatrzenia. 

W dalszym ciągu rozprawy szczegółowej o sto- 
sunkach prawnych nauczycieli ludowych 
p. Dworski przemawia za nauczycielami i za 
szkołami miasta Przemyśla. P. Lenartowiez 
za Horodenką Homorak za Śniatynem, M an- 
dyczewski za Nadwórną, Kramarczyk za 
Oświęcimem, Fruchtman i Weigel za Pod- 
górzem i Stryjem, Kułaczkowski za Bóbr- 
ką, ZŻardecki za Pańcutem, Szeliski za 
Brzeżanami. 

Pp. Chamieci St. Badeni wysiępują prze- 
ciw tym wszystkim żądaniom podobnie jak i 
sprawozdawca komisyjny Zoll. 

Izba uchwaliła klasy płac nauczy- 
eielskich podług wniosków komi- 
syi. 

Wszystkie poprawki upadły. 

Odrzucono poprawkę Paszkowskiego i Meru- 
nowicza 0 przyznanie nauczycielom dodatków; 
odrzucono również wnioski o przyznanie do- 
datków nadzwyczajnych nauczycielom w szkołach 
znajdujących się w promieniu 10 kilometrów od 
miast Lwowa i Krakowa. 


będzie tylko w szeregach tych, którzy w zakonie 


Na tem marszałek odroczył posiedzenie na 


dewszystkiem szczegółowa rozprawa w przed- 
Koniec posiedzenia o godz. 


Lwów, 2 kwietnia. Dzisiaj na porannem po- 
s pp, Midowiez 
i Zardeeki przemawiają w poparciu petycji. 
Kilka sprawozdań Wydziału kraj. przekazano ko- 


działu rachunkowego i kasowego w Wydziale 


tych budynków we Lwowie, które będą wybudo- 


Kraków, 3 Kwietnia 1892. 


4 Nr. 77. NOWA REFORMA. | 


aby umieszczono popiersie Komensk'yego w mu- 
zenm narodowem. Wniosek ten został odrzucony. |eyi klubu radykalnego u Pasicz 
Za wnioskiem głosowali Młodoczesi, jakoteż Ple- | głównie kwesty * obsadzenia 

ner, kilka Niemieców i Staroczechów. 


wnioskiem w sprawie muzeum imienia Komen- | dykali 


nieprzychylnie. Sprawa ta jeszcze w ciągu bieżą-|Jevrema Velimirowicza. 
cej sesyi ma być powtórnie wytoczoną i najpra- 


skoda wey. 


rozpraw nad rubryką „utrzymanie dworu kró- |twioną 
lewskiego*, oświadczył się minister Wekerle po- 


wojny. Podobno regencya proponu 
Praga, 2 kwietnia. Głosowanie sejmu nad |nomisko generała Antę Bogicze 
zaś popierają kandydaturę 
skiego przypadkowo tylko wypadło dla sprawy|Miletieza. a według innej wersyi pul 


wdopodobniej załatwioną zostanie po myśli wnio-|jeżeli regencya obstawać będzie przy SW 
l jektach, gabinet Pasicza poda się do 
Budapeszt, 2 kwietnia. W Sejmie w toku| Wkrótee zresztą sprawa ma być ostatecznie 


i świa W skupczynie odczytano projekt 
nownie przeciw żądaniom opozycyi co do pro-|upoważniającej rząd do przedłużenia austrysó" ". 
wadzenia przez króla osobnego dworu węgier-|serbskiego traktatu handlowego do 18/30 eż 
skiego. Rząd jednak bierze na sićbie odpowie-|1898 roku, a względnie do zawarcia nowe) 
dzialność za to, że urządzenia dworu nie naru-|dy. Według przekonania Rady stanu, poż 


Belgrad, 2 kwietnia. Na wczorajszej konferen 
a zajmowano SIĘ 


urzędu . ministrė 


je na to sta” 
wicza; ra" 
pułkownika 
kownike 


W kołach, zbliżonych do rządu utrzymują, te 


ych pro- 
dymi 
D zła” 


do ustawi! 


anet 


szą ani koustytucyi, ani obrażać nie będą naro-|jest ze względów ekonomicznych, finansowy 
0 


dowego uczucia Węgier. Polityką w ogóle dwór|ji politycznych zawarcie nowego 
się nie zajmuje. 


jaki sposób możnaby uwydatnić na zewnątrz w 


kuje Izbie. (Osgnaki zadowolenia.) scu. 
miast spowodować przywrócenie osobnego dworu|w promieniu pięciu mil. 
węgierskiego, odrzucony został 110 głosami prze- 
ciw 82, a pozycya budżetowa została przyjęta. 


nando Massimiliano“ zderzył się w nocy w por-|niosło śmierć, całe miasta 
cie Malamocco z okrętem żaglowym, który sku-|szezeninu. 
tkiem tego zatonął. Załoga uratowała się. Paro- 


posterunku przed kaszarami pułku gwardyi, od-| huraganami. 
grażał się o północy jakiś mężczyzna nożem.|stan ku. 
Zołnierz dał ognia do uciekającego, który 
padł ciężko ranny Przypadkowo druga także 
osoba, która w tem zajściu nie brała udziału, zo 
stała lekko ranną. 

Paryż, 2 kwietnia. Komisya z Izby wydelego- 


W półnoeno-zachodnich stronac 
a bi ; dnoczonych wyrządziły huragany i trą” 
Tryjest, 2 kwietnia. Parowiee Lloyda „Ferdi-|powietrzne znaczne szkody. Wiele osób po” 


traktatu, 


możności przed upływem tego roku, tymess® P 
Rząd zastanawia się właśnie nad kwestyą, wjzaś należy zawrzeć prowizoryczną ugodę. 
Nowy Jork. 2 kwietnia. W fabryce 
stosunkach dworu prawno-państwowe położenie ijmitu Bessmera (w Stanie Alabama) m 

rezultat rokowań w tej sprawie rząd zakomuni-|wybuch. Sześciu ludzi poniosło śmierć ne © 
Kilkanaście budynków okolicznych stě 
Ostateczny wniosek Pazmandy'ego, aby natych-|w płomieniach. Wstrząśnienie dało się uć 


apit 


jej 
al 


h Stanów Bi” 


uległy 28 


i i 1 W Chicago było oberwanie ch murf* 

wiec Lloyda został nieznacznie tylko uszkodzony. Najurodzajniejsze okolice Nebraski w ro 
Berlin, 2 kwietnia, Żołnierzowi stojącemu na głości 50 mil kwadratowych nawiedzone zosi” 

Burze trwają bez prs% 


Połączenie ze stanem Illinois przerwane: — 


ne A a 


Kurss telegraficzne. f 
De giwiclzie wiodeńnizi PJ 


ska w szopie wieśniaka polskiego.“ Niemniej zajmu- | wyrywa jednostki z łona tego ludu i rzuca je Uechwałono nadto całą ustawę o płacach nau-|wana celem zastanowienia się nad projektem 
jącą jest reprodukcya obrazu Siemiradzkiego: „Apo- | na bruk miejski i mnoży tylko indywidua szko- |czycieli podług wniosków komisy: także w trze-|do ustawy o obeokrajowcach przyjęła sprawozda- (Kurs w wsi] 
teoza Kopernika”, Dalej mamy rysunek T. Aksen- dliwe, zupełnie niepotrzebne, bałamucące siebie|ciem czytaniu. nie referenta Turrela. Projekt odnosi się tylko do dnia: 2- t$ialnisgióBOh1: aa 
towicza „Włościanka z pod Lwowa“, St. Janow-|i drugich. Drugi zarzut, że skutkiem kierunku Uchwalono wniosek Siezy ńskie gjo o grzyw- robotników zagrauieznych. = 

szkół naszych młodsze pokolenia zaczynają lekce-|nach za nieposyłanie dzieci do szkoły na zaopa-| Paryż, 2 kwietnia. Komisya, której powierzono | Zjednoczony dług w papisrach . "94 


skiego „Kwietna niedziela*, Zyg. Michalskiego wi- 
nieta tytułowa. -— Dział literacki podaje dokończe- 


nie wyboraej rozprawy E. Porębowicza o poezyi|rzy we wsi, że powstaje cały szereg ludzi nieza- i 

gminnej ludów romańskich, dokończenie studyum dra dowolonych, burzących zgodę, oskarżających wój-| Z kolei przystępuje Izba do obrad nad spra-|swego referenta. Referent proponuje, aby cudzo-|5% austryacka renta (marcowa) 102 

Antoniego J- o dragomanach rzeczypospolitej pol-ļta, szukających nowych dróg, których znaleść | wozdaniem komisyi gospodarstwa o szkołe rolniczej|ziemcy obowiązani byli wpisać swe nazwisko i| Akcye banku sustro-węgierskiego 988 

skiej, dalszy ciąg powieści Klemensa Junoszy, K.|nie mogą. Mowea nie oskarża o to wszystko |w Dublanach. Referent Wodzieki. Przemawiają | miejsce zamieszkania do osobnej księgi w biurze | Akcye kredytowe e! 308 
nauczycieli dotychezasowych. Winny temu oko-|przeciw załeżeniu w szkole dublańskiej internatu | mera; pracodawcy. którzy dają zarobek eudzo-| Londyn 118 


Kraszewskiego i W. Marrenowej, wiersz Wł. Bełzy, 
biografię prof. Małeskiego itd. Kronika bardzo bo- 
gata i interesująca. 


Dział ekonomiczny. 


Tow. zaliczkowe w Krakowie. Wykaz za ma- 
rzec bE 

Udziały: Stan z początkiem miesiąca 93.310 
złr. 57 ct, wpłynęło 588 złr. 45 ot, zwrócono 
1741 złr 1 ct. Stan z końcem miesiąca 92.108 
alr. 1 et. 

W kładki: Stam z początkiem miesiąca 349.109 
złr 64 ot. zzłenała 25280 ulr . BA at zwrócona 
21303 złr. 66 ct. Stan z końcem miesiąca 250 666 
złr, 32 ct, 

Pożyczki: Stan z początkiem miesiąca 484.026 
złr. 50 ct, spłacono 128.036 złr. 62 ct, udzielono 
nowych 130.949 złr. Stan z końcem miesiąca złr. 
486.938 ct. 88. 


Powiatowa Kasa Oszczędności w Krakowie. 
Stan wkładek d. 29 lutego b. r. wynosił 1,979.578 
złr. 19 ct. W miesiącu marcu b. r. złożono złr. 
100.715 ct. 44. Razem 2,080.288 złr. 63 ct. — 
W tymże czasie zwrócono 79.727 złr. 70 et. — 
Stan wkładek dnia 31 marca b. r. wynosił złr. 
2,000.560 i 93 ct. 

Nowa taryfa telegraficzna. Presse donosi, iż 
rezultaty nowej taryfy telegraficznej za styczeń 
i luty'są pod każdym względem zadowalniające. 
Obrót z Niemcami znacznie się powiększył, a 
wynik finansowy wykazuje drobny tylko ubytek. 


— - 


Z targów zbożowych. 
Kraków, 1 kwietnia. 


ważyć powagę ojców i najgodniejszych gospoda- | trywanie ubogich Uczniów w odzież i przybor 
J Jg U L przybory 


szkolne. 


dla uczniów: Koziebrodzki, Rutowski, Goleiewski. 
Za internatami przemawiają: Abrahamowicz 
ks. Sapieha, Langie. 

Przy rozprawie Szezegółowej przemawia p. Sta 
nisław Jędrzejowiez. 

Przyjęto wnioski i rezolucye komisy, rezolucya 
p. Koziebrodzkiego upadła. 

Następne posiedzenie w poniedziałek o godz. 
10 rano. 


liczności, winna praedewszystkiem ta część spo- 
łeczeństwa, która wmawia w nauczycieli pań- 
skość, frak i białą krawatkę. Nauczyciel — zda- 
niem mowcy — najwyższą ma powagę i naj- 
większą wartość wtedy. jeżeli nauką. sposobem 
życia, strojem nawet staje się wzorem tego, czem 
kmieć zostać może przez oświatę. Seminarya po- 
winny być zakładane po wsiach, połączone być 
z internatami. Z kolei zwraca się pos. Dziedu- 
szycki do sprawy budynków szkolnych. Szkoła 
na wsi,nie powinna wyglądać jak dwór lub kamie- 
niea, ale powinna być wzorem tego. czem chata 
włościańska być może. (Oklaski s prawicy). 

P. Kramarczyk ubolewa, ża komisya szkol- 
na czyni dla nauczycieli za mało. Mowca oma 
wta SzezegOłowo istniejąca "esiosunki. proponuje 
ponownie, aby wymagano od kandydatów nauczy 
cielskich tylko ukończenia 2 klas gimnazyalnych 
12 lat seminaryum. Mowca zgłasza do wniosków 
komisyi poprawki. 

P. Bobrzyński polemizuje z poprzednimi 
mowcami. Myśl, że nauczyciel wiejski powinien 
być włościaninem, jest zdaniem mowey utopią. 
Nauczyciel ludowy będzie z ochotą należał do 
ludu, jeśli się lud dźwignie w kierunku oświaty 
i pod względem materyalnym do tego stopnia, 
na jakim znajduje się gdzieindziej. Ten obraz 
przyszłości jest jednak jeszcze bardzo daleki. Mi- 
sya nauczyciela jest zbliżona do zadania księdza 
na wsi i musi iść z niem w parze. Nauczyciel 
musi się czuć wyższym od otaczających go sto- 
sunków. Co de wychowania nauczycieli, to mini- 
sterstwo oświaty zatwierdziło już plany, ułożone 
przez Radę szkolną krajową, a oparte na różniey 
jaka powinna zachodzić między nauczycielami 
przeznaczonymi dla miast i dla wsi. Przeprowa 
dza się to w ramach istniejących ustaw, bez po- 
trzeby odwoływania się do Sejmu. Co do budyn- 


(Telegramy Biura Korespondencyjnego.) 


Praga, 2 kwietnia. Na wczorajszem posiedze- 
niu komisyi ugodowej p. Vaszaty w gorączce 
polemicznej użył wyrazu „kłamstwo“, za eo o 
trzymał naganę od przewodniczącego. W dalszym 
toku omawiał Vaszaty reskrypt królewski; prze 
wodniczący wzbronił mu wciągać panującego w 
tok rozprawy. Wreszcie zażądał Vaszaty, aby roz- 
porządzenie ministeryalne z d. 3 lutego 1890 r. 
zostało zniesione, — ale przewodniczący nie pod 
dał tego żądania pod głosowanie, odwoławszy się 
do regulaminu obrad. 

Piener Wyraził przypuszczenie, że w przy- 
szłym roku prawdopodobnie oba stronnietwa, któ 
re się teraz Od ugody cofają, przyłączą się do żą 
dauia młodoczechów Co do prawno-politycznego 
stanowiska krajów korony czeskiej; twierdził, że 
rząd ma niewątpliwe prawo do przeprowadzenia 
odgraniczeń powiatów Sposobem  administracyj- 
nym; oświadczył, że myśli czekać, czy rząd do- 
trzyma swojej Obietnicy, iż wytrwa przy punkta- 
ejach ugodowych, ezy też cofnie się ze strachu 
przed opozycją młodoczeską. 

W końcu Przyjęła komisya wniosek Buquoy o 
odroczenie Projektów ugodowych głosami staro- 
częchów i wielkiej własności wbrew głosom Niem- 
ców. Plener zapowiedział wotum mniejszości. 


przedłożenie, dotyczące uregulowania pobytu eu- | Zjednoczony dług w srebrze 
dzoziemców w Paryżu, wysłuchała sprawozdania | Austryacka renta złota 


ziemcom, czuwać winni nad wypełnieniem tej| Srebro . 1 „ATE. 
formalności. Wszyscy eudzoziemey ponosić mają | 30-to frankówki za sztukę 
ciężary podatkowe i opłaty na równi z Franeu-| Dukaty austryackie . 

zami. 
nałożenia na eudzoziemców taksy wojskowej i o- 


nie tych przepisów ma być karane grzywnami. 

Paryż. 2 kwietnia. Na wczorajszem przesłu- 
chaniu Révachol zaprzeczył, iżby był sprawcą 
zamachu przy ulicy Clichy. Kiedy skonfrontowa- 
no Ravachola z dwoma anarchistami, którzy za- 
rzucali mu, że jest współwinny w przygotowaniu 
bomb do tego zamachu, Ravachol stanowczo się 


9:80; pszenica 9'75; owies 6'13. 


ao i podłość. Scena ta była bardzo burz-| 
iwa. 

Paryż, 2 kwietni». Kelner. który przyczynił się | 
do odkrycia i uwięzienia Ravachola, otrzymał 
długi list w języku niemieckim 2 podpisem „S*, 
w którym wyrażono mu podziękowanie za obronę | sie przyjmuje. 
społeczeństwa i załączono banknot na 500 fran-| 
ków. 

Rzym. 2 kwietnia. Rudini odpowiadając w Iz- 
bie na se leni Damianiego i towarzyszy w 
sprawie afrykańskiej, oświadczył, że zajęcie por- 
tów i innych miejscowości nadmorskich, zostają- 
cych pod rządami sułtana Zauzibaru, zależy od 
upoważnienia parlamentu. wątpi jednak, czy suł- 
ian wymienione miejscowości zechce odstąpić, 
pozostaje on bowiem pod protektoratem Anglii, 
a nadto Włochy w swoich protokołach mają za- 
strzeżone prawo nabywania aż do przylądku 
Gwardafni. 

Londyn 2 kwietnia. W Izbie niższej oświad- 
czył Balfour, że w sprawie wychodźtwa żydów 
rosyjskich projekty zakazu immigracyi żydów do 
Anglii nie dałyby się usprawiedliwić Rząd przy- 
znaje, że jest to sprawa bardzo poważna i nie 


NADESŁANE. 


—a— 


daje bliższe wskazówki). 


Sprawozdanie odrzuca jeduakże wniosek | Banknoty banku niemiec. za 100 


Bd : Wiedeń, 2 kwietnia. Rubl ierowe 12060. 
sobnej opłaty za pobyt we Francyi. Przekrocze- | Gena nafty 17— do Aa afirytoo 19-62; żyte 


Odpowiedzialny Redaktor : 
Michał Konopińskit. i 


tego wyparł i zarzucił dwom anarchistom tehó-| Wydawca: Dr. Lesław Boroński. 


Rubryka „Nailesłane* nid pochodzi od Wí 
myli, która też żadnej odpowiedzialności za Ni4 
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9 
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_ Portrety naturalnej wielkości, odpowiednie 
jako ozdoba pokoju, jak również jako piękna i 
wieczna pamiątka szczególniej po zmarłych, wy- 
konuje według każdej nadesłanej fotografii za- ` 
kład artystyczny, egzystujący od roku 1879 w 
Wiedniu, II, Grose Pfarrgasse, 6, p. Siegfrieda 
Bodascher. Z powodu udatnych robót nadchodzą 
prawie codziennie uznauia dla zakładu. (Inserat ` 
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Biżuterye dla Pań i Panów, broszki, 
bransolety, szpilki, spinki, łańcuszki do - 


Płacono sa 100 lulogr. netto : od de |ków, to oświadcza się mowca za tem, by prze-| Młodoczesi Po odrzuceniu ich wniosku o przej- | spuszcza jej z oka. Immigracyi żydów, jak w | 

ssenica krajowa > . ~ . . ToN Ha dewszystkiem stwarzać budynki odpowiednie dla |ście nad całą sprawą do porządku dziennego, roku ubiegłym, tak i w tym należy się obawiać, zegarków 574 0 

yo Hę. Yia i dwa z: a 10% lszkół istniejących, a nie budować szkół nowych. | wyszli zę sali, zapowiedziawszy także od siebie uie będzie ona jednak prawdopodobnie miała . 

J 7560 850 i a 3 DE AD A. poleca po bardzo tanich cenach 

Ad y— 50| P. Włodz. Dzieduszycki prostuje, że nie| wotum mniejszości, | miejsca. 

groch" a | ps wA się za tem, by nauczyciel wiejski go- SprawozdaWcą komisyi w sejmie wybrany p. Taka immigracya żydów do Anglii byłaby na-|MAGAZYN AU BON MARCHE 

Prora Eies a prifon sa wT 482 PP Rutowski zastrzega się przeciw postępo- Pro 2 kwietnia. W sejmi j 1 Kd A "Up a 

Fasola . 32 BE . trzega Się p w postępo- raga, letnia. sejmie krajowym| Petersburg, 2 kwietnia. Krąży pogłoska, że w Krak i lica Grod 

EESE N : aan 14— 16—ļ|waniu Rady szkolnej i zachowywaniu się jej | wystąpili Młodoczesi z wnioskiem, aby założono] Medem ma być mianowany pomocnikiem ge- rakowie, ulica Grodzka L, 6. 

Siano 2:40 | wobec Sejmu. P. Bobrzyński wspominał o daleko |osobne muzeum imienia Komensky ego i] nerał-gubernatora Hurki dla spraw cywilnych. — AD — 

Słoma . . . . . - . - 2 + + 2 * <> idących reformach, które się dokonywają sposo- 

Kona aa pr Fig 100 kilogr. nowa 3-20 E bem administracyjnym bez zapytania się Sejmu. 

e . |. « LT . 180 140|»Boje się tego — mówił p. Rutowski — boję się, > ; 

Meta 63: garnieć A chód wóln „acl: 425 460 by przez to najpierw nauczycielom nie został a ups papiery N Kantor wymiany wW Krakowie, Rynek l. 

Byizy raa ma 95° Tralesa sa hektolitr . . spe zamknięty świat, boję się, by taka praktyka nie tośeiowe, banknoty Za- .. . 30. Zlecenia z prowincyi 

Posonii paap i Sir -+n E —— jg. | stała Się rozna mici pay się, by R bór a i „A A ku- uskutecznia się odwrotną 
Etec oc prąd nie spotkał się z pomysłem o francuskie uje I sprzedaje pol najkorzy- j n 

iadh nauezycielskich, stawianych za wzór puj P b J y 1 Lu a a pocztą On 4 pro f 


Spostrzeżenia meteorelogiezne 
(podlag obserwatoryam krakowskiego) 


4 u LI 
przez p. Stan. Tarnowskiego. Jestem gorącym stniejszemi: warunkami 


zwolennikiem oświaty ludu, ale nie godzę się na 
robienie z ludem prób i eksperymentów. (Okla 


Krfików, dnia 2/4, 


Jibon pe JĄ 


Wurayuawa, dnia 1/4. Llety zastawne, 


t 
Kraków, amia 2 kwietnia. ski.) i i bież . -Oredi 
NEW a TEECTWIOC TIM m wik Jri P. Bob rzyński tłomaczy się, że wszelkie (Bes bieżącego kepon) | BY, Je są grp 100]:01 35] — uj, Gal ie id, 53 za TX 
F 10 AM 8 olz. 2 pop [reformy potrzebują zawsze ustawodawczego zala- | Ruble A ; MR 100 rabl119 —H$' ~e 4) Listy likwidacyjne . . za rubli 100] 98 —| — =- #/a°} Bank krajowy galicyjski za ałr. 100 
dk PRZ: zg. © ranog. * POP. |twienia. Mowca nie uznaje awansu dla nauczy- Marki niemieckie . . % 100 mar. 57 80] 58 SOspej, Listy zast. Warszawy I Em. œ 100J101 99 — 6oj, Bank kraj. obl. komunalne se mir, 100 
Olśnienie powietrza | A x + t - 30<to frankówka złota nb 936] 9 46 ŁY Em. 1oolto01 75] — Alala Banka austro-węgierak. sa zł. 100 
zp ~ 0) (7451mm 454mm 745:4 mm ciela E pne ag g0 kz kag” „To nie zna- CUA c l galio. za złr. 1 03 —I105 —' w, i p k M Em, . ioci oi 90] — 4'|, Banku sustro-wągierskiego 2810 
Jk. uma czy, że chcemy tworzyć kasty.“ DAJA krajowa za złr. 100) 97 50/ 98 20. 3 A- 83 . l : 
peratura | Pasz 1502 | Fieno oe. ts Ohotko w ati R że w Wiel- s driny ye indoma, - m at, nhot s6: o ze e «Fi ppt PROG „zg LJ AA A, Banku kip. węg. z pramią sa sł. 100 |130 —|IZ1 «a 
b , * | , talai i „|4%/, galioyjaki tunćnsz propinaeyjny . $ 93 —| 94 — Wiedeń, dnia 14. s 
w stopaiaoh Oeisiussa -as zę ek A dana Sr sę an Lisiy masia: | a kraj. sa słr. 100° 98 30! 99 —| Sri A dk Lasy 
Kiarażók I mo0WRET | wa Ihungo, NW a |ęggeleie i internaty, zakładane po wsiach. Mo- |ss, Ubligi komunsine , = . I Emis.|100 604101 30; (bez bieżącego Enoonu.) E arla palec ET | gA 
(U == cisza, 10 burza) | wca unosi się nad idealnym wpływem bractw |£"), Lisiy snstawne Tow Kred. am. |. | 96 608 97 B0", = 94.65 SRG Kredytowe austr. . na 100 sèr. w. a. 
Q 3 Reh i- szkół „Braci Chrześcijańskich* © AE f Pos „ Ii Bm| 54 70] 95 70j5'/, Berta austr. papier. . . sA złr. 100 > Krakowskie . . na %0 sir w. a. 
Wiizotzość względna |, ch i szkół „Brac rześcijańskich*. ! Ę . 93 9uj 94 r 
Wiigotność względna 81 S à P ia l | . | 99 80100 RAF „  arebran sa złr. 100 y 104 Oserwonego Krzyża austr. na 10 słr. w. a. 
(w odsetkach) 94% % 49% ko „ak, 1. P o io że przeciw-|;.s * s * Banke bip- 4 prem. 10/1107 30 s  „ Uols . . . żazłr. pe s n ai 0 o iA 
A c M mioskom komisyi właściwie nikt zarzutu nie|ró* % m . e, lai » papier. nowa za złr. 100110 z 10 mr. w. 
ry nieba 10 W 9 | 5 podniósł. ioskoni p. Kramarczyka, żądającym | 4*ją/, z = pos 2 PR E X ej, Kosy a r. 1854 na 150 zł. „ 28 100 a A 0 sr. w. a 
== pog. 10 xup. pochia. zupełnej zmiany klas nauczycielskich, mowca sta-|5%  » „ Két. Pol. 38 mabli 100 100 75)1 5o „ Sr 2 na it: a: A r" 150 (161 — | 
nowczo się sprzeciwia. W dalszym ciągu sprawo- W, „ Zora aj x sę "LA" X ai 1864 bes „oało . . xa 10CJI8% 75184 - 
zdawca polemizaje z poprzednimi mowcami. g 
: ; i 1/4. bil k lerskiej. 
H ś6| Pos. Rutowski odpowiada p. Chotkowskie- owsa i kt ate" gy” 
Telegramy „Nowej Reformy s |Mu, żę ani jednem słowem nie dotknął w swem | Akeye Banku hip. al. (dywid-) NA atr, 300/324 - ;487 —k |, Renta złota . . . . . ta złr. 100] = — + == 
f * przemówieniu Spra t i i a 5*j, Listy zasi. B hipot. gel: =a xłr. 100q100 Goj1O: 30)5*/, Renta papierowa za złr. 100jiot 95.108 1 
pa aa o Pay A ga mah Ek o słabe ER E E a 7 ej Sj” 
Ą u ., È 8 / m . ziem. 4 Ją Lo! e -Reg.) „ » ~ — ~= 
(Ielogramy własne „Nowej Reformy -) chęć Odbigrania szkole chy chrześcijańsko-na- Al SACRA TEZ M 100] 94 70] 95 A ObII indemni m 
Lwów, 2 kwietnia. Wczoraj na wieczornem | rodowe); wyraziłem tylko obawę, że t. zw. sztu- fe zk i sae -ag is 2 pa a Łoj, galic je nę IB 
posiedzeniu Sejmu krajowego. toczyły | czne re!o0Tmy szkolne doprowadzić mogą do te- Bój, Oblig. komun. Banta m za lz ioohioo —|10U 70467), ObL R, icyi 2 „za ]00m. k.J104 801105 —| 8'40jKarola Ludwika . « . na 
kuj. Owligecye Bożyczż: ksać. 38 60. } 97 60] —* —|4% ObL iud. Węgier . za 100 złr. | 92 7 93 70} 14 —jLwowsko-Osarniow. - . na 200 sh 


się w dalszym ciągu rozprawy w przedmiocie 
i. 


go, że kandydatów nauczycielskich szukać trzeba 


pzd 


tgo 


ped malkorzystūiejszymi warunkami krajowe i papiery, 
monety, wymienia wszelkie kupony, wylosowane papiery. — Zlecenia z prowinoy 
uakaidemia odwrotną poesią bes dęliesomia prow 


- 
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Dom bankowy | kantor wymiany JAKÓBA HOCHSTIMA py uzec te, 


TKraków, Hynek główny linis A — E, 


Kraków 3 Kwietnia 1892. NOWAREFORMA. 


VIII. Zamknitcie Rachunkowe 


Banku krajowego królestwa Galicyi i Lidomeryi z Wiel. Księstwem Krakowskiem. 


za rok 1891. 


Zamknięcie rachunków strat i Zy ków z dniem 31 grudnia 1891 roku. 
I. Oddział 


Rr. 77. b 


hipoteczny. 
| Walutą austr, 
| W yy LA tŁ EK 1 D o c hk>o dy 
| złr. | ct. 
| Kupony od 47/,% listów zastawnych . O Irocenta od pożyczek w 4, % listach zastawnych - A PGE m0 6) | te 863.301 | 31 
Saldo zysku z oddziału hipotecznego . ; Irocenta zwłoki od tychże pożyczek . . 1-9 vańątyka + 11.448 | 14 
lodatek na koszta administracyi tychże pożyczek w 51.270 ; 43 
Ż zadawnienia 74 kuponów płatnych w r. 1888 od 4 fa b listów zastawnych w myśl $. 32 statuta 232 |_88 | 
` 926.252 | 76 | 
| | 
komunznalny. 


Focenta od pożyczek w 5°% obligacyach komidinlgych 

Focenta zwłoki od tychże pożyczek 

Ddatek na koszta administracyi pożyczek w Boją, obligacyach komunalnych . . 
Żzadawnienia 4 kuponów Rych w r. 839] pt Sb a komunalnych L emisyi w r myśi 
$. 9 ust. 2 przep. kom. . . |. . 


| R Kupony od 5% obligacyi komunalnych 
| Saido zysku z oddziału komunalnego . 


e « . . . 


PANEOWY. 
7 | 
Procenta: > Trecenta: - 
a) od rachunków bieżących lit A. « « « « « « . . © « « « « r 20.101 ct. 71 a) od weksli zeskontowanych . , , „ . « Złe. 118.169 ct. 99 
b) od rachunków bieżących lit. B. . « « * * + + » + : * * a 1.390 „ 72 b) od pożyczek na zastaw efektów . "EM. + 33.297 , 48 
c) od rachunków bieżących li. © . « « * * * + 1 1 1: * + » 3.634 „ 38 c) od rachunków bieżących ję. a a + 16.294 „ 44 
dj od wkładek oszczędności - - wa SESSDNA a SR = ps 4) od warrantów „.-.- e. um aż t 4 ŚM x 122 , 26 167.814 y | 
e) od własnych asygnat kasowych . . « e < * * « « « + + * m 14:857 n Erowizxye i k SĄ. --. I. [NE Wa 37.039 
f) od weksli reeskontowanych 830: WUJ Jig 641, , 5491 87:218 | 21 54 ir wyhchi banden 28 : i 
Nochód z efektów miasnych: i 
Ntraty oddzialu bankowego: a) z kuponów . . . SaPA Ay, rea E. ORA ROLE c. 0 j 
a) na realności w. h. l. 181 8. k. s abirów a o. 1 4 + + + ZB 86 ct. 40 6 DEZ różricy*kiishe . . . - - - >ouiawao. „o WAWOROW OE 18.919 „ 37 68.363 | 77 
b) na wekslach . ~. . A. er aud © 04439 4 36 4.225 | 7 
Kalde zysku z oddziału bankowego : "u € 181.773 |_52 
—— 273.217 | 49 | 
IV. Ogólne zamknięcie zachunków strat 1 zysków, 
WKoszta handlowe: Dochód z oddzialu hipotecznege . . . „, „... : « . . . . . . ,.. .. 51.410 | 25 
a) Płace i wynagrodzenia . | zł. 69.241 ct. 66 WMochód z oddziału komunalnege . . . ,.. . . « / . . , , . . ., a 6.612 
b) Dyety i koszta podróży Prezesa i i członków Rady nadzorczej x, nh 7.427 - Mochód z oddziału Paukewego . . . . . . . « « .. . , , , ;, 181.773 
c) Fundusz emerytalny i emerytury ć +» 4009 „ 49 
d) Zwroty Wydziałowi krajowemu i | koszt utrzymania kasy s Sa ED es 
e) Koszta prawne, porta, depesze, książki, druki, przybory do s pisania, 
“abonament gazet, ogłoszenia i koszta ogólne . . 16.187 , 100.035 | 56 
Podatki, oplaty stemaplewe i należytości Zzadoke Ai + PETZ. 37.232 | 77 
Qdpisanie : 
nasa montyzacye nichomości e s o .”. « « . 8. U e 79 877 | 41 
Zysk de rozdziału: 
| W myśl §. 62 statutu: 
40% na kapitał zakładowy . . . « « was aaa 4 + . ._ zł. 40.660 ct. 20 
30% na fundusz rezerwowy . . ALA ELMER. *, 304955, 14 
| 230% na rezerwę oddziału hipotecznego A 30.330 „ 10 
| | 10% na rezerwę specyalną dla pożyczek w obligacyach ‘komun: II. em. 10.166 „ 05 101.650 | 49 


239.796 | 23 


Bilans Banku krajowego królestwa Glicyi i Lodomeryi z Wiekiem Ks. Krakowskiem z dniem 3iggrudnia 1891 roku. 


a 
ESSE 


Walutą austr, Walatą austr. 


stan CZYNNY Stan bierny 


złr. et. | et 
Semme 
Easa: GŁ Kspital zakładowy łącznie z przypadającym zyskiem ua rek 1991 , , 1,198. Ei 
iaia. ae 0.7.07. . .. o r ea) 117 Sa Reaerwy: SE 

w zastępstwach . . . . . . + MERA 58.949 s 206.842 | 90 fundusz rezerwowy ($ 62 statutu) . zły. Ls ct. 75 f 
Efokta fuuduszów rezerwowych SU, 263.956 | 38 rezerwa oddziału hipotecznego . va [EZ s BĘ 
Urokta funduszu emerytalnego . , i 20.015| 92 rezerwa oddziału komunalnego ; 27.348: 

Etekia wlasne, eskontowane i w komisie . mz 1,539469 | 86 ee A Di a nanih T 91.205871 zn 
Pożyczki w 4'/,% listach zastawnych: waasność Banku, emisja - * + . . . 
kapitał bieżący SANE 1/91 Dy po an S. _ „Złr” D)610,0467E5 E l 3 EE ea . 33.93363 . i à 152.485 , 40 458.659 
kapitał zalegający . ma | TET: 17.553_» Fundusz emerytalny ae pi: "pat ł | = 20.015 
Em Pią banku: 
) ` ; t — 

mniej funduszu umorzenia . . . 19,513,570| 91 gd? lo listy zastawne . L i IL ach. aa i 307.400 ź — | 20,934.000 
Pożyezki w ebligacyach komunalnych 1. 1 x. emlnyi : 5'/, obligacye komunalne emisyi gre ARDATA U 

kapitał bieżący”. owane oreki AI og zł. 124.550 ct. — 

kapitał zalegający 1,539.870| 71 + ga lo listy zastawne - * L Tr á a a a "| 1348060" Ao 259.350 | 
Weksle 1 warranty: 5% obligacye komunalne I. i 'emisyi aeSETOTYY s d 

w portfelu Kupony w obiegu: iho : 

w reeskoncie . 2,981.079| 37 od ę'Vo, listów = A h L Aano Ri w ę A 285.768 
Zaliczki na zastaw efektów 1 81.179) — od 50/, obligacyi komunalnych I. i ir. emisyi | a > 2 ż 
Rachunek bieżąe kryty efektami . 517.457| 74 Obce kapitały: 

Blłażuicy w ai ia u ielącyna 2,126.789| 49 asygnaty, czeki i wkładki oszczędności . . . . . . «.. . tb. 2316.325 ct 52 
Ruchemsści z roku 1890 . A wierzyciele w rachunku bieżącym . . . . . . . . . . . + 2,704.165 , 27 | 5,020.490 
dokup w roku 1891 Lekacye zastępstw - *- * * ' ' " :' * : tt i Lion a 100.513 
zi To O oaa "HR “e 482.555 
amort = CIU aaa e . 5 0 0. -— NEC 7.896 Różne rachunki: 
Różne zj $ z oddziału hipotecznego i ś er 106.496 oł. 23 

z oddziału hipotecznego . . « » « » « « « « « « « .  złr. 138,925 ct. 11 z oddziału pa ünalnego N TERN o o GE > 18.467 „ 59 sa 

boedaziału komunalnego +. +» . -. Wi. JANE. a 91.834 » A z oddziału bankowego . . "W. a «+ mazaz A A, . 

z oddziału bankowego . 455.422 „ 94 616.182| 77 Procenta przenośne: 

z oddziału. hipotecznego |... =. „ma. . e n 
z oddziału komunalnegoma ow" |.«€< w AMM... . 
SĄ oddziału bankowego Maz. .V EG MIE 6 135.372 
Czysty zysk e aa: Da 7 '> MIME 
egi ier a W w myśl §. 62 statutu: 
40" na kapitał zakładowy . . . . . . 2A. 40.660 ct. 20 
39% na fundusz rezerwowy s +» 30.495 „» 14 
200/, na rezerwę oddziału hipotecznego : . 20.330 10 
10%, na rezerwę specyalną dla pożyczek 
w obligacyach komunalnych II. emisyi _„ 10.165 „ 05 
Depezyta ; 
cfekta zaliczkowanDe - - . złe. 106.050 et. — 
efekta jako pokrycie rachunku bieżącego . „ 1,831439 , 50 
efekta w przechowaniu . . 14 +  „ 4800460 „ 58 
Razem . "z: 6,137.350 ct 08 
70 
We Lwowie, dnia 31 grudnia 1891 rogu. : 
Naczelny buhalter C. k. Radca "A i Komisarz rządowy D o R m IE G TZ yu. 787 1 
Longchamps. Frańcszek Karasiński, Dr. Zgórskę, Dr. Domassewski. 


RADA 


NADZORCZA 
Dr, G. Romer. 


Dr. Wł. Krański. K. hr. Scipio. 


Dr. K. Żywicki. 


| 


Nr. 77. 


Nowości w waliló | Laqólnia 
na. damskie Sukni s Dą 

otrzy mał w wieikim wy borzo i polecz 

“KAZIMIERZ NIESIOŁOWSKI 


Kraków, Sukiennice, L. 24 i 25. 
Ceny bardzo niskie. 486 9 0 


tryzowania, dębowe, rzeźbione, 
wras z maszynką Stónrera o 30 elementach, 
instrumeuta lekarskie w pugilaresach i pojedyn- 
e%, szkła i chemikalia w słoikach z napisami 
wypaienemi do rozbiorów chemieznych, mikro- 
skop doskonały Hartnack 'a, telefon nowy, Esku- 
lap i Hygea gipszwe , szafka vel apteczka wi 
sząca, dębowa, garnitur wyścielany, wycieraczki 
kekosowe do nóg, ramy rzeźbione i inne. Dzieła 
iiłnstrowane w wielkim formacie, polskie i nie 
raleekie, KsiĄŻKi medyczne i innej treści. Atlas 
szkolny do-historyi nacuralnej, na ścianę, 50 
kart. — Ogiądać można codziennie, oprócz nie- 
dziel i świąt, ulica Studencka, L. 7, 

I pięire, koło ogrodn 00. Kapucynów. 

Tamże: „Wiestnik Ewropy'”, najlepszy 
miesięcznik rosyjski, z lat 1881, 82, 83, 84, 
85, 86, za '/y część ceny. 783 4 8 


Tańsze od zagranicznych i 
Znane jako najlepsze, czysto lniane 


Płóa Korczyńskie 


grubsze i cieńkie webowe, na koszule, 

prześcieradła bez szwu, dymy, ręczni- 

ki zwykłe i tureckie kędzierzawe, chu- 

stki do nosa grubsze i webowe, obrusy, 

berwóty, ścierki, płótno żaglowa (Se- 

geltueh), drolichy na liberye w wiel- 
kim wyborze, poleca 


WYŁ. GONET 
krajowa fabryka tkacka 
w Korczynie koło Krosna. 
Cenniki i próbki z żądanych gatun- 
ków franko. 537 17 48 

LA 


Wieś 

w powiecie Tarnowskim, przy 
drodze powiatowej, 5 kilometrów do sta- 
cyi kolejowej Tuchów. Obszaru przeszło 
500 morgów, z tym 230 morgów ziemi 
pszenieznej gleby wigz z łąkami i ogro- 
dami, lasu przeszło %70 morgów zasza- 
nowanego, pomieszkanie murowane, no- 
we, wygodne oficyny, reszta budynków 
drewnianych w dobrym stanie, jest z 
wolnej ręki de sprzedania. 
Bliższa wiadomość pod adresem M. 
L. posto rest. Ryglice. 729 3 3 


SKŁAD PIWA 
i Porteru 
z Browaru Arcyksiącia Albrechta 


w Zywcu 
sprzedaje takowe po następujących 
cenach: 
Piwo Cesarskie 10 
Marcowe 12 
Porter 16 
Ale 16 ;, 
Przy odbiorze 10. but. naraz odpo- 
wiedni rabat. 
Również przyjmuje zamówienia ma 
piwo żywieckie w beczkach. 
luiian Olszewski 


Kraków, ul. św. Jana L.9; na dole 
45 w podworeu. 


et. 


629 
— 


= 


Nur 20 Pf. 


kastet jaist Ada nanaate Ánfiaga des „Intar- 
iniasten K age dar Walt“ in Sèfarbigen 
Draak mit hunderten Diustratiomen. 


ja grma umreiausu 
| ik Kunstverlag, Berlin dw. 


Premiowana na czeskiej krajowej 
wystawie w Pradze 355 15 0 


Jana Skorkovsky'ego 


Fabryka sukma i ubrań 


poleca Wysokiej Szlacheie i P. T. Publiczności 
awój obfity skład najświeższej mody pana 
teryj na surduty, spodnie i całe 
ubrania na sozon wiosenny i letni, 
Zbiór wzorów przesyła najchętniej opłatnie, 


2 eleganckie pokolki- kawalerskie 


s osobnym wdhodem, 
maj 

L. i 
Be wonny, schrie waty 


yw 
sa m | T. Dondara 
w wiellczog R 
JA L Windaklewioz | 


= — * 


eygar a dolnemi m łynami. 


Mtanisław 
Feintuch | 
Rynsk gł., L. 6.) 


zaraz tanio do WY” 
ła. — Wiadomość u właściciela domu 
1, w przecznicy między fabryką 
693 4 0 


Franciszka Christopha 
(LAKIER POŁYSKOWY NA POSADZKI. 


NOWA RE'ORMA. 


Ja 7412r. 35 ci. ilo gg 


oprawia w ramy i szklo szybko i najtaniej 


w Krakowie, ul. Floryańska, 39, obok domu mistrza Matejki. 


prm 


Ex "w izd y 


1891. 
Temeszwal 
medal złotj. 


1891. 
Agram 
dyplIóra honor. 


Koni, bydła rogatego i owiec. 


przeciw wpływom zaraźliwym. 
Cena '/, pudełka 70 centów, '/, pudełka 35 centów. 
Należy zwracać uwagę na powyższą markę i wyrażnie żądać IRwizdy Kor- 


neubargskiego proszku póżywczego dia bydła. 
Prawdziwy -do-nabycia w aptekach i drogueryach. 


Główny BIEŁA CH: 


Franc. Jan EwW1izcLa 
c.d k, austr. I k. rumuński nadworny dostawca, aptekarz obwodowy, w Korneuburg, obok Wieda, 


ALFREDA RASSLA 


w Opawie (Troppau, Szląsk austryaci( 


założony w roku 1857 


handel nasion leśnych i gospodarskich 


w porozumieniu ze stacją kontrolującą nasiona c. k. Towarz. gospodarskiego w Wiedniu, 


poleca 


najlepiej kiełkujące nasiona wszelkiego rodz 


hurtownie i ozęsścioweo. 


Skład sztucznych nawozów po najniższych cenad. 


Próbki i cenniki darmo i opłaitnie., 9 è 


|BRAZY, fumate, vidy it 


Korneuburgski proszek pożywczy dla bydła 


Od blisko 40 lat z najlepszym skutkiem w wielu stajniach używany, w bri $ 
ku apetytu, w złem trawieniu, do poprawy mleka i powiększenk 
dojności u krów; wzmaenia on także maturalną siłę odporną zwierąt 
405 3.0 


512 5 15 | poraniem (zalięzką), lub nadesłanie: potówki. nadzwyczajnej doskenałości. o jednostajnem wysiewaniu beB względu czy teren jest płaski 


HENRYK FRIST 


34 


CHRISTOFLE & C” L, Mi p F 5 
c. i k. nadworni dostawcy, (Heinrichshof ). 


Najwyższe odznaczenia ze wszystkich wystaw świata. 


Najciężej posrebrzane przybory: i.sprzęty stołowe wazelkiego ro: 
dzaju, kredensy, serwisy do siofu, kawy i herbaty, pulpity w wy 
konaniu najskromniejszem aż do zbytku. 


Bzczogolnso artykuły 
dla hoteli, restauracyj i kawiarń, jak również dla 
pensyonatów, klubów, oficerskich kuchni i okrętów. 
Srebra są na każdej sztuce stemplowane , jak niżej z pełnym napisem 
| CHRISTOFLE. | 264 23 28 
SG Jedyna imitacya prawdziwego srebra. Œ 


12 łyżek . . ałr. 17.— | 12 łyżeczek do kawy > złr. 7.— 
12 wideleów . zlr. 17 — 1 łyżka wazowa (ehochla) złr. 5.30 
IŻ nożów, "ENETEIA = 1 łyżka do mleka (czerpak) „, 3.20 
12 deserowych grabek  złr. 15.— 1 łyżka do jarzyn . i złr. 4.— 
12 deserowych nożyków złr. 15,— | 12 podstawek. złr. 8.25 
12 łyżeczek do kawy. sr. 9.— 1 duży widelec . zły. 1.50 


Cenniki illustrowane bezpłatnie. 


b km mn na i o 2 A 


l 
ret 


e 


PRZ PJ ZY DJE 
AAAA AX 


A Sezon? 


KE Kossaka tabryezne TO WALZ: Prat DOWOZÓW W 


RI przed tem 
8 ce. kyuprzyn+Fabryka pojazdów Schustala © Cie, 


Kaa 
Pa Nesselsdorf (Morawa). 
Fan Założona w roku 1850. Założona w roku 1350. 


RA kM m 


$$) Ta największa 1 w największym rozwoju będąca fabryka tego rodzaju, PłUzona parę, 
dostarcza wszelkiego rodzaju elegancko i dokładnie cdrobionych pojazdów. wózków 

© ma polowania i zbytkownych , wozów gospodarskicu, omnibua- 
wów, karawanów, wozów pocztowych itp. po cenach najniższych 
z rzeteiną gwarancj 4. 584 7 12 


Oenniii darmo i opiatnie. 


Ej 11 WINO! WINO! UWINE 11! 

$ Przez setki osób nznauy i pochwalnemi listami zaszczycony główny skład win ng. 

2. turalnych w rozmaitych gatunkach tak w bntelkach, gąsiorkach i beczkach poleca 

CH 

= handel win 687 6 10 
|ż> Jana Baumana w Bochni. 

>z Ceny w Gąsiorkach 4 litry zawierające za zaliczką wraz z gąsiorkiem : 

Es || Hegelajskie, gąsior 4 litry 3 złr., 3 złr. 35. Samorodnery, bardzo chętnie | kupo- 

a2 [wane å złr. 50, 5 złr. i wyżej. Maślacz 2 putowy 6 złt., 3 putowy 7 złr. 50, star- 

2. || szy 9 złr. 50. Tokajskie Ausbruch 5 pntowy 12 zèr. Erlauer czerwony 3 Z., star- 

$: azy 3 złr. 25, lepszy 4 złr. Wino bløkupie dla chorych i rekonwalescentów wzma- 

28 f| eniające 6 zir. Maliberger Aust. 3 złr. Gumpoidskirchner 3 złr. 50. Veslauer biały 

F lub ozerwony 3 złr. 66. Čognak francuski z firmy ‘Barnett & Fils, gąsior 4 litry 

ż zawierający Fine Champagne 13 złr. 50. Grande Fine Champagne 18 złr. 

| 


Porto opłaca odbiorca. 


Utrzymuję na składzie wielki wybór 


SPRZ AAE ALAE AEAEE AL AEAEE AAEL EELEE LS 
EOX 22222 OOOO OOR LIZA 
A ZZO ZO EE ET e 


s 
Q 
kal 
$ 
kal 


G 


8, 
() 


h 


fyzocd kujeiapo ©Gusi) ojuepiz sw puueg 


GOTOWYCH POMNIKÓW 


m piaBECWOM, marmuru i granitu, 


PLYT MARMUROWYCH 


dla mebli i kas handlowych, jakoteż 


FIGUR GILIPSOW SZ C EL 


do sałonów i kościołów i sprzedaję takowe po cenach nader umiarkowanych. 


Adolf. ELochstim. 


majster kamieniarski w Krakowie, ulica Floryańska, L. 38. 


Antoni Sadowski 


ERA WIEJC MAS 


Ww 


„więcej renomowanych, Utrzymuje ciągle 


znaczny zapas ubiorów gotowych 


1 pe cenach umiarkowanych. 


ELE 
w Krakowie, Rynek gł., linia A—B, L. 46, obok hotelu Drezdeńskiego, 
poleca 5zan. Publiczności na sezon wiosenny skład swój zaopatrzony na każdą porę roku 


W1eLKI wybór MateryaŁóÓw 


z pierwSZYch fabryk uugielskich, francuskich oraz krajowych, naj- 


iwykonywa wszelkie zamówienia według żuruaił paryskich w gjirin ggio 
956 


684 3 0 


a |jaulicerynowych. piżmowychróżanych ist. p. 


ivszelki drób tuczony 


Kraków, 3 Kwietnia 1892. 


romia 


m lab 


Na sezon poleca: 


Siewniki rzędowe „Sa 


nprzedniejszych Mydełek francuskich, 


wsyła polska fiima z opłagconym fraęhtem za 


górzystym, łatwem użyciu i pewnym chodzie. 

maszyny do obgarty Ws" 
zboża. Y Walce do gniece* 
woza, płagi, obory WACZE 
ju pompy do domowek* 
Sikawki ogniowe 74" 
kotstriikdyi, premiowane na "Y 
Wydział krajowy polecone jako ryś 
dla miasteczek i gmin wiejsk**"* 


6634 Fr. Łnciąk i Spólka. 


Wiedeń, IX., Sechsschimmelgasse, 4. Uniwersalne patentowane 
mmm | MIA buraków iwszelkiego rodzaju 
nią bryk., regsypacze na 
brony, wszeikiego rodza 
i gospodarskiego użytku. 
wielkości;-=najnowszej "i-najlepszej 
stawach krajowych, a przez Wysoki 
odpowiedniejszei najpraktyczniejsze 


Kto sobie życzy 


keto: indyki, gęsi, Kaczki, kurczę: r- 
ú it p dobrze sprzedać, niech zehe: ; 


O 
sią zgłosić pod adresem: 7503 8 4 


Th 
R PENT A 
Zac 


IX 


EF. zaciak 1 Spółka Wszelkiego rodzaj odlewy _<BA8Ę) "PR żelazne budowlane, jak : słupy, ba 
Wiedeń, IX. Bez., Sechsschimmełgasse, 4.  |laski, balkony, baryery, spusty ZSPS AAA 38 = _ wychodkówe, zamknięcia kanat, ip 
hermetyczne, rury, blachy kuchenne PZŻ — stoły, ławki według EE zo 

1 


B 
nadesłanych modeli. Magle meehantczne do maglowawania bielizny ppe wą z $ 10 


miarkowańszych cenach firma 


M. Peterseimi 


fabryka maszyn i odlewarnia żelaza i metali w Krakowie. 


Wanny istolki kąpielowe 


także z piecykami do zagczania wody wyrabia i utrzymuje na składzie 


Karol Markus _w Krakowie, przy uł. Szpitatnej, L. © 


-| 
Największy wybór prawdziwych 515 1 UJ 


Samowarów Tulskich- 


wyrabiają i sprzedają 
J. Brandt $ 6. W.-Nawrocki 
Rerlin. Friedrich-Str. 78. 
Najstarsze biuro patentowe berlińskie. 
Właściciele firmy: 5301 18 104 
A. Mühle i W. Ziołeeki. 


Aaa na wynalazki 


fi 


Kamienica 
2 piętrowa przy jednej z głó- 


wnych ulic Krakowa położona, w 
przeszłym roku odnowiona, dobrze 


fasonie, czarne i różnobarwne, poez: od S złr. | 
Bardzo piękne płaszcze od kurzu. 
z Mohair 4 złr., jeiwab. od 6 złr., tylko a 


C. SCHNEIDER 


Gdy mi potrżeba insórówać w dsiot“ 
nikach krajowych lub ALA 


Biuro Nauczycielskie a 
zawsze uskuteczniam to najlepiej prze” 


Stefanii Szurek 


Wiedeń, il., Taborstrasse, Nr. 20. w Krakowie, ui. Stolarska |. 4 3 Centralne _ 1: b 
T= m m r, CZY SĄ poleca 
pro Nauczycielki i bony różnej na- Biur O ogłosze 
Nowo otwarty 66437! rodowości. 287 10 Lwów, Kopernika, E. Il. 


SKŁAD WIN 
Sykstusa Wojciechowskiego 


(Bracka, 9, w Krakowie) 


polsca wina francuskie, węgier- 

skie, austryackie, reńskie I szam- 

pańskie w wyborowych gatunkach. 
Gefy od 50 ct. do 6 zir. za butelkę, 


Sykstus Wojciechowski 
ul. Bracka L. 9 w Krakowle. 


"== OD" MPO T 


Panowie 


cierpiący na osłabienie, niechaj żądają illu 
strowanej broszury o patentowanym galw.- 
elektrycznym aparacie „Eiwfocotor**, 
skonstrtowanego wadług zasad prof. Valty, 
do samoistnego używ»nia. Nieszkodliwe skut- 
ki noszenia ma ciele poręczone: Przez wialu ; 
lekarzy wypióbowany i polecony. Można go 
wygodnie pomieścić w kieszeni. Przesyłka 
oglona, Brosznry darmo (w kopercie za 20, 


b 


== 2-2 ES RK KCK><>2>Q 
Mię Na wiosnę i na lato. 3 


i 


y 


M Heilmana Kohna i 


f: wL Grodzka, L9 I prętro, 
5 została bogato zaopatrzoną w wielki wybór gotowych 


X SUKIEN MESKICH 


a mianowicie: ubrania WPUŻU TE „żakietowe, saionnwe, 
"spodnie kamgarnów6e, zarzutki, chesterfiidy, kaiserroki, menży- 
Ed kowy, haweloki, bondy do podróży, kamizelki pikowe i jedwa- 
bne, Orazcabfty Wybór brań dziećinnych, na sezon 
wiosenny i letni, w własnym zakładzie wykonanych, w najno- 
wszym- fasonie, „pe zdumiewający niskich cenach. 


Aby uniknąć pomyłek, uprasza się Szan. P. T. Publiczność dokładnie nważać nA 


numer domu, gdzie nasz magazyn się znajduje. 
uszanowaniem 


Heilman Kohn i Synowie 
ulica“ Gródżka, L. 9, I A ' 

. W Wiedniu. w iirakowie. ulica Grodzka. 

L. 9, .w Przemyślu, we Lwowie, w Crer- 


h KŁAJ Iły ' niewcach, w Bialy (Bielsku), w ©pa- 


wie, w Pilźnie, w Tarnowie, w Rzeszowie, w Jarosła- 
wiu, w Stanisławowie i w Nowym Sączu. 719 3 0 


Niniejszem mamy zaszczyt zawiadamić Szanownę P: T: 
Publiczność, że 


Filia wiedeńska 


fenig. marką) wysyła Theo Bier- 
zam , cloktro-tochnik, Wièn , L., 
Schulerstrasse, 18. 227 25 0 


Realnosé 


składająca się z trzech kamienic 
3-piętrowych, położona w śródmie- 
ściu, z wolnej ręki de sprzedania. 

Wiadomość u Józefa Deerfiera, 
zarządcy tejże realności, ml. Wiślna, 
L. 12, II piętro. 559 12 12 


2000 ctn. 744 8 3 


ziemniaków AndErSENÓW 


przebranych podczas kopania, wybornych 
do sadzenia i jedzenia, ma du odątą- 
pienia Zarząd dóbr Stejańce, 
poczta i stacya kolei Sądowa. Wisznia: 


Wielki krach? 


Z powodu amerykańskich cłowych stosun- 
ków zakupiłem cały zapas pewnaj sławnej i 
wielkiej 


C. k. austryackie koleje państwowe. 


ważny od 1 paździeruika 1891 roku, 


Odjazd z Krakowa (Podgórza) : 
z Podgórza - Płaszowa 
TEN 4 z Podgórza - Bożarki 
2.5 po południn pociąg mięszały z Krakowa [kolej Półnoena] (do Oświętima, 
rag » osobowy z Podgórza-Płaszowa 
2.6 p » > z Podgórza-Bonarki 
9.- rano pociąg mięszany u Krakowa [kolej Północna] | 


5— rano potiąg oaobowy 


do Widia — 


i półtora metra szeroką. 

Trzeba się spieszyć z zamawianiem, dopóki 
Zapas starczy, gdyż raz na 100 lat może się 
zdarzyć taka sposobność. Można dostać za 
gotówkę lub za pobraniem poczt. przez po- 
wszechnie znaną z rzetelności firmę 


Józef Chyba, Wien, 
Wersandthaus. 2873 4 4 


Przyjazd do Krakowa (Podgórze): 
5:6 rano pociąg osobowy do Podgórza - Bonarki 
3 * 4 do Podgórza-Płaszowa 
Giż n mięszany do Krakowa [kolej Półnoena] í 
i cnobowy do Krakowa [kolej Karola Ludwika] | 


FTR 
9(6 przed południem pociąg osobowy do Podgórza- Bonarki 

95 Pp s # A i s i = do Podgórza-Płaszows f“ Żywea, Mszany Dolnej. 
10G przed połud. pociąg osobowy do Podgórza- Bonarki | 
19.k h - 

mięszany do Krakowa [kolei Półn.] ( 


do Podgórza-Płaszowa 
caobowy do Krakowa [kolej K. Lna.]) 


n 


Sącza, 


z Wiednia, z Oświęcima. 


RE e, © 


Odjazd z Tarnowa: 
4.30 rare poeiąg mięszasy do Orècwa, Koszye, Suchy, Zywea. 
9.41 , ozobowy do Chyrowa. Stryja. 
127p» południa vorige osobowy do Orłowa, Nowego SĄeza, Dobry, Ohyrowa, Stryja. 
; Przyjazd do Tarnowa: 

1:80 prze] p*udniem nimga osobowy £ Orłów, Dobry, Nowego Bosh, Stryja, Onyrowa. 
17.24 wisezćr pociąg osobowy z Koszyc, Orłowa, Zywea, Stryja, Chytowa. 
1.59,w ney’ pociąg nięszany za Stryja, Chyrowa. «4 

Czar. śtedkuwo-europejaki jest wcześniejszy od ezasu pragikiego o 2 minuty, od 
iwowikiego o 36 minut, od czasu wiedeńskiego o 6 minnt, ed ezasu budapeazteńskiego ° 
i od tan cieszyńskiego o 11 minut. _ ; , 
Byskiwy jazdy w formacje kieszonków /M Labyó można po cenie 5 cent. We wszystkich song 

@ k. tustr, kolei psństwowych lub u konduktorów. 


E, Jędrzejowicza I Sp. 
w Białej pod Rzeszowem 


sprzedaje 759 2 6 
mączkę zparzony ch kości, 
mączkę rogową i super- 
fosfat po możliwie najniższych 
cenach 1 poręcza najwyższą zawar- 
tość kwasu fosforowego i azotu. 


I ; ) Trudni się także urządzaniem wodociągów, łazienek, wychodków I piorunochronów. e 
się rentująca, z powodu stosun- z cy p N WE | 
ków familijnych zaraz za przy- y 4.,5,5,,D.ESTTUDPY 
stępną cenę do sprzedania. dnych * BEU | RO » 
Pośrednictwo wykluczone. AU | A A | 
Wiadomość -w -Administr. „N: 0 e Stowarzyszenia Nanc 
Reformy“. 655 140 „AE o” A RIO) ul. Franciszkańska, L. J, parior, 
ik) at WEOWGRC JO A.MAESTRANI: SE PORE a 
! SEEALTER i sę w A. DEMBOWSKIEJ © 
O ch poleea Szan. Rodzieom i Opiekunom b 
Nowości dla dam. r x O  nauczytieikt E 
pazo piekno ipkiaty apao: e y "Na 8 
cim. diug., podszewka jedwabna począ- A u la i j Poiki, Franeuzki i Anglelki, oraz 
nardzo MOE. płaszcze od de: 20 MO[QÓW pola | młyn wodny a bony i wyehowawezynie 
sozu 3 KM Z paemanieryąj. Posh, na wałce ni do rg tychże uarodowości. 471 32) 
B . 4 . 3 XXIX XX XK IE 
Bardzo piękne suknie. w eleganckm| Wiadomość ul. św. Jana, l. 14. I p. OOOO OOCJOCE 


WYCIĄG Z ROZKŁADU JAZDY 


uzammtosoWaKnYy lo czasu Środkowo" ureoepajakiego. 


do Bielska, Żywea, Zwardonia, 


9%51m, > osobowy z Podgórza - Płaszowa Wiednia, Budapesztu, N. 88- 
ha Tap EALS pije a ni- ||98-©_ n X s i z Podgórza - Bonarki eza, Orłowa, Chyrowa, Stryja. 
E J m EZ: s engg a e za nI- [|3.9 po poładnin poeiąg osobowy z Krakowa [kolej Karola Lnd.]] TE 
pa e OO o IKA eli 4.4, 3 4 5 z Podgórza - Płaszowa do Żywsa , do Mszany dolnej. 
E ET EPRONARAKA A 
ruoą, ciepią 1 bardzo trw chus a i i i „rakow olej Półnoena 
okryeia w każdym kolorze, że na i F A ab R A A po tes I | do Nowego Saza, Chyrowa 
szlakiem i frendzlami, półtora metra długą || | 73 £ > Ć z Podgórza - Bonarki Stryja. 


|) 
| ze Stryja, Chyrowa , Nowego 


nB s k 
F abr yka 3:8 po południu poriąg osobowy do Podgórza - Bonarki z Bndapesztu, Wiednia, Zware 

53 , = 3 do Pedwórza-Płaszowa donia , Żywea. Bielska, Stryja, 

412 , s imięszany do Krakowa [kolej. Półn.] f Chyrowa, Orłowa, Now. Bącse. 

$.1 wieczór pociąg vsohowy da Podgórza « Bonarki 

3.2; A A de Po górza-Płaszowa > z Oświęcima. 

S 5 „ pospiesz. do Krakow» [kolej K. Ludwika] fÍ 
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Kraków, 3 Kwietnia 1892. 


NOWA REFORMA. 


Nr. 77. 7 


a W. Krzysztofowicz 


Kraków 
Rynek, Linia A—B, 37, 


poleca 
f Restitutions fluit dla koni. 
Proszek korneyburgski, 
Wiaderka konopne, 
Zgrzebła i szezotki do koni, 
Szozotki do mycia powozów. 


W. Krzysztofowicz 


Kraków 
Rynek, Linia A—B, 87, 
poleca 


Lakier „Girage a Harnais“, 
Mydło do siodeł, 

Pasta do czyszczenia metali, 
Pomada do czysz. mosiądzu, 
ŚWIECE powozowe i stołowe, 


Skórki irchowe I gabki, 


Papier i płótno szmirglowe, 


W. Krzysztofówicz 


Kraków 
Rynek, Linia A—B, 37, 
poleca 


Płyty asbestowe, 

Sznury asbestowe. | 
Konopie czyszczone i kłakj, 
Kwasy: siarczany, solny, saletry, | 
Łój i wszelkie inne tłuszczę, 


Oliwy; negjska, rzepak. i kankag, 


V. Krzygźofwitz 


Kraków 
Rynek, Linia A—B, 37, 
poleca 


| Lakiery do obuwia i skór, 


Wazelina 


„. Gdligiczarnado karabin, 
Gzernidło do but, I rzemieni, 
Pasy do maszyn I transmisyi. 
Rzemyki do szycia I nity, 


„W pudełk, 


- W. Krzysztofówicz 


Kraków 
| Rynek, Linia A—B, 27, 


poleca 
Farby do podłóg, olejne lakiery, 
Masa woskowa do froterowa: 
'Wosk pszczelńy I biały, 
Terpentyna do zapraw, 
Szczotki do froterowania, 
Szczotki do zamiatania, 


| W. Krzysztofowicz 


Kraków 
Rynek, Linia A— B, 37, 
poleca 294 18 104 


hodniki: carat, KOKOS. Í szpagat. 
Plachty nieprzem. na wozy, 
Latarnie stajenne i gospodar, 
Szlauchy gumowe i parciane, 
Płyty i sznury gumowe, 
Młynki do tarcia farb, 


Zamówienia pocztowe załatwia się odwrotnie. — Cenniki na żądanie gratis j oplatnie. — Ceny najumiarkowańsze. — Przy większym odbiorze stosowny rabat. 


l Upoważnione biuro zawiadamia niniejszem , że dwie wielkie firmy zawiesiły wypłaty i pod 
Pisany właściciel biura wysprzedaje wszystkie zapasowe towary, ażeby tylko uczciwe- 
mazwiska firm czyste pozostały. Warunki są jak najdogodniejsze. Oto wysprzedajemy te przepy- 
Xzne i praktyczne, dla każdej rodziny niezbędne towary zè od 3 do 4 razy niższą cenę, gdyż 


b cor EE O 1 Mi 
Spieszcie i zamawiajcie! 


tylko za 95 centów za pobraniem pocztowem i wysyłamy każdemu. 


Więc spieszcie 


! zamawiajcie! 


gdyż wskutek ogromnej liczby zleceń, wyczerpią się szybko te towary. 


Tylko 95 cnt. damska duża chustka, °, wielkości , we wszystkich najpyszniej- 
szych kolorach, rzecz niezrównana. 


” 95 cnt. tuzin batystowych ch 
praktyczne i cenne. 


ustek do nosa, z odmiennemi brzegami, 


a 95 cnt. koszula damska z prześlicznemi haftami i wstawka- 


mi, prawie za bezcen. 


k 95 cnt. gorset nocny, wyszywany wstawkami, prześliczny. j 
n 95 cnt. majtki damskie haftowane i z koronkami, dla eleganckich 


dam znakomity podarek. 


n 95 cnt. francuska sznurówka, pierwszędn. gatunku, z zamykaniem łyżko- 


wem. doskonale edrokiona. 


n 95 cnt. kolorowa serweta na 
lorach, również białe. 

5 95 cnt. 

2 95 cnt. 
innego koloru. 

gi 95 cnt. 
Każda para innego keloro. 

Š 95 cnt. francuski bronzowy 
wskazujący. 

A 95 cnt., 
do czarnej kawy, z najdelikat 

z 95 cnt. 
powinien się znajdować. 

95 cnt. 5 sztnk łyżek stołowy 

cznie białych. 

> 95 cnt. 12 sztuk łyżeczek do 

n 95 cnt. 

2 95 cnt. chochla do rosołu, ciężka, 

U 95 cnt. 

95 ent. 


ent. 
ent. 
cnt. 


4 acyzoryk w szyldkretowej 
f 95 cnt. 


stół o wspaniałych deseniach i żywych ko- 


5 sztuk serwet „damast: w dowolnych wzorach. 
3 pary damskich pończoch, sięgających za kolana. Każda para 


4 pary męskich skarpetek zimowych , grubych i ciepłych. 


zegar Ścienny, znakomicie i dokładnie 


6 sztuk doskonałych cienkich filiżanek i 6 spodków 


. poreelany karlsbadzkiej, złocone i kolorowane. 


dzbanek na wodę z karlsbadzkiej porcelany, który w każdym demu 


ch z najdoskonalszego srebra „Bretaniea*, wie- 


kawy, wiecznie białych, z „Bretanica”. 


© nożów z trzonkami i ostrzami Oo srebrnym połysku. 


z „Bretanica" grebra. 


brylantowy pierścień ze złota „double* z imitowanemi kamieniami. 
para kolczyków z imitowanemi iskrzącemi brylantami, zad 
medalion z imit. brylantami, od prawdziwego złota nie dająsy się odróżnić. 


oprawie o 4 ostrzach. 


fajka piankowa, chińskiem srebrem okuta. Senzacyjne dla palących. 
cygarniczka piankowa wraz z etui, przepyszna. 


95 cnt. łańcuszek do zegarka ze srebrnego lub złotego niklu. 


95 cnt. jedwabna chustka na szyję lub na głowę, 1 łokieć azer. i długości, 


w najśliczniejszych kolorach. 


h złr. 3-50 przepyszny serwis de kawy z najdelikatniejszej porcelany karls- 
badzkiej, z deseniami złotemi i kolorewemi. 

n złr. 2:40 męskie doskonałe spodnie zimowe, z dobrej materyi, grube, 
silne i ciepłe, sporządzone według najmodniejszych wzorów wiedeńskich. 


n złr. 1-80 duże naczynie na wodę z przykrywą, z delik. porcelany karlsb. 


złr. 2:95 stołowy bndzik nik 


lowy. wskazujący i budzący najdokładniej. 


Towary, które się nie podobają, przyjmujemy napowrót i wymieniamy. -- Wy- 


syłka zostaje pod najściślejszą kontrolą. 


154 11 12 


Adres: Komisions-Bureau Mor. Apfel 
Wien], I., Fleischmarkt, 12 NB. 
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Bracia 


Rynek gł. 
Nr. 12. 
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polecają Szanownej Publiczności 


Zamówienia według miary 
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Strada Selari, Nro 7. itp. Składy 


Główny skład dła Serbii : Belgrad, 


„Palais Royal“ Fürst Michael-Strasee, ; 
Składy tylko w Kragujexatz i Pożarevautz, 


Hksport do wszystkich krajów. 


chłopców i dzieci własnego wyrobu z poręczonych do- 
brych materyj i najmodniej. kroju po zadziwiająco tanich cenach. 


nieodpowiedni towar będzie napowrót przyjęty. 
Bracia M. Iscovitsch. 


a= Centralny skład w Wiedniu, I, Maria Theresienstrasse 10. K 


Główny skład dla Rumunii: Bulicareoeszt, 
„Chevalier de Mode* Strada Covaci, Nro 2 n. 9. „Bazar de Roumanie 


r-r- anI a maT aA 


2 
b 


Ważne na sezon wiosenny- 


M. Iskovitsch. 


|| pnw w mW 
Posiaducze kiku medali i składów we wszystkich Ę 
stolicach w Europie. 


Główny skład dla Galicyi: 
w Krakowie rs 
Nowy i największy 


zakład ubiorów 


d 


l 


H 


H 
u 


K 
ż 


ubiory dla mężczyzn, 


będą punktualnie wykonanie, a 


w kliku głównych miastaoh Itd. 


Nro 6. „Bazar de France", i t d. 


ceny. CS2 3 24 


mE aE EAT 


CZE ITI ITI E ITI EIE IE TI ILITI 


Originalna -q:g 


Selterska-Woda (Nassa) 


ag Naturalna woda zdrowia i stołowa piorw- 


szego rzedu. "qq 
Do nabycia we wszystkich aptókach i składach. 
BĘ” Przestroga! Uprasza się wyraźnie żądać „Originalną 


mę 


Selterska*, i 


na to uważać aby kapsółka, wypalon 


DES” korek i winietka oznaczenie: „Original“ nosiły. 


| 


NąJWIEĘEESZY SKE.AD 


ubrań dla robotników z niebieskiego płótna 


od 2 złr do 2 zir. 80 gt, za ubranie. Prawdziwe ługowe. Próbki wysyła oplatnie: 
Pauker vilmos es Gusztáv 
Fabryka ubrań dla robotników 
w Budapeszcie, Unsargasse, Nr. 1. 


Korespondencye uprasza się załatwiać w niemieckim języku. 


= 0 OE RE Baz. 


549 4 
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Najlepsze zdrowotne Wódki, 


Krajowa fabryka 
spirytusu, rosolisów í rumu 
Karola Neumayera 


właściciela dóbr Rokowa i Babice 
w Rokowie pod Wadowicami 


(poczta | stacya kolei Wadowi08) 
poleca najrozmaitsze gatunki wódek W dro. 
dze cicpłej wytwarzanych , 012% specyalny 
kier zdrowotny BX GHILSTOR, 
pomysłu Dra Fr. Opydo w WAdowi. 
Cach. Cena butelki litrowej z opakowaniem i 
przesyłką do każdej stacyj poeztowej ! kolejo. 


wej 3 mkr. 
Cenniki darmo i opłatnie: . 
„Wyjątki z świadectw. 7% 1 wy. 
ciągi z roślin leczniczych, dopomag3J4SYCH tra. 
wieniu, wzmacniających żołądek, leczących stan 
osłabienia... poleca się dla osób ciężko pracu- 
Jących , narażonych na zimno, wilgoć 1 mala- 


ryjskie powietrze 
Dr. Fr. Opydo. 
Wadowice, 13 września 1891 T- , 
a powyższe ocenienie zgadzam się. 
Dr. S. Choróbski. 
Kraków, 9 listopada 1891 r. | 
Płyn badany... alkohol welny od niedochodu. 
Dr. J, Opieński. 


_ Kraków, 5 listopada 1891 r. 454 17 36 


Próbki do wszyst. miejscowości opłacone. 
Znane jako najlepsze i najgnsto- 
mniojcza 


Materye sukienne 


trwałe i doskonałe na ubrania do każ- 
celu 


yslność w Matęryałach na uni- 


sukna wojskow. $ ; 
pmakałne „Loden“ e i wyłogi, nie 


3alonowe. Spacyal- 


0.0jopo ofigłejs Gjuw Bp EZUBMIS BĄĄQJA EPZEY om 


h 
rania, P edwabnych na ka- 
mizolki. Sukna libgryjna 7 na bilardy. | 
oddaje jak najta- 
nie udziela. 


B=” Za nieprzypadające do gustu zwracam pieniądze. 


om majstrom ky 


Fan ione ka ieckim wysyłam bo- 
to wypała Arty próbko*e€, je- 
Śnak nieopłacone. p 365 5 


65 5 20 


a a 
Bardzo pigkol, Tra próbek dlagkiientów prywa- 
tnych 87%" wrawców u. ;_ Książki wzorów dla 


iefrankowane. 
Materye na ubrania, 
Peruwien ! 


„>= da Przewielebnego Ducho. 

wleństwa : Ẹ De „OD sukno d e. 

k. urz f > dla weteranów, Straż 

ogniowej, M "ty 1 dla gimnastyków. Sukna 

na bilardy że lode do art, także nieprzepy- 

szozające Wo ton a ubrania do polowania, 
Plody do podrozy Pranala, zł. 

Kto chce mieć wartoścjowe, wytrzymałe, czy. 
sto wałnianć Ye suklenne, > Nie tanie 
szmaty, zaledwie Warta roboty, jakie każdy 
handlarz po domach Toznosi, niech Się uda do 


dana BUKACOŃSTyęgy W Barnie, 


Stały skład Sukna Przeszło na» miliona, 
Nagai, p po żowy interes stałego lądu, 
trzeżenie! P. m 5. i 

pry fiia mi, któ, Publiczność ostrzega siç 


3 m. 10 MT „resztki“ i „ku- 


pony” PO a. Już Cf. i t. z, odcinki na ubra- 
nia salonne aż w tem podawaniu równej dłu. 
gości leży N Y szwindel, gdyż takia resztkj 


itp. wys t Zw i mody, uszko- 
I nle d yszłych z mol 
zaa śmieci, kęcych się sprzedać  materyj, 


a są warte - 
Wysyłka tylko za 
Korespondencyą 


czeskim, polskim, 
u 


15 
Zaliczką, nad 10 złr. franco, 


włoskim i francuskim językn. 
S SERA 


D ŚĆ 4 
250 zir. W zło 
gli krem Grolicba x 
zelkieh pięczystości skór 
piegów: plam wątrobiwwy grwoności 
neczn8Eo, pryszczów; ty do 
ałona 4 Jee nie utrzyma | 


jeż 


erno. 
a Krakowie w aptece 


JARE" owe firmy z Ziej lud Biej |* 
ręki zakupniA, zaledwie trzecią część TER 2 A 3 
5 


W niemicekim, węgierski |€ 


Jan E£olijewicz 
ruśnikarz, zaprzysiężony Znawca sądowy, 
w Krakowie, ulica Floryańska, L. 55, dom wgo Kulczyńskiego, 


przyjmuje wszelkie zamówienia na broń ró 
stkie inne systemy, uskutecznia wszelkie tepa 


Przesyłki załatwiam jak najap 
robót polecam się 


SARGA ° 


dokonanego prtot F. A. Sarga znajdują się w użyciu Jej 
aśniejszej Pani i innych członków Najwyższego Domu 
polecone przez Prof. br. Liebiga, Prof. v. 
Webra, v, Zeissi, Radcę dwora F- Scherzer 'itp., przez nadworneg 


Mydło glicerynowe w papierze, pudełkach , tabliczkach i kawałkach. — Mydło 
młodowo-glicerynowe w kartonie. — Mydło glicerynowe płynne we fa- 
tonach. — Mydło karbolowo-glicerynewe toaletowe. — Mydło glice» 
rynowe Eucalyptus. — Glycoblastol (środek na porost włosów). — Pomada 
glicerynowo-chinowa. — Glicerin-Cróme. — Gliceryna toaletowa itp. 


Od czasu swego wynalezienia, 
Cesarskiej Mości Najji 
tegarskiego i wialn innych książąt, 


cenach umiarkowanych. 


Thomasa w Wiedniu, Meistera w Gocie it 


żnych systemów, przerabia strzelby kapslowe na wszy - 
racye, dorabia osady Wszystko Spiesznie i po 


jeszuiej pocztą. — Ręcząc za dokładne i rzetelne wykończenie 
łaskówym względom Szanownej P. T. Publiczności. 


431 12 25 


199 7 


a ALODO NT pasta do zębów, zbadana przez władze lekarskie. 


F. A. Sarg's Sohn & Cie. k. u. k. Hoflisferanten in Wien. 


o dentystę 
9 


alne glicerynowe_ 
wyroby. 


10 


GBU.EYLKEŁX. 


Cena złr. 


5— 


i "e godziny w misternie wyrzeźblonej azkątułce złr. 8*— 


Skutek pewny. Obudzenie konieczne. 
2-25, z kalendarzem złr. 8:05. 


Tarcza w nuty świecąca 


70 et. drożej, tąki sam z kalendarzem budzik z tarezą Świecącą, 
z dzwonkiem stołowym. montowany złr. 4°75 Pierwszej sorty!|złr 
5*75, z wierzchem niklowym, pozłacany i bogato cyzelowany. 

A Ze szkatułka 23 etm. wysoka, bndzik z przy- 
Nowość Sj bijącym godziny i */, godz. za rr. 8*— 
Zegar z kukułką, bijący cate 
Zegar 


Alles gegen zweijährige Garantie. Fabriks-Preisblatt gratis. 
a gegen ZWEJJNAE | || NE. PRON M E 


Herbata z Brodów ! 


w handln 


vw Brocach 


Kawa lepsza od wszyst. „Sirluszów* franco 5 kilo 
ERRERÓEFPPÓEFORAEREREWE 
M. BEYER i SPOLKA 


Zakład wyrobu gotowej bielizny i wypraw ślubnych. 


Sklad Fabryczny Towarów Płóciennych. $. 
Kraków, Sukiennice 12, 13, 14, ak 


Od dawlen dawna ze swej dobroci | zapachu znana prawdziwa 


HERBATA ROSYJSKA 


156 57 75 


w. ADANOWICZA 


naprzeciw kościoła N. Panny Maryi, 


 daników dansk, 8 
Bielizna męska, damska i dziecinna 


w różpych gatunkach i wielkościach, 


$ całe wyprawy dla młodzieży szkolnej 


ak: oryrinalnej bielizny wełnianej tryxoto wei Prot. Dra 
ŚR kich Wyrotów trykotowych hawełniśnyti , Wetnianyeh i jeiwabnych, skarpetek < 
IE 79 49 04 
Wleleb. ks, Sebastyana Kneippa. 3 


„© Bielizna płócienna i trykotowa 
i hijedwabnyh | S$ 


elki 


wielki wybór 


ażdej wielkości. 


są gotowo Dè składzie po najniższej conje, 


Glowny skład 


męskich, pończoch damskich i dziecinnych, 
parasoli ba 


En > 


5 


wełnianych, wałnianyc 


Sa 


S ET N 


a AY 


otrzymali ma sezon jesienny £ zimowy 


Gustawa Jaegera, oraz wSzęl- $ 


[MOpOJĄ Z EJEQGJOH 


Uwaga. Gilzy nieklejone nie pękają przy robie- 
niu papierosów. 
!IBEIE IKONIEOFPŁEANOTI! 
Kto ohoe palló rzeczywiście dobre | zupełnie 
nieszkodliwe papierosy, niech kupuje 


TUTKI (GILZY) NIEKLEJONE 
z fabryki 


S. WIERUSZ-NIEMOJÓW SKIEGO 


Lwów, Teatralna, 3. 
Kraków, Sukiennice, L. 28. 
Ceny bardzo niskie. 


LOG sztuk oc 12 ont. 


Zlecenia zamiejscowe odwrotnie. — Opakowa- 
nie gratis. — Przy odbiorze 5000 koszta trann- 
portu ponosi fabryka. 316 20 0 


mowa a |A| 
Maszyny do szycia 
SINGERA 


s najlepesych fabryk zagranieznych. Po:uimo 
ogromnego cła zprowadzam tylko pełnemi wa- 
gonami. Sprzedaję rocznie 800 sztuk 
bez agentów lub faktorów. Raty tygodniowe 1 
złr, miesięcznie 4 złr. Gotówką 10% taniej. 
Dla odbiorców większej ilości seny fabryczne. 
Czółenka do maszyn Singera 36 oent., igły po 
3 eent Nici prawdziwa Clarka 150 metr. 7 et. 


JÓZEF IWANICEKI 


LWÓW , Hotel Żorża. 


Filia: Kraków, Rynek, 25. “s 


Proszę żądać cenników, proszę o faskawe zlecenia. 
a a az 


L. 357. i , ! 

Ogłoszenie licytacyi. 

Celem oddania w przedsiębior- 
stwo budowy rzezaini gminnej wraz 
ze wszystkiemi przynależytościami 
odbędzie się dnia 11 kwietnia 1892 
o godzinie 11 przed południem w 
kancelaryi Urzędu gminnego pono- 
wna publiczna licytacya za pomocą 
pisemnych ofert. 

Warunki przedsiębiorstwa i plan 
można pfzejrzeć w godzinach urzę- 
dowych w Ekspedycie urzędu. 

Skawina, %9 marca 1892. 
Burmistrz 


749 2 8 > 4 
Ludwikowski. 


— 


Bez szalbierstwa! 


Z powodu upadku jednego z największych 
zakładów wysyłkowych. jeden s miał na- 
stępujące 10 Przedrhiotów, dopóki zapas star- | 
6zy, dostarezyć za minimalną cenę 

4% złr. 95 ont. 

1 Zegarek kieszonkowy, Was- 
a iia mantoir, bardzo ele- 
nakręcania abaz Arest do sekzndy. do 
RRS ę do Doko łańcuszek ` 
spiuki «10 mankietów y 
KalLAWaEO złota. “wi £ doskonałego du- 
pierścień z imitacyą brylantu. 
wieczny notesik. 
przepyszną cygarniezkę z prawdziwego 
bursztyna i pianki morskiej. 
bardzo elegancka szpilkę do krawatki. 
sakiewkę bardzo ładną. 
nader gustowny brylok z urządzeniem me- 
ehanicznem. 

Te wszystkie przedmioty można dostać za 
powyższą minimalną cenę wyłącznie i jedy- 
|nie tylko u firmy : 547 44 


Józef Chyba 


Versandhaus, Wien. 


f - Solitera 


| Ap 


z głową 
emojG z 


a b | usuwa w '/s godziny z najlepszym skutkiem, 


tkienek i ubrań dla dzieci trykotewycl $ 


według lekarskiego przepisu sporządzony i przeor 
lekarzy przepisany, łatwy i przyjemuy do zaży- 
eia, spesyalny środek w Nu. Georzgs-Apo- 
theke, Wien, VIII, Wimimergasse, 
Nr. 33. dokąd też wszełkie pisemne zamówie” 


AE; | nia nadsyłać należy. RE pism dziękozyn= 


|Ziółka 


$ Płółna krajowe i zagraniczne, 0raZ bielizna Stołowa biała i kolorowa. : 


nych i dowodów uznania. Bliższe szczegóły nA 
żądanie. Cena wraz z dokładnym lekarskim 
przepisem użycia 6 słr 50 ct., za porto 25 ot. 
więcej, Przy zamówieniu uależy podać wiak 

pacyenta, 5s$ 4 5 


piersiowe 


Dra Seeburgera. 
Jedyny środek przeciw chorobom płu- 


p |cowym, mianowicie: uporczywym kata- 
b | rom, kaszlowi, zapaleniu gardła, chryp- 
g|Ce, zaflegmieniu i t. P- 


190 32 0 
Pakiet 20 ct-> 72 stempel i opa- 
owanie na prowincyę © 10 et. więcej. 
Do nabycia w aptece „pod złotą gło» 
wą“ Leona Rosnera w Krakowie. 


TT zaj, | mn. = -. UM "— a —AE="E— LN | wanay U kd I Vse 


W. Konopnicki, ulica Długa. R KK II IIIENA RI ARAD KA a 
M Kanat, gay Rynek, E% i z A g 6 Ż 0 owa 
J. Kosz, ulica Grodzka U F d 
J. Kulczyński, > — Floryadska, LU LA E ZA > 
A. Liebeskind, ulica Florysńska, d rawiec męS 7 | á 
S. E. Loeffier, ulica Mostowa, » ę a A Juliusza Schaumann d 
Jan Mika, Rynek główny. R ulica Mikołajska, L.. 28, parter. b aptekarza krajowego 
W. Mikuszewski & zagadłowicz M. Rynek, A poleca Szanownej Publiczności nowo otworzoną A w Stockerau. 
Michał Muchowicz, ulica Zwierzyniocka, | l 4|| Od wielu lat wypró 8 
, ypróbowany środek 

Mager gle” „page K R ACOW N IĘ S U KI E N M ESK ICH. 4 dietetyczny do wywołania trawienia. 
Jan Strycharski, ulica Długa, D Przyjmuje wszelkie zamówienia, tak miejscowe jak i zamiejscowe, wchodzące A botadi ge. Nien anniy dro 
L. Szklarczyk, ulica Szczepańska, > w zakres sztuki krawieckiej po mader niskich cenach- b dek do uregulowania i utrzyma” 
w Tarnowie, Tadeusz Scharff. Bo. Mając wieloletnią praktykę kroju z pierwszorzędnych firm krakowskich $ Po R wienia. . | „szą 

Zarz ch, ma nadzieję, że wszelkim wymaganiom, nawet Davy Kd RI aptekach monarchii Austro-Węgier. led 

Browaru Arcyksięcia Albrechta &Im zadosyć uczyni. 14824 


Parasolki najmodniejsze, Parasole, Laski otrzymał w wielkim wytoze EUG. SHADOW ECZ, Kraków, Sukiennice, 29. 


Nr. 77. 


Po influenzy 


pozostałe kataralne podrażnienia i ner- 

wowe zaburzenia, jak również katary 

organów oddechowych i to tak świeże, 
jak i zastarzałe usuwa szybko 


Gleichenbergska woda 
ze źródła Konstantyna. 


Dila dzieci i słabszych organi- 
zmaów zaleca się 799 1 5 


Gleichenbergską wodę 


8 NOWA REFORMA. 
Medal ministerstwa handlu 1887. Wojskowy nauczyciel szermierki 


ma jeszcze kilka wolnyeh godzin, w których 
Medal srebrny i Sadie j 
1882, 


mógłby udzielać nauki według najnowszej meto- 
dy. — Szczególnie korzystne dla jednorocze 
mych ocliotników. 

Adres w Admin. „N. Reformy". 
poetawai 


| Perła Karpat w Górnych Węgrzech. 
20 minut od stacyi kol. Tepla- / 


Trencsin-Teplitz oddalo- 
U 
ne Austro-Węgier, z natural. / Z 
Y 


Medal brązowy 
1872. 


76% 12 


Medal srebrny 


Medal srebrny 1870 


ALFRED BIASIOW 


optyk c. k. Kliniki okulistycznej Uuiwersytetu Jagiellońskiego, 


| ne, najsilniejsze kąpiele siarcza- /* 
ciepł. źródłami 28—319 R. 


Wspaniałe położenie w uro- / A RI 
czej leśnej okolicy. Wska- AR 
Ló 


ze żrodła mmy. zane wprzypadk. gośćca, N (e) 
. umaty 3 żeni 
w Krakowie, Rynek, 14, |nearalgii, przewiekł. / NS / wawa 
FABRYKA BS Magazyn założony w roku 1801, mg |ebor. skóry, ischia, U wspania- 
Gukrów deserowych i Gzekolady r i śl i. Z eik. „ROD 0, dorze 
instrumenta optyczne, fizyczne i matematyczne, | $ i}, 2 pi kapiel. Leczo- 


komfort. i zbyt. nie żętycą, mas- 


A. NOWIŃSKIEGO 


uurak ae ul Bracka. 5 Jako dostawca pierwszych PP. Lekarzy Okulistów w kraju oraz klinik o- ada / UV sażoem , kuraeye 
OW GEJ E OG JSC FE q. | kulistycznych, posiadam zawsze znacznie zaopatrzony skład we Wszelkie możliwe ||| >i% , 5 YJ oia Ą KA 
Publiczności, jako to : przybory optyczne oraz szkła i oprawy w najlepszym gatunku, które podług re- NU "os zie 


Wyborowyeh ozekoladek */, kilo 1 złr. 
g pomadek 1/4 kilo 80 ent. 
Karmelków nadziew. lub nie 1/4 k. 50 ont. 
1/4 kilo mięszanych pomadek i czekola- 
dek, w pudełeczku -ralGzłr. 
craz najlepsze onklerki przeciw kaszło- 
wi lohrypoa 161 13 13 

mLOCLOWO"ZLOIOWe 

na sposób Leliwa w Warszawie. 
Z głębokim szacunkiem 
A. Nowiński. 


ny i wygodzie odpowia- 
dające tanie mieszkania. 
Koncerty, teatr. Wybor- 
na woda źródlana do picia, 


> N J znakomita kuchnia przy «e- 
y / nach umiarkowanych. W maju 
SR pokój, kąpiele i całe utrzyma-| 
nie. Illustrowane prospekty darmo 


i wrześniu po 3 złr. dziennie| 
przez Dyrekcyę kąpielową. 


= 


Główny skład na Galicyę oczów sztucznych ludzkich, 
gowym, ładna, przy Krakowie, potrzebny do ku 
GŁ 
mia i przerabiania mebli i materacy, szpanowania, dókorową. “F | słnżbę do dyspozycyi. 776 15 
jałownika, sprzedaję z powodu 
nym ozasie destarezone być mogą. 
pod firmą 810 1 40 $ 
809 1 3 stacya kolei w. Gródku. 


. s u 3 
Fabryka narzędzi chirurgicznych, ortopedycznych i bandaży. 
ac | e mea Pa a 
1 
Bardzo wazne! „| sta i kolei, potrzebny kapitał 37 000 złr., 2 ma- 
od kolei i miasta, cena 63.000 złr. Posisdłość 
fabryki pp. Mauinera i Syna p- w Krakowie, ulica Sławkowska, L. 1. s przeszło 500 m., 1 mila od kolei, eena 65.000 
diu Jana Nagla przy Pokrycia mebiowe z piorwszych fabryk krajowych i zagranicznych, Ma- « sprzedania lub zamiany na majątek. Kamienica, 
zj” łóżeczka dziecinne, kolebki, wkłady do łóżek, materace, Kol- p, - ; 
się spiesznie. 793 12 FA pna kapitał 9000 złr. — Zapytania: Agencya 
J kraniki, hafty, makaty. wazony i wszelkie inne przybory dekoracyjne, A: |Krasuskiego w Krakowie, Mały Rynek, L. 6 
mik i tapetowania pokoi, zakładania firanek, dywanów, oraz wszelkich innych tp, AAAA 
dekoracyj. s 
zwinięcia gospodarstwa, na chów, w ea- Pierwsza polska Fabryka 
ieści lub częśeiowo. 
Przez dłngoletnią praktykę zagraniczną i wyrobienie stosunków z pierwszemi j 
domami fabrycznemi, możemy zadowolnić Szanowną Publiezność tak pod względem ii. d A to i Mi ki i i 
fabryka: ul. Mosiowa, 4, 


cepi tak zwyczajnych jako i kombinowanych, przepisywanych przez PP, Lekarzy 
Giówny sklad środków opatrunkowych i do pielęgnowania chorych. 
+ ć z: aE a a a a 
+ dl tapicarsko-dekoracyjny o an 
Drożdże prasowane i *|jątki do 150 m., blisko miast i kolei, potrzebny 
150 m., w tem do 300 m. łąk, budynki słabe, 
w Wiedniu, przychodzą codzień świe- | * Polecamy nasz obficie zaopatrzony magazyn w meble stylowe i fan. złr. Kamiesłoa, duża, 3-piętrowa, w środku mia- 
Ryuku głównym. terye jedwabne, wełniane, plusze, aksamity, kretony i inne fantazyjne. : nowa, przynosząca 9% netto, potrzebny do kn- 
Obor holenderski olienbarską Podejmuje się wszelkich urządzeń apartamentów Od najwykwinit. cj, |poleca do kopna kamienice, wille z ogrodami, 
U 
k 
Przez powiększenie naszego magazynu mamy duży wybór mebli i umie. SB; | g 
Stanisław Agopsowic» 
F> rannege wykonania i debroei materyału, jakoteż cen i gustu. 
| Filia: ulica Grodzka, L. 31, | 


Okulistów, jak najdokładniej i sumiennie wykonywam. 
196 1 6 
a SBa AT" 
Majątek obszaru 237 morgów, 1 mila od mia 
$ e j| Wi D | D © | kapitał 42.000 złr., majątek do 220 m., 1 mila 
ULUŁUŁU | JI magazyn EE l: 
z najlepszej i najpierwszej w Europie Gł; | potrzebny kapitał do kupaa 26.000 zèr. Majątek 
że de Krakowa wyłącznie do han: |: tazyjne do salonów, pokoi sypialnych i jadalnych bnduarów. gabinetów, bibliotek itp. ABY | sta, potrzebny do kupna kapitał 45.060 złr., do 
Ry! gt ; Portyery, firanki, story do okien. dywany, łóżka żelazne, CF; | pna kapitał 25000 złr. Willa z ogrodem 2-mor- 
Zamówienia zamiejscowe uskutecznia 
{h dry, koce, pledy podróżne, poduszki, parawany, japońskie e- 
SE niejszych do zupełnie skromnych umeblowań, jskoteż pokry WA. o” | ziemię biisko Krakowa, folwarozki, oraz wszelką 
składającą się z 46 krów i 50 sztu 
> blowań znpełnie wykończonych , tak, że u nas rzeczy zamówione zawsze w oznaczy. * $ H q 4 
| Rękawiczek i Bandaży rupturow. Ę 
w KKrupee, poczia Komarno, |, 
Ciesząc się dotąd lieznemi uznaniami ve strony naszój Klienteli , polecamy się 


'i nadal łaskawym względom Szanownej Publiczności. 


Tylko 3 Zir. 739 1 10 Stachowski i Kiełpiński. Pra wióG "6 
; ś A E L AS E an AS orez szelki, krawaty, bandaże rupturowe 
najodpowiednuiejszy 757 1 6 s zakk Érd | brzuszno i inne potrzeby. 


Podarek świąteczny Na sezon budowy i kąpielowy ! | dy op) a 0 py E 
amig po zmarłyc z s = =E | Æ Przyjmuje się rękawiozki do prania. 
=z yi ę rę p 
2 f Firma eksportową wiedeńską ś ca Sprzedaż częściowa i hurtowna. 
zE 5 poleca 746 1 12 5 e 
Eck ino a 
53 2 
A £ m za = „|53E 
zi = . 
Portrety naturalnej wiekości LJ 5 Z 0 l s= ? 
według każdej nadesłanej fotografii. Zadatek || | = © 3 2 Za przysłaniem 30 centów w mar- 
1 r. Termin dostawy w przeciągu 10 dni. |j | o% £ z =E kach listowych wysyła franco 
Najwierniejezo podobiośstwć poręczone. Foto- || =e & seen a ciH Pierwsze polskie przedsiębior- 
Odznaczony zakład artystyczny p. fí. =Æ- wszelkiego rodzaju. p ZĘ stwo wysyłkowe 
Siegfried Bodascher A Korespondencya także po polsku. > ALBINA KRAJEWSKIEGO 


w Wlędnia, Il, grosso Pfarrgasse, Nr. 6. 


Wiedeń, |., Giselastrasse, Nr. I 
10 paczek 


farb na jaja (na pisanki) 


(z przepisem użycia) 
w różnych żywych kolorach, między te- 
mi złota I srebrna któremi to farbami 
można 717 40 


100 sztuk jaj ofarbować. 


Przyjmuje także zamówienia na wszy- 
stkie artykuły w dział przemysłu wcho- 
dzące. 

Zakupuje wprost u fabrykantów. U- 
dziela informacyi w każdym kierunku. 
Wysyła odwrotnie pocztą lub koleją. 


Albin Krajewski, 
Wiedeń, 1l., Giselastrasse, Mr. |. 


Kosztorysy do oszklenia i cenniki luster odwrotną pocztą. 
Niniejszem mamy zaszczyt uwiadomić, 2 


że nasze rozpowszechałone i z de- NKBOGIOK 
CUKIERNIA pod frma U. SPARGNAŻANI 


broci znane 
w Tarnowie 


poleca przy nadchodzących świętach Wielkiej Nocy 


jako to: 812 10 
% znane z dobroci tnrty, przekładańce, baby, placki, Mazurki, 


PORTER, ALE, A 
serniki, (specyalność) makaroniki itp. 


oraz nowe 
Szampańskie x Wielki wybór baranków, pisanek i cukrów do ubierania tortów. 
x Herbatniki w kilkunastu gatunkach, w pudełkach ją kilog. 


(Mousseux Maerzen), najlepszej jakości 1 złr. 20 ct. i 1, kilog. 60 ct. 


exportowe, z najczyściejszych Składni- 
ków wyrobione, odpowiednie szczególniej Tamże są do sprzedania: rezerwwar do przechowY Wania 
dla rekonwalescentów, którym PP. Le- lodów z 2 porcelanowemi puszkami, najnowszego fasonu, i mAaSzynsa 
karze po ciężkich, cierpieniach żołądko- |JĘ do robienia lodów, za niską cenę. 
wych dla wzmocnienia piwo przepisują; Uprasza się o wcześne zamówienia. 

Z poważaniem U. Spargnapani, 


ź 


są do nabycia w oryginalnych butelkach 
w składach handlowych pp.: 
P. Jadowski, ulica Grodzka, 


CKK 


77113 


Zabezpieczoaa przed naśladownietwem mar-, 
ką ochronną 


SZ GXK 


Cena pudełka 75 cent. 
Za zaliczką pocztową wysyła się najmniej 
2 pudełka. 
Skład główny: krajowa apte- 
a Juliusza Schaumanna 
w Stockerau, 119 lu 


w ZY wou. LLL Y ALA LLL AAAA AA AAA AAC AA AJAY, 


MASSAGE. 


|Dr. Michal Kaufmann 


leczy jak dawniej: choroby stawów, mię- 
Smi i nerwów (nerwobóle, kurcze, poraże- 
j nie, hysteryę) , jakoteż atonią kiszek i otyłość 
zap‘ moca mięsienia (Massage), według mt- 
; . tody Mezgera w Amsterdamie. 
Przyjmuje od godziny 2 do 4 popołudniu w 
r | domu Wgo Kaczmarskiego przy ul. Grodz- 
kiej, Pod L. 32. 148 5 75 


ś Fotograf. studya. 
przemyzjcm próbna 5 zir, 
Katalog 10 ot. w markach poozt. 


Dieckmanna Zakład artystyczny, 


sterdam (Hollandya). 
Porto od listów 10 iA 66 4 45 


dh - i ; =- am" s EP 
Farier s fabryzi braai Fiialrewatich w Riaisko 


W Eraxowie 
poleca ma wiosnę i lato 


i Materye na suknie i okrycia, 


artysty-rzeźbiarza, 
przeniesiony został z ul. św. Marka do przes 
cznicy między fabryką cygar A 
dolnemi młynami, do domu własnego 
i poleca się Szan. P. T. PP. Kierującym wszel- 
kiemi budowlami. Zakład przyjmnje zamówienia 
| wykonywa wszelkie ornamsautacys i roboty 
artystyczno-raeźbiarskie w marmurze, kamieniu, 
gipsie, drzewie itp. do domów, kościołów i mie- 
szkań prywatnych po cenach RAZjumiar= 

kowańszych. 687 40 


Płótna, Chustki do nosa, stołową bieliznę. 
Szyrtyngi. Dymki, Batyst. 

Dywany, Firanki, Kołdry fianelowe. , 
Chustki, Pledy, Pończochy, Skarpetki itp., również 


Gotowe Okrycie damskie. 


Ceny umiarkowane. Próbki na kaąacdAnie. 


Zamówienia na suknie i konfekcyę damską wykonuje się staran- 
nie i punktualnie, 665 3 8 


38 


Stare,  Gzyszte 


wina węgierskie 
w handlu 178 31 0 


Edwarda Fuchsa w Krakowie, 


wese omr. 


Z drukarni Zwiazkowei w Krakowie. 


E 


ES 


A 45 ST * 


Kraków. 3 Kwietnia 1892. | 


HANDEL KOLONIALNY 
JA INA JANIGrFI 


Rynek główny, L. 41, Linia A—B; 
FBOLGCE. 
wielkie zapasy w winach tokajskich, hegyalawskich, 
samorodnych, także zagranicznych, jak francuskich; 
hiszpańskich, reńskich itp., również utrzymywane zā- 
wsze piwnice transitowe win do wywozu, znajdujące się w pl- 
wnieach gmachu sądowego obok kościoła św. Piotra. 


Koniaków francuskich kuracyjnych 


z pierwszorzędnych domów. 


Rumów Jamajka, Araków Batavia i Goa. 
Herbaty wyborowej 


i 

3 po jak najtańszych cenach. 
KELLENE LELARA 

A CA 


| Należy uważać przy zakupnie 


Lacherlinu. 


h 


81714 


Gość: ... Nie chcę roz- 
pakowanego proszku 
na owady, ja żądałam 


Zacherlinu!.... Słusznie wszyscy chwalą tę spe- 
cyalność, jako najlepszy środek przeciw wszel- 


kiego rodzaju robakom i dlatego wezmę tylko 
zapieczętowaną flaszkę z napisem „Zacherl!“ 


Składy Zacherlinu we wszystkich sklepach, w 
których umieszczone są ogłoszenia. 77 i 8 


EMS R Ba I 
Wystawa nieustająca 


Wyrobów stolarskich, tapicerskich i tokarskich 


Związku stolarzy krakowskich 
przy ulicy Floryańskiej, w pobliżu bramy, L. 51, 


poleca 


Wielki wybór mebli własnego wyrobu do salonów, pokoi sypialnych | 
| 


i jadalnych, budoarów, gabinetów, bibliotek itp. 


Podejmujemy się wszelkich urządzeń apartamentów od najwykwintniej* | 
szych do zupełnie skromnych umebilowań, również przyjmuje się wszelkie s8* | 
mówienia i reparacye ua roboty stolarskie, tapicerskie i tokarskie. 

Pokrycia meblowe z fabryk krajowych i zagranioznych. Wielki wybór mebli 
bambusowych z pierwszej krajowej fabryki w Wiśniczu, wyłącznie tylka u nas na składzie: 
Wszelkie wyroby mebli giętych wyplatanych również fabrykacyi tutejszef. 

Przez powiększenie obecnej Wystawy, składającej się z parteru i pierwszego piętra, mê 
my duży wybór mebli i umeblowań zupełnie wykończonych, tak, że wszelkie zamówione rzeesý 
na ozas oznaczony dostarczone być mogą. 

Za dokładne wykonanie udziela się gwarancyę. 

Ceny nader przystępne. 

Ciesząc się już dotąd licznemi unzaniami ze strony Szanewnej Publiczności, polecamy się 

Í mamy nadzieję, iż nadal P. T. Publiczność poprze uasze usiłowania. 


J68 15 0 zarząd. 
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a) 2 dniem 
pierwszego Słerpnia roku I89I-szego 
sprzedaję wszystkie nowe fortepiany | pianina mo- 
lego skłądu 5°/, poniżej cen fabrycznych b zadowniniam sia 
resztą otrzymywanego od fabrykantów rnbatu Że tak Jest 'rze- 
czywiście, o tem można się łatwo przekonać przy pomocy jużto zniesie- 

nia się wprost z fabryka, które każdemu jaknajchętniej ułatwiam, jużto oen- 
ników ł książek rachunkowych, które wszystkim z całą gotowością pokazuję. — 


D) Częścią reszty, która mi ~ pozostaje od fabrycznego ra- 


batu, opłacam wszystkie kos t - 
ki muzycznego od fabry- $ ki. at otmas AA i 
czenia. c) Na Żądanie wy- syłam fortepiany | pis“ 
nina ze wskazanej m! fa- bryki wprost pod wa 
zanym mi adresem I sprze: - daj 
ę je na tych sam 
wanego FORTEPIANOW zmia 

żdy więc taki fortepian, sy Ary a K w Wieś À 
kosztuja na miejsog we B l GA $i R y El 5 K | 3 jJ fabryce 400 złra Sol] 

K R A K 0 W , | rzędzie muzyczne kupionć 
u mnla (albo w moim skła- dzie, aibo w Jaklejkotwiek 
fabryce za moim pośredni- ctwem) przyjmuję napowrót 
w tej samej cenie, w jakiej Je sprzedałam I wymieniam na inne, jeżeli kto tego za- 

żąda w przeclągu trzech miesięcy od kupna. /) Sprzedając fortepiany i planina 
na raty (chociażby po 10 ztr. miosięcznie) nie żądam za nie ani Centa 
więcej, jak sprzedając je za gotówkę. g) Narzędzia muzyczne uży- 


opakowaniem i dostawą (n. p. do Tarnow”) 5 
wane wymioałam za dopłata na nowe. A) W sprzedaży 


sztowałby 430 złr. — 8 
i odstawiam aż do Tar- nowe tezy 2? 
fortepianów I planin wstawienych u mnie w komis 
pośredniczę znpełnie bezintere- 


wszystkie nowe, nawet | tai dzia 
muzyczne mojego skła* najtańszo narzę 

od złr. 300 ł pianina od 
20-letnlią. e) Każde na- 


du (a więc za fortepiz 
złr. 200) daję pork? 


